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yr arc b. K \V S 
zapadni~ " poni~ zialł!k późngDł włł!ł:ZOrł!Dł 

lub W~ wtorł!k rano 

niekorzystne , 
dla P. RomDekiego 

orzeczenie komisji sej. 
mowej w sprawie progów 

Wal'Sz. koresp. "Głosu Por." tel.! 
Nadzwyczajna komisja sejmowa 

do zbadania dostawy progów kole
jowych dla ministerstwa komuai. 
kacjj odbYła w ub., czwartek posie· 
dzenie. 

Wynik badań prowadzony pod 

Warsz. koresp. ~,Głosu Poran I Na zgodne wnioski stron, sąd Dziś, mimo niedzieli sąd Zbie-I Wyrok spodziewany .iesł w po przewoonictwem p. Hausnera wy-
.. ego" telefonuje: I apelacyjny zarzadzil jednodnin. rze si~ o ~odz. 10 rano, by wy- I oiedziałek późnym wieczorem, l padł dla b. ministra komunikacf~ 

Po całkowitem zbadaniu wą przerwę, dla przygotowania słucha~ przemówień wiceproku. lub we wtorek rano p. Romockłego, nIekorzystnIe. 
świadków w proeesie mal',iuwic ' się rzecznikó". oskari.mia l 0- rałora GOdeckiego. Zapowiada I -===:::_;:-::::=;~~~~~~::::::::::::::::!!:~~~ 
kim nastąpiło zamknięcie prz('-I' b~o~y do wygłoszenia przemó- on lI!0wę oskarźyciels~1J na. trzy Ewakulq-a Nadrenl-.-
wodu sądowego. Wlen. godZiny zg6rą. Po nlm plerw-
- • __ ...:".. .... nu - .. '-- szy mowę obrończą wygłosi Wojska okupacyjne angielskie i francuskie 

P BogamolGw do LondJnu adw. Gł6wczewski. f 'ą s' 
• Ostatniego słowa oskarżonego wyco UJ lę . 

nlei będzie, ponlewał Kowal!!ki LONDYN, 30 listopada. (PAT). dzona będzie w początkach ~ 
W tych dniach złoży p. prezydentowi Rzpliłej 

listy odwołujące 
Waru. koresp. "Głosu Por." tel.: P. Bogomołow został mIanowa
Poseł sowiecki, p. Bogomołow, ny radcą ambasady sowieckIej w 

który na początkach ubiegłego ty- Londynie. 

nie będzie, ponieważ Kowalski Angielska armJa okupacyjna przy- ria b. r. 
===:!!=:==~_=_="::Q stviła do opuszczanłia Nadrenjt. PARY t, 30 listopada. (PAT) -
łaodzlanie odznallzen.- Ostateczna ewakuacja Nadrenii Dziś o godz. 11.30 wojska francu-

U prJle'Z wojska angielskie przeprowa sl{łe 0puśc[ły Koblencfę. 

Krzyżami Zasługi 
=-='-=====:::===========~==~ 

godnia wyjechał do Moskwy, po- Jak podale agencja "l.ra" JWl'a w.rN. koresp. "Głosu Por." tel.: 
wraca w tych dniach do Warszawy ca uwagę, że p. Bogomołow 18m a Złoty krzył .. ługi otrzymali 
celem złoźenia p. prezydentowi U- zamlarem opullzczenla Polski zu. z Lodd p. p. Henryk Wagner, Fran 
słów odwołujących go ze stanowi- pełnie stę nie nosłł, lecz przeciwnie clszek SzwankowskJ, Edward Ba-
ska ministra pełnomocnegt) ł posła podkreślal sw zdecydowanlł tę blaeld ł AJ ksiJld~r Ulrłc . 
nadzwyczałnego Z. S. s . .R. przy rozor.tanla w Warszawie w tym du Srebnayn1 k' .-um usla~ . 
r~ądde polskim. chu Informował władze polskie. IItal odma.ezooy p. Józef Jakublec. 

Szrbko iegacI Pelkiewicz 
W dniu dzisiejszym wyjeżdża do Ameryki 

Pos. dr. Reich 
niebezpiecznie chory 
WARSZAWA, 30 listopada. (A. 

Warsz. koresp. "Głosu Por/' tej.: meetingów sportowych, opuszem W.). - Donoszą tutaj, że w wyni
Znany lekkoatleta polski, Pet]tie Warszawę dziś, o godz. 8 min. 50 ku przeprowadzonej dZisiaj opera

,..,iez, zaprosl'.Ony do Stanów Zje- rano. cji ślepej kiszki przywódca żydów 
dnoczonych 'Kanady na kilka Dnta 4 grudnia wsiądzie on w mal'opolskiICh, dr. ReJch, zachoro

SPIESZCIE 
DZiś na 

.... Cherbourgu na parowi~c "Beren- wał niebezpiecznie, przyczem Jest 
garla". W Ameryce Petkłewicz l11alo nadziel, aby zdołano chorego 
startować będzie po raz pierwszy utrzymać przy zyciu. 

ERPlASZ 
.,KROPIaI PlIaEKB" 

TRAUGUTTA 6 

Moc atrakcji i 
niespodzianek! 
Orkiestryl Za
bawa dla dzieci 
o godz. 12 -ej. 

Bilet wejścia Zł. 1.-, dla. mło' 
działy 50 gr. 

• 

w dnłu 20 grudnIa. Ogółem wetmle W ostatniej chwili dowiadujemy 
on udział w 6 startach, w których się, że nastąpiły komplikacje tak 
zmierzy się z naJwybitniejszymł lek l poważne, łL z kiażdą chwilą stan 
koatletaml Nowego Świata. zdrowia dr. Relcha pogarsza się. 

I 

Zawiadamiam niniejszym Sz. Klijentelę, iź z nn . 
I grudnia r. b. 

PrzfnioslalD z ul. Piotrkowskiej 61 
na ul. PIOTRKOWSKJ\ Nr. 81 

sw6j renomowany • 

SALON MOD 
Polecam sil; nadal łasKawym względom Sz. Klijenfeli 

8553 HALINA HALPERN 

PIERWSZA OD LAT SZEŚCIU 

WYPRZEDAŻ DYWANÓW PERSKICH 
ODBYWA SIĘ W FIRMIE 

P 
WARSZA \trA, SIENKIEWICZA Nr. 2, TELEFON 268-40. 

"'~' 

f~~ Ę 
KALOSZE 
~PEPIGE. 

I 
Szan. Klijentelę prosimy uprzejmie o obejrzenie Gen na dywanaoh rozłożonych w naszej wystawie. --- 8390-

lA. 
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1.XII.- .. GŁOS PORANNY - 1929 Nr. 298 

Jest rzeczą ogólnie znaną, łe fll.4łzystom, a wojny oni prowa- no. że zawrócono w porę a tej; niezmiernie trudny. Na konfe-' skiej supremacJi na morzu. 
Itosunki mi~dzy Włochand a dzić z Francją nie b~dą, jako drogI. rencji waszyngtońskiej (1922) I Gabinet Tardieu'go znaJduJe 
Francją od chwili, gdy w Rzy- że si~ .tej boją ... Rozumie.ią do- Wracając do stosunltow wlo- uchwlono nast~pu.iący stostYlek się więc w obliczu niezwykle do 
mie doszła do władzy partia fa- brze, że wo.tna ta oznaczałaby sko - iracuskich, stwiercłz~ na- tonażu wielkich jedD()~4:K bo.to- nIosłych rozstrzygni~ zcwn«:t~Z 
szystowska, są złe. koniec faszyzmtL.. łeży, iż uległy one niedawno no wych (capitał - ships): Anglja I no - politycznyeh. Odbyła sJ~ 

Przyczyny tego naprdenia Mimo to stosunki mi~dzy wemu zaostrzeniu. Źródła tego ~ 5, Stany Zjednoczone 5, Japonja I właśnie w tej sprawie watna 
tkwią zarazem w ~ewu~trzuej dwiema .,siostrzycami łacińsk:e zaoslr"J:cnia trzeba si~ dOYuki-13, Francja 1,75, Włochy 1,75. 1 konferencja prem.lera z młnł-

w zagraniczne.t polityce MU8S0 mi" są bardzo napr~żone. ~re- wa~ w polityce morsk!e.ł obu Rząd francuski, który już wten strami : spr. zagraniczn., wojny. 
liniego. Poniewd zni8~ezył on dawno mieliśmy j~.skJoawy do- państw. Właśnie w tych dniach czas oświadczył, że nie może u- marynarki, kolon.ii oraz lotn~· 
na terenie Włoch wszelkIe par- wód, jak dalece zaostrzony icsf rząd Mussoliniego uczynił w Pa znać te.i kwoty za obowiązującą twa. Trwała ona klika godzin 
t.te opozycyjne, nic dziwnIlgo, antagon!zm francusko - włoskt . ryżu ",demarche", które rozpra-! dla inn~'t'h .tedn3stek morskie.h lecz dotychczas nłewiadolUo. 
te prześladowani polltvcy _ 0- Przed pół rokiem rZ)ld polsl.ł IOU wszelkie złudzenia co do I (mniejszych), wytężył całą s~ą jak rozstrzygnięty będzie ten 
pozycjoniści uszli lEa.t!ran1eę, (zapewne pod wpływem iedn{'· stanowiska Rzymu w tej spra-, energje na tym właśnie "mnie. i- trudny problem. 
przedewszystkiem do Frant'ji, 20 z mInistrów, Z"'lU~~i) zc wie. 1 szym" terenie i forsownie budo 

gdzie mieszka obecnIe go proc. sw.yeh. sympat.if dl. a faSLyzn.ł.ul I . Nie mO'.tna zarzucłć MussoIi- I wal lekki. e je.dn. ostki bojowe 

n. W. 

. . i I ( -,- ••••••••••••••••••••• ~ •• 
włoskIch emIgrantow politycz- 7.&ln c.lOwał był pol1tykę zbhze-1nlemu, że nie gra w otwarłe kar małe krązownlkl, łodz<e pod-
nych (Turati, Modignanł, Tre- nia z Rz~em i Budapesztem. I ty. Umiał on zręcznie, a zara, , wodne oraz torpedowce) do te- Piszczany w domu r 
ves, Nenni, Nitti, Chit.'d i t. d.l. BezpośrednIm skutkiem t~j po- zem brutalnie wyzyskać tru- go stopnia, że w 1942 roku bę- DarcIe w plecach wywotuje po

Ludzie ci prowadzą stamtąd nJc Utykł stałO' się oziębIenie stO!łł11l 1 dną sytua('ję .'I'ancjl wobe(l dzie mógł S1ę zmierzy~ Da tylu byt w po.kojach wystawionyoh na prze· 
I ł'" . . I' .' i CIąg· NIe nalety tego zanledbywa6! 

. zmordowaną walk-:. li: taszy- i ków rancJI do Pols~l; dało sl(~ wielkich potęg morskIch, Anglji I t~reU1e nawet z Anglją· Już dzl- ~asz le~ar~ domowy przepisze Wam 
stowską despotją co oczywiście to łatwo zauważyć wiosną i la- i Ameryki aby ukuć z tedo ka. 81a.1 - mimo iż progr3ID fen nie I Plszczanskl o~ład ~ułowy .GAMMA . , I. .'. .' ", . KOMPRESSE , po ktorego 3Q-krotnem 
doprowadza M.usssolin~ego do I tern roku bieżącego. J~opl"ro I pllał dla zasp.oke;lenla moear- zosłał zrealIzowany nawet «lo zastesowaniu osią~a,cie ~nowu swobo-

wybuchów bezsilnej wścIeiiłO/lei nIedawno, gdy O'kazało Się, źe s!wowych aspIracji faszyzmu. I połowy - francuska admlrall- d~ ruc.h6v.:, !-,walnI~Ji\c su: od. wszel· . .. I . . . . .. . . ~Ich cIerpI en. Głowny skład l bezpl. 
przeeIwko Francji, która - rząd polskI zawraca. z teJ nleml- Celem ~ego Jest parytet fioł I C.lll przekroczyła znacznte cy!rv mfor'!l' ustnie, A. RozenbJat, ~6dt, 
wlel'na swoim szlachetnym wol lej dla Frau('ji drO"I; gdy zapa- włoskiej i francnskle1 co dotąd -'':<lszyngtonskie. ul. ZIelona 3 .. TeJef?n 120-22, plsem-• ~. . e. . •. n nre przez: BIuro PIszczany dla Pol. 
no§ciowym tradyc,lom -- udZie- wIedZiana w WarszawIe wizyta stale było odrzucane przez Pa- Można się więl' spod.J; <lwae ski, Cieszyn. 

la przytułku wszelkim ofiarom Dino Grandi'ego, faszystowskie- ryż. Postawił on Fl'anci~ w ohłi że na konferenc,ii morsk~e.i w ------------

Kochający mąż 
Samobójstwo Sadao 

Sabury 

terroru: earatu, bolszewizmu o- go ministra spraw 7.agranlrz- czu alternatywy: albo ustąpi 0-; Londynie, która ma się ~~d)ł"u! 
raz różnorakich faszyzmó",. W l1ych, wstała odwołana, - dO'- 1 na dobrowolnie przed I'o."zcze- ~ najbliższe i przyszłOŚCi, _\n. 
tern tkwi główna przyczyna nie piero wtedy stosunki nasze z I niami Rzymu, wzam!an 7.a «.>0 gl.ia i <\rucryka zażądatlt ud 
URwiści Mussoliniego do Fran- FrancJą zacz~ły się poprawiać. Włochy poprą na konferencji Francji, aby znacznie :trt.du"-o-
~ji. Rząd nasz dobrze zrobił. t.e ,~o- morskiej w Londynie stanowi. ' wała ",wo.le zb,'ojeniaJ wz.gf la. LONDYN, 30 listopada. (PAT). 

Ale oprócz te~o są problemy fnął sie w porę z tcj niebezplecz sko Francji w sprawie "Iek- bv g'.rez.v~oowałd z pelnego prze Wielkie wrażenie wywołała tu .... 
polityki zagraniczne.i, powo(1u- ne.t drogi zbliżenia z faszy. kich" sił morskieh oraz łodzi prowadz'mia &wego prol;(rumu domość o samobójstwie Sad~ Sa
.łące zaostrzenie i naprężenie sto meN; wymagała tego konlecz- podwodnych. albo też ItaaIja I morskiego. Gdyby zoś ł'rancla bury, posła i'apońsklego w Chi-

Ś 1.- • • _4 F • d I'ty f t 3' nach, b. posła w Londynie, który suoków między Rzymem a Pa- no ć dOUl'ego wspołżypa z ran stworzy Je no I rOD z -ma odrZUCiła tę propozycję, to zda-

ryłem. cją i Angl.ią, gdzie doszła do innemi mocarstwami morSkie-! je się nie ulegać wątpliWOŚci, ie był w czasie swego pobytu w Lon-
• dynie jedną z najbardziej popular-

ImperjaI1zm faszystowski ~de władzy part.fa rob9łuicz~ ·bar- mI, co byłoby dla FraneJj bap- .AnglJa i Ameryka poprą asp1ra- lIycb po~taci korpusu dyplomatycz. 
1'8 się z wpływami francuskimi dzo nIechętna Mussoliniemu i dzo niepożądane. cJe Wlocb, chcąc w ten sposÓb nego w Londynie. 
lla Bliskim Wschodzie (Syrjan, taszystom. Dobrze wler, zrobto- Dylemat ten jest dla ł'rancjj, stworzy~ przeciwwag~ franem Sabury popełnił samobójstwo z 

orllZ w północnej Afryce (TunIs rozpaczy Po śmiercl żony w dUh) 

O'ru w pewnej mierze Marok- • trzeciej roczn1cy Jet zgonu. 

kol, a także na Bałkanach, O N N I E DO' J In Ó C I J U Z 
gdzie Mussolini stara się usado- ' 'IV I-( • •• 
wić w Albanji, eo wywolu.lc nie ! 
:'-:'~Dl; .. ~:~O:ł:7:łFr::."~i. : I@ ~!} ) ) ) ) I ~:{ ~~) )) ~ lli =1) ~ j ~ ] I 
petyt faszyzmu wzrasta coraz 

On nie powroci już, Więc ~zkodQ twoich I'ez, On n;a pow,.oci 
bru'dziej; "Duce" chcialby ode- ~ ~ 

:::.::~ ~U.:;!i;:~ ~:: It uH df) l ił1 J 11 dU 1*) ~I P R P P ; ~ ~ J 
SabaudJę l Korsykę ... 

jui, Ma-runiom potói lcre.IGel"-pienio. (.za!> u -ko-i, Ttpk.,.,o~~ u~po -
Junem jest, te apetyt ten ni(~ *=, . 1 11 =::18 'r~~~P::~.'::;.!:; It§ ~\ ; V Vr

; .~ ~ ~ I P V ~ J p~~ vi P =) 
ko-i,nóż ~kro':'l'\Qpiel":li mo-jej, B'l.dŻprL\fjoC-1tk'ł mq! 

ŚnieIOW[e. Kalone 
nadeszły najmodniejsze 

w wielkich ilościach. 
z następujących fabryk: 

SCHWEIKEAT-l6dź . 
TRETORN-Szwecja 

KWADAAT-A,ga 
PEPEGE, Sp. Akc. Grudziądz 
po cenach tanich przedsezono

wych, 
Skład Hurtowy i Detaliczny 

1'1. f llNI1J1IS 
w ŁODZI, Ogrodowa 2 
(róg Nowomiejskiej). Tel. 161-96. 

NORMAN KERRV, PAULINA STARK~; MARlON NIXON. 
Pieśń o miłości i szczęściu dwojga zakochanych serc. 

8474 Od iuira Kino "Plllt\(f" 
ULA. iJL&zazasa 

er 
Erwin Reiner, znany uwodziciel na bruku wiedeńskim, należał do typu mężczyzn pew

nych siebie i głęboko przekonanych, że żadna kobieta nie będzie w stanie im się oprzeć. Po
znawszy Wirginię, narzeczoną swego najserdeczniejszego przyjaciela Manfreda, Erwin finansuje 
naukową ekspedycię tegoż na Borneo w tym jedynie celu, aby go się pozbyć i tern łatwiej po
siąść jego narzeczoną. Wirginja mu się niezmiernie podobała i Erwin nie szczędził zachodu, 
by jej się przypodobać, Korzystając z nieobecności Manfreda, Erwin zarzuca sidła na naiwną 
dziewczynę, chcąc jedynie pohawić się nią, jak to było w jego zwyczaju dotychczas. Lecz amor 
splatał mu figla - okazuje się, że Erwin-

rozgłośna powieść Jak6ba WASSERMANNA Lun-.e 
w przeróbce filmowej wkrótce wyświetlana będzie w • 8472 

I Odbiorniki najwyższej jakości I 
NA PRĄD, pokazy w naszym 
salonie radjowym. Prosimy I 
7414 

OS ATNIE 838'7 

WYJa~~i ~amO[~O~OWe 
wskazuji\ na to, że należy ubezpl .. 
czać się od nieszczęśliwych wypad
ków. Opłata za Zł. 10,000.- sumy 
ubezpieczenia wynosi na rok tylko 

zł lZ gr 50 Jen. Rep. Tow. 
• •• Ubezp. 

VITA" Narut~~f:~a 40 
tt n tel. 213-98. 

NiEllO 
wprost od krowy (cIepłe. pełno-

tłuste) przez całą zimę 
z folwarku Poznańskich z dostaw, 
do domu w oddzielnych zapieczęto
wanych bańkach w dowolnej iloścl 
(od 1 litra). Zgłoszenia: Piotrkowska 
40 do p. Hermana w dni powszednie 
od 10-12 i od 4 - 6 po poł. lub te
lefonicznie 172-90 w tychże godzinach. 

335 

~[ł)IiIIiI[f]t;JliIliJliniJrilli1 

Kalosze- ~nie~ow[e 
B O, y lakierowane 
w najlepszym wyborze poleca 

GU II Sp. I 
taw. 8g~ 

Hand. " adp. 
Piotrkowska 1119 nawprost Ewan
tel. 177-86 II' gelickiej. 22~ 



I.XII. - GŁOS PORANNY -1929 Nr. 2SP --- -,----------------------------------~~~~ 

YP1A 
al~ delDokraig(zng Diirój Poliki musi bgt ziłthowaDg 

Wywiad z posłem prof. Pragerem 

W dalszym ciągu wywiad6w, l pr'zem6wieniu p. mi.nistra Ca· - A jaką drogą moinahy u· publlcystyce obozu rządowego. 
przeorowadzonych pomiędzy l ra~ strój Polski zmienić? Co 10 kierunku zaś - zda.ią się 
przedstawicielami zarówno oho· - Przemówienie p. minIstra - Przedewszysłkiem trz~ba istnIeć duże pod ~ym względem 
zu rządowego, jak i sfer OPOZY'I sprawi-edliwości nasuwa praw· odpowied1)1eĆ, czy istnieje ku rozbieżności. Należy wszelako 
cyjnvch na temat aktualnych za dziwy kłopot. Jest ono jakgdy· temu połI'zebna, a następnJe: '\IV przypuścić, ze cały obóz san a
gadnień sytua·cji politycznej, I by anłologj'ą krytyki usłr6.iu .iakim kjenmku ma iść ta zmia cy.i'ny podda się kierunkowi, któ 
wSPółpracownik .,GłO'Sn Poran- i Polski, nie zawiera zaś żadnych na. Tylko na pi.erwsze pytanie ry wskaże marszałek Pilsudski. 
negQ" (R. W.) uzyskał z kolei I wskazań pozytywnych. znajduję odpowiedź w prasie i Ale to sytuacji też nie wyjaśnia. 
interwiew ~ posłem d-rem A<la- e aaC>iMt EH PA,M.M $jU"I • .., ae ...... ,;""sWŁ2 • ii&ł 'M1i 
mem Pragerem (P.P.S.), profe-

::r:: Wolnej Wszecbni~v POI'j pre .)-
- Co p. profesor sądzi o e a 

przemówa.en1ach p. p. mini. 
strów ... w sprawie zmianv knn· 
,tytUCJl? 

_ Prz~mówienia ministrów Prenumeratorz" kt6rz, jutro, w Doniedzialek, dnia 2 grudnia 

~e~!7J~:,~:~~i~b:: I wpła[ą ~!l~oire~nio W a~minblra[ii ..fiłO!U 'oranne~o" (ul. 'iotr~ow!~a mo 
'stronnictwa zwołują czę
ato wiece publiczne, na których 
repr-ezentancj ich, będący w 
'rządzie, wchodzą w bezpośr-enni 
kontakt ze swymi wyborcami.. 
W ten sposób nieraz doni'osłe 
zagadnienia polityki pa.6stwo" 
wej, a nawet i międzynarocio. 

pr~nulDerait; za Dł. ałudzień 
otrzymaia dotychczasow,m zw,czaiem 

JAKO BBZPIIATnB PREPlJU 

Ja z mojej stmny nie uważam. 
żeby istnie.iąca konstytucja żad 
nych zmian nie wymagała. Sły· 
szałem nawet tr.! i owdzie o mo· 
żliwościach "kompromisu". Oso 
biśdie uważam, że Polska nie 
.iest w tem położeniu, aby wal
ki polityczne bez szkody dla 
państwa przybierać mogły zbyt 
gwałtowny charakter. Na to 
jednak, ahy mogła być mowa o 
jakńemkolwiek pomznmiieniu, 
muszą się skończyć . wszelkie 
groźby polityczne i wszelka me
Łoda wymuszania. Miłość spoko
ju nie może jednak nigdy iść 
tak daleko, aby obywat~lom 
związać ręce; przeciwnie, każdy 
dobry obywatel miałby obowją
zek obrony pogwałconego pra" 
wa. 

-Nie można też za'pomnieć o 
pierwszym i naczelnym obo· 
wiązku utrzymania w całości de 
mOkratycznego ustrO.lU POIsIci, 
który - mrwewnątrz i naze· 
wnątrz - jedynie jest zdalny 
d~ ugruntowania jej świetl}o, 
ŚCl. 

wej, były omawiane przez wy" 
bitnych mężów stanu Anglji i 
Francji w małych miasteczkach, 
będących stolicami ich okręgów .,., 

biletu do pierwlzorzc;dngt:h kin 
I b I .41' li" - 1iLr .. ! , Temi słowy kończy prof. Pra D (~D.ne,': ~naw~ IląZnł. ger swe interesujące wywody. 

·wybotczych. Ad 591
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:;~~1Vw~~:~~i;~~~~: niBUchwytliy upiór I DOSSBI oń 
polskiego. Stają ąnl przed zapro 
noną publi;cznośdą., o specjal· ·00 dzisie,'szego dnia policJoa nie posiada J·eszcze rysopisu 
nym składzIe. Pubhczność taka • " • 
stRnowi wł~ścjwie ruc~0Ił!ą de- mordercy, co zatrzymuje sJedztwo na martwym punkCIe 
korację salt, przem6W1ema za.ś 
propaga.ndowe lllinistr6w nie 
Sił U7;upe1'n ienielP fywego i na 
odl>Owied~ialnoścl . opartego kon 
taktu z przedstawicielstwem lud 
Dt>ści w parlamencie, jak to ma 
miejsce na Zachodzie, lecz są 
racze.i próbą zastąpienia tego 

"kontaktu przez mon ol ogję. 

-- ('.o Dan sadza ~ zapowiedz.i 
łm1any konstytuc.ji, zawartej w 
pT-1.em6rwieniu premjera ŚwitaJ. 
skiejZo? 

'-:- Zapowiedź, zawa,rla w 
długiem przemówieniu p. pre
mjera ŚwitaIskiego wydaje mi 
się niezbyt zgodna z dotychcza
IOWą taktyką rządu. Była prze· 
eież sposobność ,od wyborów sej 
mowych do omawiania lei spra 
wy w sejmie. a przynajmniej (). 

, pr~~wywania .jej w kom:sji. 

DUSSELDORF, 30 ~ada. Mimo ., radca kl')'mII\81ny, Mom mogłaby li. obe~ć. Raczej należy 
PoJa1rienle 'u. sensacyjnych pa- berg, twlerdlC4 te aadl:leja p~UcJł , &twłerdzi~ że polteJ,a Jest sktlwlna 

głosek o znaledełlln nowych tru
pów w DQsseldorfle skłefowało na 
szego korespondenta do czynników 
miarodajnych, celem zdobycia po
twierdzenia tych pogłosek. Okaza
ło się, te są to pogłosld bezpod-
stawne. 

na eehwytan18 ttpraWIC7 Jest dD- na współpracę II pubUcznośdą. 
kłem uzasadniona. Pozatem wałna lest również 

W hlstorji nJem~ktej krymina- działalność rZeczoznawców kIaligra 
IIstykJ nie stosowano dotychczas fłcznych, k1órzy codziennie do,klad 
nigdy tak olbrzymlgo apara- nie badają całą korespondencję. Je 
tu przy ściganiu przestępcy. Zasto· ślJ nawet morderca nłe da nowego 
sowano wszystkie mCliliwe środkI znaku Zycia, to uporządkowanie 
pomocnicze, nie Ucząc się z żadne· zebnanego dotychczas materjału 

mi kosztamI. Noc w noc cały sztab zająć muSI szereg tygodni. 
urzędników krąży Po młeście. Najwartoścłowszą pomocą było 

Wszystkie lokale pozostaią stale ' znalezienie trupa Marii Hahn, po' 
pod dyskretną kqntrolą. Dotych- niewaz rezult3Jt obdukcji w tym wy 
czas zbadano kilka tysięcy ludzi. padku umożliwił nawiązanie '10 

Urzędy dusseIdorfskie pozostają tych spraw, które uwaiJano jedynie 
w stałym kontakcie telegraf rez· lOa ciężkie krwawe czyny, ale nie za 
nym z policJami kraju l zagranicy,' przestępstwa seksułne. Można uwa 
Dopływ informacJi, przesyłanych żać' za rzecz dow.e.:tzioną, te mor
przez ludność, stale wzrasta. Przy I derca Marli Hahl ma równIeż na Su 
tej oitazjt radca Momberg oświad- mieniu 5·letnJą Gertrudę Alber· 
C7.Ył, że współudzhł publicznOŚCi man, Wynika z tego, że wszystlde 
bynajmniej nie utrudnia śledztwa I morderstwa są dziełem jednego 
i że bez tej wp6łpracy policja nie zło.czyńcy. 

wc 3 rus ---

Pos. Rauscher 
\V Berlinie 

przygotowuje końcowq 
fazę rokowań z Polska 

Warszawski koresp. Głosu Po· 
rannego" telel'onuJe: 

Jak się dOWiadujemy z poselstwa 
niemieckiego w Warszawie, pobyt 
pqs~ R1auschera w Berlinie, W brew 
pogłoskom o Jego rychłym pow re· 
c.iIe, zosila1 przedłużony. 
Poseł Ratlscher odbywa obecnla 

konferencje ze sferami gospodar. 
czemł i rządowemi na temat koilco
wej flazy rokoW'ali handlowych z 
Polską. Powrót jego spodziewany 
jest w przyszłym tyg-odniu. 

Podprokurator 
TustaRowski 

przy sądzie okręgowym 
w Łodzi . 

Warszawski korespondent uGło. 
su Porannego" telefonuje: 

l\1~nister sprawiedliwoŚ1!.1 p. Ca, 
podpisał nnm:nacJę p. S. Tustano'W 
skiego na podprokurat~ra przy są· 

ozie okręgowym w Łodzi. 

Tymczasem przez cały rok 1928 
spra wą lą rząd sit: nie intereso
wał, a k<i.edy w lutym r. h. przed 
łożono seJmowi projekt konsty 
tuc.ii ze strony klubu B. B., nie 
można się było 7.a nic dowi". 
dzieć, czy .test on zgodny we 
wszystkich szc~6lach czy teź 
tylko w ogólnych zarysach z 
wolą rządu, gdyż rząd w lej 

Przy tel o14aq; QeJ'Ownik wy. 
działu morderstw policji dusseldorf 
6kfel, radca Momberg, udzieUł dłuż 
szego wywiadu, w którym na po
czątltu. podkreślił, Ze po wielu ty
godniach pracy, w której brała in· 
tensywny udzilal elita. kryminali
słóW niem!eekich, i po zbadGniu 
przeszło tysiąca śladów, nJe można 
nawet w pnybltienlu naszkicować 
~brazu spllllJWcy. TIa okoliczność 

niesłychanie utrudnia śledztwo. 

Chodzi o to, że bynajmniej olema 
pewnoścI, Iż morderca mieszka w 
Diisseldorfie. Zanim się jednak roz 
pocznie poszuk,llVlwia systematycz. 
ne w innych młastach, trzeba dać 
organom ~Jt przyna,Jmniel po· 
bieżny rysopis. DemonstracJe bezrobotnych VI B.ydgoszczy 

sprawie żadnego oświadczenia 
Ilie złożył. 

Niebawem zaś, mianowicie w 
ostatnich dniach ma·rea, s-esja 
seJmu zosŁała zamknif'ta. -
Wprawdzie usiłowano urucho
mić komisję konstytucyjną dla 
teJ jedvneJ tylko sprawy -
mimo .zamkn·jęcia ses.;!, - ale 
ten ppmysł, Jako pflzeciw.ny pr!! 
wu, został odrzuoony. At do H
słopada tedy rzecz znowu spo
częła, teraz zaś, jak wiadomo, 
odroczenie sejmu ponQwnie 
przeszkodziło obradom. nad pro 
jektem. do którego p. prezes mi 
nistr6w zdaje ' si~ pri:Yw;?y
wać w:cl~~~l wng~. 

·W obecnej chwUi ,w całej tej 
sprawie nastąpił wogóle okres pew 
nego zastoju. Badanie setek nade
słanych listów, pochodzących rze· 
komo od mordercy, wykazało, że 

jedynie w dwuch wyp'adklach fak
tyczny sprawca był łeh autorem. 

Po epidemjJ osób zagiolonych na 
stąpiła obecnie formalna psychoza 
korespondencyjna. Mimo ta policJa 
nie lekceważy żadnej możliwości 

Na podstawie osta.rtntej pocztówki, 
omawiającej mord, rzekomo doko
liany na wymienlonej z nazwiska 
dzłewczynle II Młnden ł zaopatrzo. 
lIel w pobieżny szkle mlelsca zako
pinia trupa, usiłowano stwlerdał~ 
: : y l';,::cz~' wi~łe dziewczyna taka 
zgln~ Okaza{o ,:~) że ca;l iliS~ 

_ la .. P. protllOl' ~ O rJa..,.....)IIt. ~C&. 

Polłt:ja konna wgkonala ' §zarlc, przg(ż~m 
kilka olób zo~:falo pO'urbowangGth 

Jak donosi sanacyjny "Dziennik 
Bydgoski" wczoraj, w godzinach 
popołudniowych, Wełniany Rynek 
był w~ownią smutnych zajść, spo 
wodowanych demonstI1aeJą bezro· 
botnych, w których to za~ch kil 
ku demonstrantów zostało poturhQ 
wanych przez: suduJącą policJę. 
Sprawa przedsttawia się następują. 

co: 
Komitet b"ezrobotnycb odn1óllł 

się przed kilku dniami . • wnlo
skBem do magistratu .. wypłacenie 
DpO,móg bezrobotnym, ewentual
nie udzłeleni,!,' lin pracy. 

B:zrobotnl, nłezadoW'olenł S od
powiedzi .cI ....... a.w ... " po. 

chodzie przed ratusz. 
Gdy po zebraniu przeszło polty

sięczny tłum bezrobotnych ufor· 
mował się w szeregi ł zamierzał 

udać się przed ratusz, został na 
Wełnianym Rynku powstrzymany 
przez skonsygnowaną już policję 

pielzą ł konną. 

Na wezwanie komisarzy, a,by się 
mzeszlt, gdyż w przeciwnym r.azi>e 
będzie przypuszczona szarża poUcU 
konnej, z tłumy dały się słyszeć 

głosy "niech strzellafą do nas, a 
my nie ustępujmy!" 

W obec tego policja otrzymał!a 

rua:kaz wykonania narty, podczas 
kt6nJ........... demonstrantów 

pałaszami; ltilku zostało okal~czo· 

nych, z których Jednego odwiozł() 

pogotowie ratunkowe do szpitala 
z raną ciętą na ręku. W kilku mi· 
lIut policja tłum rozproszyła, prz~ 

wrlaeając porządek, przyczem aresz 
to,wano 6 osób, a między niem: 
je-dl1ą liObietę. 

'" * '" 
Policja łwnna, płazując pałasza 

mI wpad~a także na chodnik blidu 
redakcji pisma, gdzie demolIstran 
łów wcale nie było. Dwa razy u 
derwno pałaszem powaznego oby 
watela p. Jana Bielickiego, laórl 
szedł sp(),kojnie chodnikiem do re 
dakclL 



t.XU.- "GŁOS PORARNY - tlał 

dczrtm-n. erner Kato 
D. I. "Wielkomocarstwowa Polska a dzisieisza konstytucjall 

K!\TOWICE, 30 listopada. -
(PA l' } - Dziś o god'!. 8.02 przy 
był tu pociągiem z Vf~;/awy 
p. minister poczt i telegrafn 
Boerner, który powitany został 
na dworc~ przez wojewodę dora 
Grażyńsk1ego i in. 

O godz. 17 min. Boerner wy
głosił w sali Teatru Polskiego 
odczyt p. t •• ,Wielkomocarstwo 
wa Polska a dzisiejsza konsł1· 
łucja". Sala teatru była wypel
llio~a po brzegi. Wieczore1D dr. 
Grażyński, wojewoda śląski, wy 
dał obiad na cześć pana mini
\ltra. O godz. 0.50 p. minister 
wyjechał do Warszawy. . 

WIELKOMOCARSTWOWA 
POLSKA A DZISIEJSZA 

KONSTYTUCJA 
Odczyt swój pod powyższym 

tytułem min. Boerner rozpoczął 
od zazna-czenia p0trzeQv napn.· 
Wy konstytucji ;. dnia 17 maJl.!,! 
h~l roku. 

Mlnister postHdł sobie trzy 
zasadn.icze pytan:a: 

1) Czy konstytucja obecnie o
bowiązująca odpowiada dzisiej
szym potrzebom pa6.stwa i czy 
sprzy.ia jego w:elkomocarstwo
wemu rozwojowi? 

2) Czy konstytu-cja może być 
zmien ioną? 

3) Pod jakim kątem widzenia 
należy konstytucję zmienić? 

ATAK NA KORFANTEGO 
I SOCJALISTÓW. 

Na pytanie, jaką powinna być 
owa konstytucja, otrzymaJ.ibyś
my - mówi minister - tyle rM 
nych odpowiedzi, ile partji i par 
ty.lek istnieje w Polsce. 
Napmykład p. Korfanty chciał 

by mieć taką konstytu-cję i taki 
sejm, którego sąd marszałkow
ski nie miałby prawa wydawa~ 
o nim tak nieprzy.iemnej opin.łi! 
jak to miało niedawno miejsce. 

Socjaliści z pod znaku k0lll:u
nizującego PPS-u powiedzieliby, 
że konstytucja musi być taką, 
którahy umożliwiła za rok lub 
dwa przejście do dyktatury pro
letarjatu, według wzorów jedne 
go :z ościennych państw. 

Następnie p. min. przytacza 
opinię endeka prof. Dubanowi
cza i na tej zasadzie stwierdza, 
że konstytucja była tworzona 
przeciwko marsz. piłsudskiemu. 

PRZED BOGIEM. 
Rządy zblorowe mogą być 

równ.ież, a nawet bard7Jie.i de
spotyczne, aniżeli rządy jednost 
ki; tłum wielogłowy, stanowią
cv izbę, nie mając żadnej tamy 

dla swyeh zapędów, ma natura,l dokonać rewizji konstytucji? 
ną, l1ieprzezwyciężoną skłOO1- WOłam głośno - Nie! 
ność zagarnięcia pod siebie Nie! ~ Bo Polsce grozi naj-
wszystkiego. większe niebezpieczeństwo. Da-

swej działalności ja,ko na.ozelny 
dyrektor "Polmtinu" i potępia 
sejm, jako nadzorcę przedsię
biorstw państwowych. 

Wolność, bezpiecze6s!wo oby lej, bo wróg czyha na wyzyska-
waieli nie istnie.je. Namiętności nie słabości Polski, bo zmiaqy PAMIĘTAJCIE ŚLĄZACY, 
rozpalają się coraz więcej. I,zba tej wymaga Wielkomocarstwo- - mówi! minister - że bez 
staje się parlamentem, rządem i wa Polska! oparcia się o swoje własne wiel-
sądem. Niemaż grank jej wla- kle mocarstwo bylibyście tylko 
dzy, nawet moralnej. ROLAPRZEMYSLU helotami potęg cudzoziemskieh. 
Samodzierżca ma sumienie; Następnie p. minister podkre- Państwo daje wam ochronę, 

tłum nie ma sumienia. śla znaozenie przemysłu G. Ślą- wy dajecie mu pracę i to prace 
Samodzierżca bądź co bądź ska dla obrony państwa. wvdajną, którą najlepiej uwi-

ki!ITuje . się w.zględami opin.ti pu ,Nie można sobie wyobrazić daeznia,ją cyfry statystyki: 
blIcz;nej, czuje się odpowie~a1 Mocarstwowej Polski bez cięż- W roku 1913 wvdobywał pol
nym przed historją. czy prnd lciego przemysłu. Wielki prze- ski robotnik na Górnym Śląsku 
Bogiem; w tłumie nikt ~ie po , mysI Polski, to przedewszyst- rocznie 257 tonn węgla, a w TO-

czuwa się do odpowioedzialności. kiem przemysł górn~ski". ku 1928 dla mocarstwowego sta-

staw4enia się dążeniom w for
mie nierzeczowej dyskusji lub 
partyjnego warcholstwa wyko. 
rzystamy całą naszą energję i 
siłę, ażeby ostatecznie znlszezy~ 
gangrenę parlamental'yłu. 

Rząd., przez usta premjera 
Switalskiego wysunął jako za
sadę n~zelną: 

"Utrzymanie siły państwa 
przez zapewnienie mu silnego l 
trwałego rządu". 

T A • 

"ltlema W Polsce 
niczego, 

czemby musiała ustę
pować obcymU 

Obecnie obowiązująca konstytu- nowiska Polski - 389 tann wę-
cja jest słabością Polski, jest DO ROBOTNIKÓW. gla, podczas gdy niemiec w tym Słowami tern!) wypowi~dzhmemf 
pJ'lZyCZyn.R wszelkiego zła, jest Dalej pan minister zazna- że roku wydobywa 360 tonn,....ro w przemóWlii&nlu 2I'o.oka~i zamkni.ę-
chorobą, którą Ben<it nazwał czył, że kryzysy gospodarcze są botnik w zagłębiu Ruhry - 3'18 da. Powszechnej WysU1wy Krajo
parlamentarytem, przechodzą~ skutkiem rozwielmożnionego tonn węgła. wej w Pozn:runiu) prezes zarządu 
cym w gangrenę. partyjnictwa. Robotnicze zwLtz, Cyfry te mówią najlepiei. że P. W. K. dr. St. Wachomruk Wd-

Ja celowo nie szukałem słów ki zawodowe pmedstawiają 0- u?liecie pracować, że pra<:u.te- . 
w mojem sercu i w mojem su
mieniu, ażeby scharakteryzo, 
wać obecną konstytucję. 
Bałem się, żeby z moich żot

nierskkh ust nie popłynęły 
ZBYT DRASTYCZNE WYRAŻE 

NIA 

braz partyjnictwa, jakiem jest, cle lepiej dzisiaj dla Polski, niż kJeśla. ogrom pra.cy, jakiej dok!). 
zawdzięczając sejmowładztwu, dawniei dla Niemiec, że nala Polska. w p·klrwszem dzie'Się· 
przesiąknięte całe nasze życie po WYDAJNOŚĆ PRACY POLSKIE eioleciu swoje.j Iilepodległości. 
lityczne. GO ROBOTNIKA JEST NAJ- I w rzeczy samej, w ciągu pierw 

Dopiero wówczas, kiedy rząd WIĘKSZA W EUROPIE. M,ych 10-ciu lat powojeLDych Pol-
zapewnił życiu gospodarczemu ~kru nietylko zdoliała zupełnie od-
Polski spokój i jednostajną po- POD JAKIM KĄTEM WIDZE- budować zanil8dbane przez poliJtykę 
litykę gospodarczą, kwest ja bez NIA POWINNA BYĆ ZMIENlO rz.ąQów zaborczych, jak i ZJJIiIsZczo-

CZY KONSTYTUCJA MOZE robocia przestała być aktu9Jną. NA KONSTYTUCJA? . ne przez w<Jjnę świa,tową. rótne ~!!I 
BYC ZMIENIONĄ? Nastąpiła lepsza konjunktura W tytule dzisiejszego mego ł~zie przemysłu, ale zbudowała. r;.a. 

Z artykułu 125-go wynika, że gospodarcza. odczytu tkwi móJ punkt widze- ły sZlereg nowych placówek prze-
obecnie obradującv sejm wł.a- GDYNIA. lilia, iako obywatela Polski 
sną uchwałą mocen jest doko- Gdyby zagadnienie Gdyni by- Wlelk.omoelll'Stwowa Polska. mys1owy~ Jó dUedzin, do nieda.w-. .' Ił' h .. 6 W· na w Polsce zupełnie nkmumycb, nać reWizJi konstytucJi '1 to wlę- o prz.ez poprzednIc JDlD1str w yŚC'lg pracy wymaga spo- t.ak że w d()bi~ obecneJ' pokaźną. 
kszością tmech piątych głosu.ią- P!ze~ysłu i handlu tak ener- koju. 
cych przy obecności cO'llajmniej gIcznIe ]>Ostawione jak przez o- Spok6j zapewnić może tylko lliczbę na.jrozIDI!llltszych wytworów 
połowV ustawowej liczby po- becnego ministra, to !Znacznie sił na i słała władza wykonaw- przemysłowych, które przed woj-
słów. mniej odCZUWalibyśmy wojnę aza. ną sprowadmno wyłąc,z,nie z zagra 

Jeż,~Ii obecny sejm tego nioe ceJ,?~ z ~iemcami i nierównie Idea m?Cars~wowego s!Snowi nicy, wytwaJru, się w kraju. 
uczynI, to dop1ero w 1945 rok" lePle.J moznaby wykorzystać an ska Poblu nIech stłum1 egoi- Jed.z..ym z wicIu dowodów może 
może to uczynić sejm i .se~ gielsI? s~rejk w:ęglo~y. . styc~~e ideały pos'zczególnych Muiyć nasz wielki przemysł obu
pOłączone w zgromadzen1e ua- .pz1S1aj . Gdynll:1.. dzlękl ~~- pad)l.. . . wia gumoW'&go, stworrZlony w robt 
rodowe. z}1 po!llaJOwego rządu, rozwIJa Rząd zdaje soMe dokład~le 1923 w Grudziąd!zu dz:ęl\1i spr"l..y-

Zapytuję si~: czy pl1Ly tego lO sIę iście po amerykańsku, a rOi sprawę ze awyeh dąteń w kle- "Wc'!, populaJtne d,'l'ś a a1 
dzaju ustawie konstytucyjnej, woju IWego nie zawdzięcza IU- rU!llku jaknajlepszego rozwiąJZ8- ~ ' . . ~ d . f. t l ~ C r:~l 
tak strasznie zobrazowanej mom budżetOwym se.imu, lecz nia naszych konieczności pań- sw;m prze. SIę. Iars ,:a " epage . 
przez .lej twórcę pana profeso- .iedynie zdecydowanej pOlityce stwowvch, kt6rym spoleczeń- rzed w~ną l w pIerwszych la-
ra Dubanowicza, wolno nam gospodarcze.l rządu. stwo mus1 się podporządkować. tath powOJennych przemysł ten w 
c~ekać aż do roku 1945, aby Dale.i min. Boerner mówi o W wypadkach zaś przeciw- Polsce wcale n:e istniał i OMa zapo 

EX tr,zebowanie obuwia gumowego w 
krlłJju było pokrywane przez fabry

List de akracH angielskiej 
do marszałka sejlDo pos. Baszgóskieeo 

ki zagraniczne, względnie przez 
pl1Zemysł krajów z.ahorczych. JeHl 
się zwa~y) że PolsIm. jest doskona
łym odbiorcą obuwia gllIDowego, 
to tru Zlależność od zagranicy s1lnis 
dąn;yła na naszym bilansie handl* 

Jak donosi "Robotnik" w te
lefonogramie z Londynu angiel 
ska prasa liberalna i socjaIi
styclZ,na opublikowała onegdaj 
tekst listu otwartego do m~r
szałka sejmu Rzplitej pos. Igna 
cego Daszyńskiego. List ten z()-

Postawa marszałka sejmu wym. 
mówi dalej list - objawiła Eu- Dziś import obuwiaJ gumow~ 
ropie siłę demokracji ~ls~J i st.ał się IJetylko zbędnym, ale na.
"jeszcze raz podkreśliła ~od- ,vet utrudniooym z uwl3gii na. ~ 
nM~ i honor narodu po~o. koŚĆ gatunkową iI niskie cooy, ja-

Marjan, Piechal, 
Grzegorz Timofiejew, 
Józef Czechowicz, 
Mila Elin 

stał podpisany przez sekretarzy 
a,ngielskich ~wiązków 'zawodo
wych i przez przywódców parla 
mentarnych angielskiej Partjl 
Pracy; znajdują się pośród nich 
nazwiska: Mary Hamilton, Re
nie Smith'a, Brockway'a. Cram
pa (który był niedawno w Ł0-
dzi), Tillet'a, Marion PhiPPJl8, 
Hendersona (syna miJnistra) i 
szereg innych, wtem 44 .po
słów, należących do kierow-nie
twa frakcJi parlamentatne:t Par 
Ui Pracy i ki~kudziesięciu "kiero 
wnik6w ruchu zawodowego. 

"Jeden~cie lat ~ czytamy kiemi p1"Z8mysł rodlJmy bije ~ 
dalej - to krótki jeszcze pnze- by zagramitlZne. Niedość na. tam, 
ciąg czasu na to, by odbudo~ać ww. akc. ,,Pepege" Polsla Prze.: 
państwo i tężyznę narodu, bez mysI: Gumowy g<l'I'liwie sięga do 
której żadne państwo nie może rynków Z8.0"lllUllic7lD.ych dl.8I ekspor
się podnieść w kulturze i bog~ tu swych wyrobów, skutecznie k()n 
twie, nie może też ani zdobyć kurując tam Jó wyrobami obcerni. 
lloi utrzymać przyjaciół PQliUę- Jak wiadomo, lZ3ikłady tow. &kc. 
dzy narodami. Odbudowanie ;,Pepege" produkują w obecnym 
zaś Polski i jej rola pośr6d de- &ezonie umo'wym pl'%€6zło 25)000 
mokracji europejskłch są fak- par obuWlia. gumowego dziennie w 
tem, dla kt6rego nie mamy do-

oraz inni poeci "METEORA" 

recytują swoje najnowsze wiersze na pierw
szym w Polsce, wielkim reprezentacyjnym I 

wieczorze naj młodszej 
poezji polskiej • 

odbędzie się dziSiaj t. j. w niedzielę dnia 
1 grudnia o godz. 18 (6 p. p.) 

w salach ratuszu warszawskiego 

iranslDiiowang przez radjo 
na (alą Po Isk.; 
oraz Budapeszt, Wiedeń, Berlin, Paryż i Londyn. , ~ 

W stęp listu tego brzmi .i:!.k 
następuje: 

"Jako uczestnicy pracy związ 
ków zawodowych i ruchu robot 
niczego Wielkiej Brytanji, a 
wielu z nas także w cha:ra'kte
rze Clzłonkó~ najstarszego paT
lamentu śwIata, - chcemy wy
razić nasze oburz.en1e z powodu 
nowych wystąpień przeeiwko 
parlamentowi polskiemu i prze
ciwko Wam osobiście, Pa..nie 

8y~ Wyrazów podziw ... Nie tyl- pootacł kaloszy, śn.iegow(;Ów itp. 
ko dlatego, że wierzymy w de- tak te "wŁość produkcji m.iesięcz
mokrację, leez i dlatego, że wie n~j wynofi pI'Z8Szło 7 mi1jon6w zło 
rzymy w przyszłość POlski, a tych. 
raczej jesteśmy pewni jej pI'lZy- Z tego przypada, na, eksport o
szłQści, - rozumiemy i jesteś- koło 1,500,000 złotych, Co stanowi 
my przekonani, że jaIriekołwiek p6ł proc. wartości całego eksportu 
zakusy ... , zmierzające do obale- pol.skfilego. 
nia instytucji parJamenła.rnych W ten sposób liczlłVe zaledwie 
w Polsce są z.góry .kazane na siódmy rok imienia. tow. akc. "P e
niepowod2lenie. 

I 
Marszałku Sejmu", pege" nietylko w ZtlMznej mierze 

N " . Wi&lu chciało ,;niszczyć par- przyozyniło się do rozwoju zemy 
. a~tępnte lIst za!lacza, te od- lament _ powiedział angielski słu rodlłhnego leoz pod względem 

pIerając te napaśCi maTU· Da- t. XVII' ' . . 
, 'k' d' dt ł' mą stanu ... w stUleCIU-j produkcji obuW'la gumowego Z3Jl-szyns 1 go nle po rzyma opl- l k""':' I . h 

. k . i łu' ł d": I ecz w' VllCU paT amenłv 1(' lJluje obecnie czoł()we mleisce n Je raJu zas zy na w _~z- zniszczyły 'ł - •• -

ność o.lczymy i pl'8wdzi'wYL-h'" wśród tego rodzaJU prwdSlqbiorstw 
przyjaciół Polski. Europy Zachodniej. . , . 



Codzienny dodatek powzesciowy do Nr. 298 "GlOSU Forannego z dnia 7 grudnia 7919 roku. Nr. 4. 

iOllA KA PA 
,POWIEŚĆ SENSACYJNA Z ŻYCIA WIELKIEGO MIASTA V. WILLIAMSA 

Streszczenie początku canc na biurku papiery i zadrn guzik dzwonka, stojącego lIa bawiam się, że mam dla pana na ulIcę Aldon, - mówił Har-
kowane a,rku sz-e. hiurku. baTdzQ złe wiadomości. r1ingay, - ale po tern wszyst· 

powieści _ Więc, Cranmore, czem mQ - Czy pan nie znajduje iad- Ktoś z~pukał do drzwi. Do' kiem, co p~n mi powiedział, o· 
Na spokojnej uIlcy Aldon, gę panu słu:zyć? Ale eo panu ne~'o wyrło:qlaczenia? - sp y, gabinetu wszedł szybko jakiś ,bawiam się, że OJllyłka jęst wy-

łączącej się z zaułk~m, zamiesz jest, wygląda pan bardzo tle i łat młodzieniec w granatowcu) {t- klu~zona. 
kiW1lllnym przez artystów, pe- jest pan taki blady? Pukanle do drzwi i llkaunie braniu, o ciemnych włosacll Jim CralJlmore , pr6bował na'-
wnego dnla przed wieczorem ib . 
wypoczywająca przed sklepem - Dz,iękuję panu, Harrlngay, się r.hłopca'w l erji przerwało ostrym wyrazie o~zu. dae swemu .gło~owI ' l1ałuralne 
bandlarka, mr. Amschel, zauwa- te pan poświęca ml swój czaS. rozmowę· - Przepraszam bardzo, pa- brzmienie. Oblioze jego było 
żyła jakąś elegancką damę po- Potrzebuję pańskiej rady. Cho- - Mr. March! - rozkazał i nie Harringay, Izekł. -- śmiertelnie blade, oczy szklan-
BUWa.jąQą się chwiejnym kro- dzi o moJą Zonę... zwracając się do mr. Cranmore Pan kazał mi P-l'zy.iść? Nie wJe- n.e. 
kilem naprzód, z nori.em, tkwią- Redaktor usiadł wygodntej, mówił daJej: dZlalem, :te pan ma goocla... To musi być omyłka, _ 
cym w piersi. Na krzyk hall- lecr; nle przerywał panu emn- - Może jakieś niep0rOZumi( - Niech pan się zbl1ży, rzekł z h'udem. - Gdzie się 
dlarki nadbiegł mr. Ruddiek, more, kt6ry mówił dalej: nie domowe ... lub ... hUl ... ? Ma·reh ... , to .fest mr. Granmore. znajduje ulica Aldon? Nie zna-
drogista, właściciel sąsiedniego - O godvinie wp6ł do słód- Przerwał. Redaktor powiedział oidlO Iiśmy nikogo, ktoby tam miesz' 
.klepu. Mr, Cranmore, zamożny mej mieliśmy spotkaĆ się w do W oczach J,ima CranmOI'e po- kltka słów do młodz:,eńca, kt6- kał. Co miałaby tam robić mo-
makler giełdowy, przybył ilkoło I mu aby p6J'~ć razem na kola- jawił s,ię uśmieszek. Podniósl rego oezy nagle zabły~ł'y, po-' . ? N' t 1 ' t w pół do dódmej do domu, .' . .la zona. le.:. o Slza eDS wo ... 

d . ó'-'" . Ca CJę, potem do teatru. Ale :Zona głowę i spojrzał pr.osto w m~zv czem zwrócił sil! do mi'. Crau - Takie histoT.I·e zmyślają czę~to g zle um 'UJ SIę Z zoną, r· . -
meno Oala słutba była od po- moja nle przyszła 1 nie wIem, Harrtngay'a. Dlore. dz:enn~karze ... nieIlrawdai. Har 
łudnla. w mJeście. ZaniepokoJo- gdzie ona jest... - Nigdy ni,e było najmniej- -- To Jest March, Ilasz r~ ringay ... ? 
ny nileobecnością swej malżon- Redaktor podparl głowę ręką szego niepoTOzumien~a między porter w oz;ale pnestępsh-,', Redaktor spojrzał z niepokoo 
kI, pan Cranmore, nie mając li spojrzał uważnie na swego go nami. - rzekł z naciskiem. - Smiertelnae blady Gralflmofe jem na paczkę zad-rukowanych 
kogo zapytać się o panIą domu, !lcia. Byliśmv ze sobą zawsze bardJ:o patrzył to na jednego, tl.l na kartek, leżących na biurku. 
zadzwonU do klubu koblei:ego, -- Może poszla gdzieś li! wIzy szczęśliwi, ~ o ile ma pan na drugiego mężczvznp., 7.3 rhwilę - Chc~ przJ'PuSlzczać. te płlJD 
do którego należała panł Car- tą'! - zapytał. 'llyśli jakiś skandal, lub jakąś nowle sil;:, jaki cios zgotował mu ma rację, Cranmore. Niech van 
meno Okazało się, że była po- Craumore !ywo 1>ootrzą~llął ta iemnicę... myli sie pan ... do- IQl!. id7ie teraz z Marchem na ulicę 
południu w klubie, lecz wyszła ' l ' l" . ł ' l" , !:rowl'l.. pra wc y \~cc jego zaCisnę y S·I\~. "te - Aldon. On już tam był I wi~, 
stamtąd o wpół do szóstej. Pan H" b' 

- q llcby tak było, wrocllll- ar.rlllgay slęgnął po niE' :c- kał. gdzie to jest. Również z policją 
Cranmore udaje się do majo- . 

by na czas, lub byłaby mi dała ski ołówek 1 z uwagll oosetwo- U jnaI przed sobą oblleze o; "'8t na dobreJ' sto~ic. .. mego redaktora, pana Harnn- .I~ . ł" , 

• pYa • prośbę .o , pomoc. mac, gdzie się zatJrzyma1a. Wo- wał jego koniec. wielkich, ciemnych tl!skn v~b 0 - 'Redaktor ' ujął rękę mr. Ornn 
góle tooa moja ' bardzo riadko - , Naturalńie... naturalnie ... czach. - 'mor e i ' dorzucił lerdecznll~: 

(CiW da.lszy). wychodzi z domu i ma bardzo - rzekł po (}hwiJj li dorzucił nie ROZDZIAł. IV. 
B . al '- Eyłbym sZClzęśhwy, gay 

-. ardzo mI przykro, c 1.0 n1eJiclinych .znajomych. DziA .pewnie: - Czy pan nie wie Na kominku w pokOJU r.eaak 
byśmy się tym razem omylili! 

łlIemo.iliwe. Mam szaJ(!>n.~ę duto pr!red wieczorem spotklłłem się przypadkiem, jak była ubrana cyjnym słał mały zegar. Bicie 
roboty... z moim brałem, nie widział Jej paJlska tona, gdy dzi§ po pol'u- tego zegara doprowaddło mf. Choeiat mordestwo na ulicy 

,-- Harrlngay, - prosił Cfan. jut od tygodnia. A mO.la sio- dniu wyszła z klubu? Cranmore do r6wnowag1. My, Aldon zapóźno zasŁało oclkrylc, 

mor.. - Potrzebuję pańskiej stra, która z nią ba.t.dzo dobrze Cranmore ,zbladł. Wstał ś1ał o Ca.rmenle i o rannem Do- aby można było opisać je", v..--ie 
rady. Niech mi pan poświ~i ~yje, mieszka w Ha~shire. chwdejnie; z kolan jego spadł żellnaniu, czornych dziennikach, jaldmś 
c:hoo jedną mlJlutę. Sprawa jest ,Spojrzał bezradnde na flnr- kapelusz i potoczył si~ na dy- Gdy wróciła mu śWł3MnH)~Ć, osobliwym sposobem przeuosta 
bardzo wdna. Auto moje .. toi rLngay'a. wan. zdał sobie znów sprawę ,z tego, fo Się do ogólnej wiadonll,~d. 
na dole... - Nie wiem, gdzIe ona Jf'st - Boie, Har.ri'ngay - szep-' że stoi naprzeciw dwuch męt- Wielka, czerwona lampa., WiSłą 

- Czy pan nie może mi po- - vowtorzył. -'- Coś podobni'.gu nął i pochylił' się nad biurkiem, czyzn którzy opowiadali o IItra- ca prz,ed . lepem mr. Ruddicka 
wiedzieć tego telefonicznie'? jeszcze się nigdy n.ie zdarzyło - pan coś wielZonę moją społ- sznej tragedji. stała Się magnesem dla mlC!'Il' 

- Nie. Zajmę panu tylko Prawdopodobnie ()Ikaże się, te kalo .iakieś nieszczęści(!! Czy Na jakiejś bocznej uliczce, w kallc6w z sąsieddwa. Już w I,r(-

pięć minut czasu, Harringay! tli było coś zupełnie prostego, tak? Proszę mówićl Czy pan dzielnicy nędzany, znaleziono le~łości stu metrów od skJq,H1 
- Dobrze - za.brzmiała T.re- 'I AI,e mówiąc szczerz~: n~e wie~n, nie wi di7i , co się ze mną dZ1ie- przed wieezorem młodą, ('le-I drogist! szofer. pana Crall1mor.c 

~ygnowana odpowIedt. co J.1ocząć. Do poliCJI nIe cholar je ... ?! gancko ubraną damę z nożem w nHl mogł przeJechać przCt nll-
Redaktor przyjął mr. Crau-I bym się ,zwracać .. _., wyglądału. Reda,ktor nie odpowiedział piersi. W kilka minut późnie.J cę, którą zapc~ał t~um g~pI6w; 

more w gabinecie o podwóJ-' by to, jakbym chciał z niczE~go odrazu. W oczach ,iego, zwykle wyzionęła ducha w pokoiku za ł::oprawda mogli onl widzl,eć Iyl 

nych drzwiach, kt6re nle prze- zrobić wielką h~storję. Ale teraz twardych, pojawił się miękki sklepem drogisty. Nosiła mały, ko szpice hełmów ,Policyjnych, 
pu~.zcza.ią hałasu z sąsiednlch Jest dziewiąta godzina i je- wyraz współczucia. Rękę poło- czarny kapelusik i gra.natowe n~wiem przed num ~tnły ";1 w

poĘ,O'1; podal mu rękę i wska- ste1l1 ... trochę ... za.niepokojony ... żył na ramieniu Jirna Cranmo- palto, ' na szyi mi::tł::t sznur pe- nleż gromady ludzi. ale ml.lllO 
zal na ~kórzany fotel, stojący Przez chwilę w gabinecie pa, r~. rel, 'a biellzna ;i chustec.:t:ka z'na, to nie odchodzili szel1tali tł' 
przed bIurkiem. Swiatło stoJą- nowała cisza. Następnie redak. - Niech pan będzie odważ- ClOne były literami "C. C."... sobą gorąco. 
cej lampy padało na porozrzu- tor wyciągnął' rękę i na.cisuął ny - rzekł z wahan[ern. - o- _ .. ,Pan może iść z Marchem (d. r.. II.) 

.4#'* eH Aft FEf 'Y •• 'g .... 4&S&JLri u"". ME' A'WWR.f2!B&411 

CLAIRE ROMMEA --i DOlIo' DAVIS -WI dzilDifrz ar 
Dziś l dni następnych! 

w pięknym Wł d' S h Miłość szeik!! ku pięknej miljarderce, żądnej prllygód i senslSCji. W,~paniała ilustr!!cja 
dramaci~ a ca a ary m.uzJczn/I o\ki.estry .symfonicz;n~j pod dyrekc,ią . A. <:zudnow.skiego. Początek przedsta. 

wschodnim wlen o godZinie 4·el po południU, w sobotę I med'1ae'~ o godz. 12-ej w pol. Ceny 
miejsc na J seans od 1 zł. w sob. i nie dz. od 12-ej do 3-ej po poł. wszystkie miejsca po 50 gr. i 1.- zł. - Bilety ulgowe nie ważne w niedziel~ • 

.. ____________________________ .. I __ .. __ .... __ .. __ .............. ____ ~t _____ ·_,~=_ .. EmgHa. __ .. Bm __ ~ _____ =~ .. 

e 
Wielkiego seksualno-sadystycznego filmu 

T agBdia Dziedzicznie Ciążonego ~~~kleństwo 
........ Ea .. DB .... im .... aa .. Bma. .... aa .... ga ...... ~~ 

Dziś po raz ostatni! 

wc 
li 

Piotrkowska1 08 siep blko dla dorosł" WsteD t,lko dla dorosłrch! 
Dziś i do' n8ltepny[b ł ~~~d~~n~rod~~~~a bil Bagower, Bernard Baelzko. Jean "Rgelo, PJaria Diory i inni 
w najcudow~iej- BI'abl-ił l'Ion_~ (hr-sto Monte·Chrlato edycji 1929-30 r. nie I\aleiy ind e n 
nem arcydZiele tyfikować z ongiś wyświetlania star" wersją pod 

świata p. t. tym samym tytułem. 

Zachwyt, wzruszenie, entuzjazm, uznani& wywoła niewątpliwie wielki arcyfi1m Monte-Christo za to ręczć\ Dyrekcje Enha film i G1'Ilnd-Kinll 

, Uwaga: Passe-partout i bilety ulgowe, z wyjątkiem urzędowych i prasowych, nieważne. 
Pocziltek selll\s6w o ,. 12·ej w pol. Ceny miejsc 1\& 1. .. 41\. wszystkie po l ai. Orkie.tr4 pod d~'rekcj~ p, R. KANTORA. 



1.Xli. GŁOS PORANNY -1929 

Dubrowni •• pe a drjałyku 
Wrażenie z szybkiej pOdróż, przez Wiedeń, Budapeszt i Seraiewo do milej 

sercu kaidego Dolaka Raguz, 
(::'pecjalna służba korespondencyjna "Głosu Porannego"). 

Dubrownik, w listopadzie. tów piędź za piędZią przy kazdym yrzy władzy jeno wtedy, gdy rzu- głębi, kultury, dowodu żywotności 

Po długiem wyczekiwaniu na bi artykule będzie się broniła zzacię dt wiedeńsKIIe rwljony kmiotlwm i szerokich Iilllryzontów gospoda
jety dziennikarskie, zrzuciwszy z tością. styryjskim, jako oStoi He1mwehry. rza, ile zapomniałem o zamiarze 
&iebie pył całorocznej pracy obo- Na widowni życia pod przewo- Stąd horoskopy nieustanej walki. zwiedzerne ładnego skądinąd Za-
wiązkowej na stanowisku urzędni- dem policjanta w cyllndrze, jako Z clężkiem sercem o(puszcZlllm grzeb la. 
ka w dziedzinie skarbowości staN .llrezesa ministrów Schobera szala-, miły, zatroskany W iede11., wysa- Jeno trzeba byłoby sobie ży
,wobec rzeczywistości, któlia prz.e- łaby w kraju reakcja, a w nizinach dzouy nagle ze spokojnej orbity, czyć, aby wszędzie na placówkach 
8CJała być zjawą i chimerą. zawrzałaby zapewne energiczna dla której trwałości wszystkie sta polskJch zagranicą przebyw:aJi ta-

Szlak Warszawa - Wiedeń - 1l0dz1emna propaganda komuni-I ny, bez względu na przynaleŻ110ść cy obywatele i ludzie zarazem, jak 
Budapeszt - Zagrzeb - Seraj ewo zmu. polJltyczną, czy klasową, z radością konsul generalny w Zagrzebiu dr. 
- Dubrownik - Belgrad - Nis Dopuścić do wyrwania soJJJe ini- powitałyby zachowanie dotychcza ł:..azarskd. 
_. SkopIje - Saloniki - Ateny. cjatywy rozbudowy Wiednia, zmie sqwego status quo. Polska zysk.ałaby wtedy dużo 

Przykro człowiekowi być egoi- rzającej do likwidacji głodu miesz Koszmar ten w 1ladumie towa- szacunku i powagi jako mocarstwo 
&tą, gdy się tej sztuki nie znało ze kaniowego ~ niezdrowotnych do- rzyszy mi do niedalekiej granicy w wielkiej rodzinie ludów ŚwJata. 
ilzkqdą własną przez oałe życie i mów, rozwoju idei ubezpieczenia węgierskiej Hegyeshalom. Nie będę opisywał przelotnie 
pędzić w krainy, pełne słońca, ro- społecznego na starość, młodzieży, W cztery godziny pÓŹlliej sta- wini zianego Serajewa egzotyczne
ślinności południowej, niebotycz- niemowląt, matek socjaliści nie mo r·ąłem w Budapeszcie o 7 nad ra- go, pozostawiają~ opis tego grodu 
nych gór, przeglądających się w la gą J nie chcą. nem. Dwie godziny wędrówki po do powtórnej za dni kilka wizyty 
zurow.em morzu, gdy u nas cisza j A w tę stronę czułą postanowił mieście I dalej do granicy jngo- w tem mieście. 
amutek w swoim ' rodzaju uroczej przedewszystkiem ugodzić socj,ali- sIo,:wiJańskiiej Gyekenes. I Przejdę do Dubrownika, zwane
jesieni oraz stojąCa u jej progu zi stów Schober ,w swoim projekcie Krajobraz niegórzysty, rozległa go dawniej Raguzą. Stary patry
ma gędźbą niesamowitą ow~ome konstytucji, by odwrócić tą drogą równina, ale nie należy żałować ciuszowski .gród o charakterze sło 
tęskniące ku życiu ludzkie dusze. od lewicy sympatie I p'oparcie lucIu przebycia tego szlaku. W'lańskim, a~ z piętnem wyraŹllem 

Zasnąwszy za Częstochową 0- pracującego. Dobrze byłoby, aby tą drogą wy kultury włosldej. 
cknąłem się w samo południe w go KWintesencją nowego projektu brali się kiedyś nasi ministroWlie Świadczą o tern style klaszto
ścinnym zawsze o uśmiechniętych lionstytuc)i są artykuły mające 0- reform rolnych oraz robót pubHcz- łÓW, krużganki, fasady zamku kró 
.. bliczach mieszkańców Wiedniu. debrać Wiedniowi prawo ł tytuł nych i nasi obszarniCY i by przyj- lewskiego, zaułki i uliczki wąskie. 

Jednak tym razem już na pierw- kraju związkowego. Tą drogą Wie- rzeli się zagrodom wspaniałym i W każdej intelJgentnej rodzini~ 
.zych ulicach, qkalających dwo- deń - twJerdza socjalizmu - rztl-· domkom mieszkalnym służby fol- Cibok kroackiego uzywa się chęt
uec, uderzyłla cudzoziemca jakaś C<Jny zostanie na pożarcie beim- warcznej, wznie~onym dla nich uie języka włoskiego. 
troska głęboka, niepokój i panika wehrze reakcyjnej pod przewodem p.rzez pos.iadaczy wielkich latYfun

l 
Ale najsamprzód o. przyjęciu. 

w oczach przechodniów jakiej tu- Scbobera, gdY7l wltedy burmistrz djów węgierskich. Mi k t taj , . ty I k· . esz a u SWlę po S I, me 
taj nle było naWlet w naicięższych przestałby pełnić na terenie okoli- O godz. 5 po południu stanąłem t tuł d i l· l· , l' '/. Y u przesa ne re 19 lnosc 
latach wolnv eu. ro.DeiskJej, pomimo cy naddunajskiej obowlązld {Jrzjeło w Zagrzebiu, i ze względu na brak b' 4<a·· • l d 

# iJ •• ,. czy łgo .... rJI Jeno ze wzg ę u na 
niedosta,tku nAlraJącego ludn~ć. zonego poliCJi., a dochody w posta- bezposredn~ego połączema, ' szesc j . l k ". i . sk" w "... swo ą aDle s osc 1 n eZlem osc 

Już ' .., ........ tv zakupione, gruberuJ ci 68 mil.fonów szylingów powędro godzin pozostałych mi do następne tos k d I d l l t _.J . S un u o u z - {ompozy or 
ezciookaml napisów mówią o nie- wałyby na prowincję, jako podJaru- go pociągu przeznaczam na wizytę Ro owski. . 
zwykłych chmurach przeciągają- tlek dla lojalno bogoojczyźnian. Sty u konsula generalnego Rz!ecZYPG-j g . • 
eycb ponad do nledIlIIWna świetną rji. ZdłlllWionoby w ten sposób opór spolitej, u którego mam zapewnio- Do mego zmierzały mOle krok.1 
.tollcą habsburską nad Dunajem. Scbutzbundu socj~lIstycmego i od- tlą audjencJę pomimo godzin nłeo- , o godz. 6 r~no wprost ~ dworca z 
Było to 21 października. Na ten pływem własnych pie!l'lędzy ludnoś Hcjalnych ze względu na uprze!- i wyrachO;"'l!filCm, aby n't~ p,rzylść 
dzień wyznaczono posiedzenie par- ci Wiedeńskiej do SyrII udaremnio- miłe mi wręczony przez konsula za wczesnłe. 
lamentu s płerWll2'Jem czytaniem noby rozbudowę ustawoda·wstwa Chełmmskdego z Wiednia list oraz Po drodze przywitał mnie plerw
pr~jektu zmiany konstytucJi nowe- społecznego i rozwiązanie kwestii polecenie z Warszawy do wicekon szy deszcz, padający tutaj z przer
go szefa gabinetu z obozu prawtcy, mJłeszkaniowej. sula dora Kołodzieja od jego oso- wą czterodniową, z siłą u nas we-

miso l Sprawa koinpl,iku"" się, ze jalde- bistego przYJiJaciel'll. I znaną od 21 października. bezkompro wego w wa ce z 80- J'" 
cjalis1lami oraz republikańskim u- goś kompromisu być tutruj nie mo- Przyjęcie to było do tego stop- Rogowski po przybyciu, wyra-
.trojem, b. prezydenta policji wie- że między walczącymi obozami, bo nla gościnne, a gawęd'a w tym goś ziwszy iJ31, że nie mógł mnie przy
deńskieJ, Schobera. wiem Schober moZe utrzymać się clnnym domu konsu);a tak pd.la witać przy okręc[e pąprzedniego 

dnia, - sądził bowiem, iż przyja.
dę morzem ze Splitu, pomimo pro
testu z mej strony rozklazaJ mi u
siąść na krawędzi łóżka w pokoiu, 
który otrzymał od młasta ~a napi
sanie misterjum, poświęconego Du 
brownikowi w klasztorze św. Via
ha. 

Jeśli uwzględnimy takie wyjąt
kowe w dypJomacjd jednostki, jak 
konsul Łazarski, bez przesady moi 
na orzec, iż taki człowiek jak Ro
gowski zdQła więcej dla Polski 
zdziałać, niż wielu usankcjono.wa
nych dYIJłomatów oficjalnych. 

Zajęty twórczą pracą kompozy
torską z uczynnością Wlielką lokuje 
!'odaków w 1lajtańszy sposób w Du 
browniku, załatwia koresponden
cję z tern związaną, stał się jałmui 
flikiem książek dla bibljotekri, któ
rą gromadzi w celu przysporzenia 
Iek tury przybyszom z Polski. Zdo
bywszy sobie popularność i mir 
dzięki swojemu misterjum poświę

conemu Dubrownikowi, oraz zale
tom charakteru jest w oczach lud 
nliści tutejszej apostołem i wciele· 
niem Polski. Przybysza z Polski w 
towarzystwie Rogowskiego otoczy 
l.a:pewno symp.atja i szacunek w 
ciągu całego jego pobytu na dal. 
matyńskiem wybrzeżu. 

Dz1iałalność Rogowskiego daleka 
ud zagadnień poUtyczno - gospo
dJarczych , pewnością bardziej 
przygot~wała pod względem psy
chologicznym grunt do traktatów 
między Polską a Jugosławją nii 
dyplomacja. 

Na zakończenie parę charaktery 
stycznych szczegółów z Dubrowni
ka. Sławny d.Nmaturg Ivo Gun
duJic (1588 - 1632) w poemacie 
"Osman" przeło,żonym czterokrot
nie na język polski, POlla opisem 
zwyclęstWla chocimskiego nad tur
kami przeznacza Polsce rolę przo-

Skorzystałem :zJe sposobności, a
by wy:.r:yskać uśmiech fortuny i 
być obecnym na tem . pO.Siedzeniu. 
l.ecę przetll o głodzie, ledwie zdą
żywszy umyć się do parlamentu, 
by wydostać bilet na posiedzenie. Droga do szcząścia, do miłości 

downiczą w zjednoczeniu słoWian. 

Na podkreślenie zasługuje fakt, że 
tenże Gundulic marząc o wielkiej 
misji dziejo;wei Pols~ poświęc(ił 

/
laguzie napisaną przez siebie kan 
..atę "Dubrarka" wówczas wykona 
ną, a w 300 lat później, w r. 1928 o 

Długll sznur pretendentów do bi
letów, rozgorączkowanych rosnące 
mi w panice wieścIami o sytuacjI 
Rozejrzawszy się w sytuacji, że 

stała przed nmu. 

Wykradziono ją, 
oszukano haniebnie 

t~j samej dacie wykonano miste
rium ku czci św. Błaże1a z muzy
ką naszego kompozytora Rogow
skiego do słów zgasłego przed kU 
ku miesiącami nieQdilałowanego 

wielk!i:ego pisarza Ivo Vojhovica., 
drogą zwykłą przy takim natłoku 
otrzymanie biletu w kancelarJl par 
lamentu Je8t rzeczą wylduczoną, 

ptzy pomocy le.gitymacjl dzienni
karskiej dostaję się do klubu spra 
wozdawców, którzy uprzejmie z 
pąd zilemł wygrzeballł mi glejt zba 
wienny i umożliwili dostęp do loży 
prasowej. 

i puszczono bezwstydnie 

Również w Dubrowniku, w wie
ku XVI, jeszcze przed GunduUeem, 
w celi klasztornej zamieszkałe} 0-

becnie przez wyżej wspomnIanego 
ltOmpozytora naszego Rogowskiego 
Mauro 01'bini, włoch z pochodzenia 
przeor klasztoru św. Jlakuba, ut'uD 
dowanego przez Benedyktynów na 
pisał pierwsze dzlem o panslaw1ź. 
mle, pod tytułem ,,11 regno Slave" .. 
Jest to więc miasto, które szcze
gólnie dla polaka poslJad,a wyjąt

kowe znaczenie i czar historyczny. 

Do wIelkiej debaty o zaostrzo
nych momentach nie doszło, alJe 
uwypukliła się zasadnicza lroja 
'wtatopoglądu prawicy oraz lewi
ey na wnJJeslony projekt zmiany 
konstytucjL JalJną jest sprawą, 

te lewłCla z obo?;u socjal-demokra-

z 

051 • 
IW nie W,pad 

• COD EGIPTU DO PALESTYNY) 

y 
Roman Jawie. 

!MI" " .4 au as 

ales ,nie 
Monumentalny film ilustrujący walkę Żydów o prawo do Ziemi Izraela. - Celem podniesienia nastroju, film ilustrowany bfJdzis chórem synagogalnym po,1 dyr 
dyr. M. DARGUŻANSKIEGO. W najbliższych' dniach w kinach "CZARY" I "CORSO 

Uwaga! Ze względu na olbrzymie koszta eksploatacji filmu Dyrekcja Kina "Czary" wyświetlać będzie przy niepodwytszonycb: cenach, jednocześnie VI 
inach "Czary" i "Corso" " 847-4 
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.rl,kul d~ra J. Kona D. t. "Co bedziem, 
DO gOdzinie 7-ej wieczorem! II 

robili dziś 
-

Artykuły "Głosu Porannego" ty, która wtedy najlepiej się J'()Z dzie dla uC7''lia tak obojętnYJD, l wiązkiem szkoły ~eo;t nśwind:l-: i uczenice myślą o ostworzeniu 
tv sprawie "godziny policyjnej" wi.fa. ,ta!t to m~na zaobserwO- jak obojętną mu jest bistor,ta mianie młodzieży pod względem nowego żyei~ a owocem te.l my 
ustanowionej przez łódzkie ku- wać we Franc"- po W. Rewolu- wojen napoleodskich. Bo Idea. I, spmecznym i zaznajamianie jej śli .lest zarodek uczniowskie.l lU' 

rałorjum szkolne, wywołały sze cJi, w Polsee po rozbiorach, we lu, który ma by~ ośrodkiem ł.~- z ruehami społeeznemi. Jeśli za ganizoe.ii społecznej, jaki .'ui 
rokl odzew w naszem społeczeń Włoszech po 1848 r., w obt!c, cia duchowego mlodych ludzi, I miast przysposobienia wojsku- l powstał w Łodzi z in~c,iatywy 
stw1e. Poniżej zamieszczamy je- nycfi sowietach. nie stwarza się. Ideały takie Sł;-! ",ego zorganizuje się w każdeJ samych uczniów. Nauczyciel-

Dlatego też dobrze post...nu,i<1! me się rodzą, rozwi,łają i gasną. rl S'zkole kc)łka społeczne, .1eśli I stwo winno stal'llĆ się ruchu te-den z nadesłanych artykułów, ""~ .,-t., , I • 
eJ. którzy chcą weiągną~ ruJo. Jeśli dotychczus młOllzież zamiast kursów tańca, .lakle. w go nie tamować, przecIwnie l'OZ który Co prawda nie kryje się • • • " 
i!:r,leż w krąg pracy u.IDysłowe) I szkolna w Polsce nIe ma ideału. i ub. Toku wpl'owadzollO w nIP- szerzac go, a co na.lwaŻulcJsz8 

w zupełnoścł z naszem stanowi- ł w życiu pozaszkolnem, słus~- to nie .lest to wynikiem ani epo których szkołacb lódzkieh pogłębiać, zachęcaJąc uczniów 
skiem, jednak jako materjał nie pnsłępu.ią- ci, co chcą wn1- . ki, ani nauczycielstwa. o czem I (Społ. gimn., gimll. im. Orzesz- do czytania dzieł spclecznych ł 
dyskusyjny zasługuje na uwa- knąć w życie ucznia poza I1Zlt..u.1

1 

pisał ,iuź w swoim czasie w .,Glo kowej) , będzie się prowadziło , 7ajmow~nia się naukami "'pO-
gę. la. sie Porannym" p. red. J. Ur- I poważne rozmuwy na temał bo I łecznemI. Tylko tak winno post~ 

Anali'Zu,iąc artykuł dl'. J. Ko- Ale tyeia umysłowego wśród bach. Że- nie jest to wynikillm c- ; łącze!i §połec~nych, szkoła siłeł I pować nalICZYCiel. siwo, o ile 
na, możemy go podzielić na I młodzieży nie IDwlna wzbudwJ'ć poki świadczy fakt, że w in- : ni swó.i obowIązek wohec uc~- chcą pOsł.ępi}'\Va~ w my4t tn
dwie części - negatywną i po- I sztucznie, choćby najdosktDna'- nych państwach, ,iak np. w ";0- 1 niów. słrukcjl min. Czerwińsk1e~o, 
zytywną. Negatywną nazywam IliIzą metodą, ruch intelektualny I wietn~h życie umysłowe mln- I Zamiast odsuwać młrnf~ei I który tak dba o ideał młodzle· 
tę c.zęść artykułu, w której au- musi być naturalnym, tak iak d~eży szkolnej słoi ila wysIlkim szkolną od życ·ia społeczne~u, ży szkolne.l i jeJ wspólpram~ z 
tor mówi o okóluiku . min. f). i żadnego ruchu społecznego poziomie ("Pamiętnik K. Riab- trzł~ba ją do takiego żyda wdra ciałem pedagogicznem. 
'wiaty ł jego bezskuteczności. nie mo~n~ wywoła~ Imns7Jow- t:ewa", ?,RepubIik~ Szkid"), że żać, trzeba ją przepoić ~racą Kierownik kółka społeczne
pozytywną zaś tę część, w któ· llym trIckIem. nm.1czycielstwo ~!e }łOJlOSl In !moł~c:Gną, stworzyc z k~zde~() <10 w szkole nie powhJieu przy
rej podaje wskazówki, ,lak na- O ile dr. Józef Kon pl'opnnu- I wielkie_l winy, WIdzimy z tegu, ! ncznl.:~ i z ~m~de.i uczeuiey s~o-I tem być partyjnikiem (I d;1. 
leży oflciągać młodzież od uncy je ideę pacyfizmu wszczepit 'Y ~ że w Polsce przedwo.ienneł ml.o łeU'llJ.!ia. NIe wystal'czy pOWIe: sny m ś'wiatopo~led!Złe. t('C~ ru
i za 1!nnkt wY,iścia przyjmuJe ~uszę .naszej młodzieź.y i sądzt,: dzież óosk()~al~ l'adZIła sobIe dzieć. ~e I~tł()dzież. szk,?lna mus! ' tynowanym pedagogiem, który 
pacyf1ZlU. ze takt eI~J}erym('nt Slę uda, - I bez nauczyf':eh ("Syzyfowe pl'a od 7-e,' wIeczór SIedzIeć w dn- I potrafi z m~odzieży wyklJrzenM 

Co do części pierwszej zga- to myli si~ hardzo. 1'a~ie do- ~f':'): "'~,!nli tu ,.test :-ama m!o- mu, t~ze~a te:l !"łod~ieży da~ sceptycyzm i wszczepi~ wla~ł) w 
.. dzam się z autorem w zupełno- ~wtadf'zente ":e przynif's\e owo- dz:ez •. lesll I1c~en ~lbo ue I~JllUI ceł w ~ycI~ codztennem, !rzeha, przyszłość. Pedagog nie ~"w!
§ci. ale część drug=, kwest,'ODUję'l ~ów. I nic dZIwnego. ~z~ż mo- VI, VII lub 'UI:cJ klasy Z:l: _odpa,WładaJąc .. na pytanIe ':CO u'en kierować się też ani !5."Qwł 
Mam względem nl~j .pewne za- zna wym3~ać ~d młodzienc~, b .. mla8t 8pot~kać Sl~ wSPl,lnie •• I b~dz1emy rOb ',h PO godz. 7-e.l?", JIlizmem. ani własnym pogbd~m 
rzuty ł postaram SIę Je ~lae w I l1ag]c PI'Zellłł Slę tem. co lI'eferu- rozprawla~ na pOwal,lł' łt'n.~,y, stworzyć z zycla Iilpołeczne~o polItycznvm lecz ie ..... rnł~ zdsa
ni:ni~e .is~~ artykulez przeclw!'it~: fe nam:zyciel? ;\ jeśli slę naw('ł wolI }azić 1'0 ,~depłnk~I" i li:... ~ ~ok,!ła które,i ?bl'ac~. si~ ~y dą. ie w~1eik~ ruch 'S!lo)(>cil1Y, 
wta.1ąe JednocześnIe kor:~~PCJl ~em za.IntCl'es,!le, to. c~ ~aT"nł ł()W3,;, io szkoła 1) ~n.01!ll w I.~m c1.e codZlenne UCZnIa. A .ze .ledy . nawet anarch.słyczny, jest Jla 
dr. Kon,! inny punkt w~.ł8cIa.. J~~ nle będZie . chwIlowy'? Pa. wypadk!l tylko ~zęsc.1()WO wln~ Ule pl'Rca społf'cz~a mozc zal!J" mł3dc~o człowieka kcrzystn.fm., 

SłusznIe uwaza d~. Kon, ze eyflz.m, ~kł~da~y .prze~ mm- I mla~ow:eit. t~ ze ule pOdsl1W~ I te~e~ować praw~z2W. naszą ml?-I ,i,eśli oddaie on mu się z cah!~o 
praca umysłowa odeląga rnło- czyl'llela, nIe ]est l me moze bv{l \ młouz:le"0' te] słrJw~' fln~howej. i dZiel', o tem śwtadczy faki, :f.f> serca, Tak l)owinien posłapić 
d~ż od "fle}łtaka:' i »;'8. całko- ideałem (Ua ucznia, pacyfizm ht; I którą powinna .il\j dawni;. Ono- I wszyscy powa~nie~si uczniowie wycuowawca. ktÓl'Y pl'zN!e-
wl!ą rację, gdy twIerdZI. ze okól 4& • li. MU & t *"~ Wiii!iiiii 3 W 'HflM!M.j@iNj.1!_.......... wszystii.iem ma na celu urabIa-
gik ministerstwa wywoła .tedy- nie 'młodej duszy. a późnieJ do 

nie ten skutek,. te młodziei Wqdro' wka lu U kas'-ilrsk,GBgU piero swe przekonania poli-~zkolPin!l trynprz~tanle UCZęsjZCZUo . tyczne. !idy zaś ,rucb społecz-
na" e ę , a rozpoczn e e nr ogarnie szerokIe nesze ucz: 
dztenne spacery po .AJ. Tad. N ł d 1" . ' d' , " , nlowskie, wtedy zbyt~czneml 
Kościus~kl. Posunę srę D8",eł asze W a ze po lcYJne powInny po WOIC czuJnosc się staną zar6wno pylanie ,~Co 
Jeszne dalej I powiem, te brak • . . , . • będziemy robili do godz. 1-ej", 
zajęcia umysłowego nietyłko '! ~niu wczorap:l)'Dl, po Ta zabawa kota s myB,~aml . JłłfwaJąeą ~ ~łohcy fal~ d!ł Ł~~ jak i pytanie "Co będziemy ;0. 
"zkod~ ale oo~enpm;e mlo- d~uzszel przerwie, panowie ka- trwała prz~ JM;w1en ezas. Zcnę I dll1 i Zll!USIĆ lą do cofntęCla słę \ bili o godz. 7 -ej?" 
dziet. Młotb'łeż najwif)l'e) odda- starze znowu dali mak łyela, ~Y pnyna)IDDtej znfeehęd~ od od &rlUlie nasze:to młru;ta. p 
Je się nało~nm w l'zasaeh, ~dy rozprnwaJąe pancerz przy uL hlła ona ostatecznie h'erszt6w W JANUSZ SA WICKI. 
bcie społeczne ~a~ni~ ~dy na- Narutow1csa 1, na 8zezęśde bez band, nłepewnyeh godzinJ' i Dli 

.. t('DU.fe upadek litpl'ały i sztuki. powodzenia, bowlem !~atakowa nuty. 
Tak było w ostatnieh latat!h 1st na kas~ była, tak. ~laJ wię- 'trudno doełee, czy na ząda-
nienła imper,ium rzymskiego, kszoś~,lej łóddt!ch łJ1OStrzye, DO "i~. r:z;y też tyłko za mih'ząeą l 
łak tej; było we FrancJi za Lud sta. . zgodą ooUeji warszawskiej. czy I 
wika XV i w Polsce za Sasów. ~odajbym był f.ałszy~. pro wreszcie wogółe bez porozumie ; 
l odwrotnIe, gdy wzma!!a się rokIem aJ.e ob,awlam Sl~. ~ 'Weta. ale faktem jest, że gnębie- l 
tycie społeczne, wzrasta tez ~achu k88~l'skim nastąpIć m.o- . ni kasiarze postanowili masuwO 
ruch umysłowy wśrÓd. mJnd~e-.ze.. w ŁodZI pewne. oz~ieme. opuścić niewdzięczny gród Sy-,· 
1!I~t:;:ł~~!AI~~~~ Ta. smutna pl'Zepo~la op.ar renf i rozsypać się po prowiu-

. ta •. teSt n~ bardro ctekawem zJa- ejL W Warszawie prucia kas i I 
'Y1sku z zycla kryminalnego 5ło I włamania przycichły, co ~..st 

. , I!c~. Oto o1f pewne~o czasu po- wskazówką. ł,c emigracja kawa-
Ilc.la kry~nalna w WarszaWi!, Jerów ksieżyea rzeczvwiście-
za~rała ~ę bardzo .ostro do zl1; nastąpiła. l 
kwldowanla plagI· "raka" l .' 

dmuchawki . acetylenowe"' Nie ulega najmniejszej wątpli " ., , . 
Przytem jeden z wyższyeh funk I WOSCl, ż~ na nowych te.renach 

_ _ _ cjona.rjus·zy policji. wpadł na p}'acy etn1granei, PO, rozłljrzeniu 
DZiś I dni naSleDn,ch! prosty, ale, jak slę okazało, Sl~ w ,!arunkach, n:ebawem za 
W' lki film -bardzo skuteczny forleJ. po~-I bIorą SIę z powrotem do swrP'--

1e erotyczny .na t1.e ławiał oit co grubsze ryby ka- , rzemiosła., Warto już dd-
~łośnyc~ :ulanek carsklC~ ofi- sierskiego faehu i zamkuał w sia,t zwrócić uwage nasze,t poIł-

cerów l urtyzan dworskich areszcie. Po kilku dniach ~ypn I c.U na to ciękawe z.jawis!t0 wę: 

P ~
. k ł t ści zaaresztowanych. Ale bar· I d.rówki Inau kasIarskIego l 

r l n II m n n a m f w o dzo krótko, cieszyli się ,!łni ~oJJ na D1e~odę, kt6ra ten lud do wę 
rI "rI ~ , nością. MInęło zaledwte ktlka, drówkl zmuslła. Wzm(Ylona n,'ny Pleetrowny czy kilkanaście godzin, a 'już c~·tn~ść i. pomysłowo.§ć by!aby 

znOWU znaleźli się pod kIut'zem. l dZ1SlaJ Wyjątkowo na mIeJSCU, 

Genjalnej ret. E, Pomera i H. Szwar- ~~~~~===::;::j=~-~~ •• ~' ~:::!!::~~~~-==~~~;=:~:::~= 

~;~J~;i~;:;'i" ·I .GRANO-HO!EL - ,,~ala Malinowa" 

W · k W d z dmem l-go grudma r. b. arwle ar ZUPEŁNA ZMIANA PROGRAMU 
Orkiestra symfoniczna pod batutą 

Sz. BaJgelmana 8384 

He!!.!, ... !t',MAH 
rozpoczyna Z dn. 1 grudnia wf
kłady ., nowych kompletach. Me
toda uproszczona. Zapisy codz. 

od 5-9 wiecz. 
Plołrkow.ka 188. Tel. 173-11 

JierWUOfl~~ny[h ~U art y 
l) SCBIMA y HARMONY FOUR 

(komiozna rewja śpiewno taneczna) 
2) ERRY i MERRY CORVlN 

(wszechświatowy duet w tańcach modernistycznych) 
3) SYRENA BALET (tańce ekscentryczne) 

Balet cieszący siO wiełkiem powodzeniem w Polsce 

Orłiestra pod dyr. ulabieótl łódzkiej publirzDOI[ł S. IEIIBOTI. 

r 

Dźwiekowy Kino-Teatr w 

"łPLE DID" 
!Mi, AMAi. HW:;;&MfM!N!liIlMjł$i'i4\W &fiiI,WIiIłl&!ill;i;1'E"'l 

Wielki film dźwiąkowo-śpiewny 

IAJfK ~M[mAłH~W 
Ostatni wyraz techniki kinematograficznej. 8383 

W rolach głównych: Dwie gwiazdy ekranu: 

laura la ~Iante i JÓI~I ~[~iI~~raut 
w M· 

Ozil 4 seanse o godz.: 3.30, 5:45, 7,45 i lO-ej. 

Ita I-szy i n-gi seans ceny miejsc 

Zł. 1.-, ~.-, 
Kasa czynna 



,s l.XlI. - GŁOS PORANNY -192!1 Nr, 29 8 

-

5gn przC!mgsl w,a·· wodzC!1D Z Z· ł!i 
Po ucieczce z woiska i wygedzeniu z domu rodzinne,o, slanął na cze,le 

złocz,ńCów dzielnic, "Praga łódzka· 
w przebraniu kobiete __ j.~o prosigioika oerabiał przethodnió", 

Król Pravi łódzkiej sprytny sposób wyłud~ał pienią- w podbr.ódek nie gOI'ze,l od .ta- Jak się oką,;za,ło, mężczyznami go "Teatralna" i inne lokale 
o '.I dze. _ . kiegoś mistrza boksu. O tem, łymi byli wywladowcy urzędu łódzkie, W 1921) roku ł'inke zo-

Policja łódzka i warszawska Ten ostatni grasował również że odznacza się ona niezwykłą śledczeg(), kobietą zaś słynna stał wcielony do wojska skąd 
od dłuższego czasu była zaabsor w Warszawie oraz na terenię siłą, wiedziała policja dawno, a· ,.C:vganicha". po dwuch miesiącaeh zdezede-
bowana tropieniem dwueh po- całego województwa łódzki~go. leo wład9mOŚĆ, że napada ona !'Ował. Po powroełe do Łodzi 
staci ze świata przestępców: .ia- . "na-' mężczyzn, była prawdzlh"łJ Mężczyzna- spotkał się z niespodziewanem 
kie.iś prosty!utki, która graso- Tajemnicza " trójka" rewelac.ią. . k przyjęciem. Rodzina zamknęła 
wała w okolIcach dworca Fa- • , Następnie polIcja śledcza w prostytut ą ,przed nim drzwi, a rodzice wy-
brycznego a więc na ulicach: . PoliCja po długotrwa~ych za- drod'ze konfidenc.iona'lpych wy· Przywieziono ją do urzędu rzekli się go. W tym eZMfe "y-
Składowej, W ęglowei i t. d. i b~a~h .zdD!llla ustalIć trzy I wiadów ustaliła, że taJemniczy słano za Finkem listy gońcŻe.. 
kradala systematycznie wszyst- n.lezlU1ern1e -cIekawe rzeczy: 1.) "C. ygan" ma wielkopan. 'skie ma- śledczego i tu dokonano pod- Obawiając się, Ze zostanie 

tytutk któ kr d czas rewizji zdumiewaJ'ąc-o od kich pi.lanych gości oraz tajem- ze pros a, ra o ~ R PI- Blery, że w .przebranlu elegan~ krycia, stwierdzono bowk~. ni schwytany kupił 041 Jakiegoś fal 
niczego króla tej dzielnicy, zna- janych g?ści\ odz'}acza Się nie- kiego gośeja odwiedza pierwsza mnłeJ ni więceJ', że ARESZTO- szerza paszport na nazwisko 
nej popularnie w ,świecie prze- zwykłą sIłą l noS! przydomek rzędne łódzkie lokale, dokony- Z Stanisława Nowaka ł pod tem 
stępców "Prag" łódzką~', który "Cfgan,- tchy"; 2) że . król Prag,i wUJ'ąc od czasu do czasu jakichś WANĄ KOBIETĄ JEST MĘ - nazwiskiem ukPVU7al si.. przez 

.. lód k j k ki ił CZYZNA I TO W DODATKlT -"..... 
w ciągu krótkiego czasu 7.dołał z le:, Op~y~z~ n!ezw1 e ~ sprytnych oszustw. NIE KTO INNY JAK SŁYNNY dłuższy ezas. Początkowo żył .. 
sobie wyrobić niezwykły autory i ny, ktory plęscIą wyrobIł sobie Prz~tępstwa te oraz s'rer~~ Y N pożyczek od znajomych ł przy-
tet i podporządkować swym roz I a!ltorytet wś~ód mętó,::' nazy''Y~ drobnych szcz~óIików pozwolj "C GA ". jaciół, lecz kiedy wyczerpał 
kazom wszystk.ich rzez1miesz- SIę popularnIe "Cygan a wlasct ły na zidentyf.i:kowauie dwuch Podczas rewizji znaleziono wszystkie źródła pożyczek, za. 
ków tej dzielnicy, we .ie~o nazwisko b~z~i cOŚ w ta.iemniczych postaci a mianowi przy nim dowód osobisty, wy- eząl popełniali drobne przestęp 
. Do tych dwnch postaci pr~!: rodza.!u Nowa~owskl l 3) :te 0- ci~ nieuchwytnego Nowakow- sławiony na nazwisko Stauisla- stwa. Wszystkie mu się udawa-
łączyla się jeszcze trzecia, kłó"', OS.Ob!llk, g~~uJący po Warsza: SklegO z .,Cyg~nem". wa Nowaka. Teraz wyjaśniła ty wobec czego pezął się nu- , 
ra sprawiała niemało klopotu po Wie 1 ŁodZI Jesł bar~o ~r~toJ Teraz zadanIe było b_dziej sie trzecia sprawa, a mianowL cać na sprawy poważoiejslre. 
lic,ii, Byl to, jakiś niezwykle nym, mle.dym czło~lekle~ lał upro.szczone, śledztwo potoczy. de fakt, że Nowak vel Cy~an •• 

" 2'" 28 nazywa SIę Stanisław i był wt3Śnt'e tym, który gr"~ował Z bIegIem czasu staczając się ele"aucki i wymowny mlodzie- ., - l , . ło sIt; tylko dwoma łożyskam. .... 
nie:, zdradza,iący wielkoświalo- Now~, urodzony w ŁodzI, ze w sprytny sposób na prowincti. coraz niże.t, stanął na czele mę-

I ÓWl lab I k akcAn Ok ...... ło SI'" WI·"", źe sehw"'. ta tów społecznych ulicy Składo-we maniery, który w niezwykle m ~.o P? pu, s n, z 'U - ..-. ......~ -', W 
tem mem1ccklm, Jest doskonale Pierwsze ślady ny był niezwykle groinym prze- wel i ęglowej. które Muchały 
ułeżony i robi wrażenie świalow stęp~ą pod trzema ,postaciamL rozumnych rad swego światowe 
ca. Po długich usiłowaniach uda Na zadawane pytanie nie go k?legi i bali się ja!t ognia je-

, Uozp()lczęło tropienie wszyst- lo się wres~cie natrafić na ślad chciał dawa~ odpowIedzi. dopi~- go pl~ci. BezpośrednIo po złoże 
I kich wymienionych wyżej pO- , "Cygana" i prostytutki "Cyga- ro gdy któryś z funkcjonarjuszy nin tych zeznań. Fł~ego. skon
i stad, leez śledztwo natrafialo nichy" i roztoczono uad nimi po zbadanin dokumelltu stwier- frontowano z rotkieaml je,!o, 
I na nieprzewidziane trudności, baczną obsel'wac.tę, I tu zauwa- . dzil, że paszport jest sfalszowa- którzy w 81'esztowanym ~a-
ponieważ k1lŻda z tych postaci żono również bardzo dziwną ny, sehwytanemu ~iązał SYf; li swego syna. -
światą ]!Odziemnego umiała w rzecz a mianowicie, że zaróW1łp kzyk. I- In ~iał on awe Erwina F'inkego O!Iadsono w 
porę znIknąć z horyzontu i za- "Cygan" jak i "Cyganicha" 'ma- Zdumiewające d:lieje. aresZcie do dyspozycji sędil~o 
trz~ za sobą umiejętnie ślady. ją niezawodny instynkt, który śledczego. (P) 

Prostytutka-bokser 
W międzyczasIe materJal, po

siadany przez pQlicję śledczą u
rastał do niezwykle wielkich roz 
miarów. Wpłynęły zameldowa
nia, że tajemnicza prostytutka 
"Cyganicha" obrabowała dwuch 
gości, zadając im " ciosy pięścią 

Iwan Moziuchin 
Brygida Helm 
Dila Varlo 
Henryk George 

ostrzega ich zawsze, gdy wy- S"n przemysłowca- I 
wiadowea maJdnje ~ w po- .:7 

blłżu. wodzem z.łodziei łło"oe dy"ary aprek 
Dzięki temu instynktowi uda- II " 

ło im si~ jnź niejednokrołn!ie wy Okazało .IQ, je Kb.WJ'!apy Dziś w nocy dyturoją następują 
kręcić • rąk wywiadowców, jest 1Iyn~ manego i azanmva-
którzy formalnie JlastępowaJi nego "Hem)'słoW'e8 ł6dzkieł50 ce 8\ptek:I: N. Epate!na. (Pi(}trkow
im na ~ty. p. F'lnkego l nazywa się Erwln skuli 225); K. Chądzyńskllego (pdotr-

Trom.enie trwało .. daIuyDi Płnkc. Ma lat 28. wawoim ez8- kowskal 164); M. R.ozenbluma (Oe-
ciągu. ale Flake był atałym bywalcem glelniama 12); Suko. Gorleina. 

wszystkich Iódddeh lokali, ma- (Wsdlod.nis. 54); J. Koprowskiego 
no go doskonale w "Malino- (NoW!Omi~jeka. lIS). Nieuchwytni 

Nie było bramy, W' którejby 
się nie zdążył ukryć "Cygan" 
przed czujnym wzrokiem tropią 
eyeh go funkcjonarjuszów urzę
du śledczego, nie było płotu, któ 
r~oby nie przesadził ten świet
ny gimnastyk .podczas nagłej u
cieczki, uie było funkc.1oIlarjn
sza policji śledczej, które«ob, 
"Cygan" nie poznał pod najlep
szem nawet przebraniem i cha
rakteryzactą· 

wet', jak l w "Louvrze", arata 

Zarz9td Towarzystwa Pielęgnowania Chorych 

JIKUB [H\IUM" i Komitet "UlOBI Wl~KA" 
podaj~ do wiadomości, ~e w miesiącu grudniu 192? r. 
odprawione będą nabożenstwa żałobne w Synagodze 
Towarzystwa przy Placu Wolności 10, na które kre'Y
nyeh, przyjaciół i znajomych nieboszczyków zapraszaJą 
a mianowicie: 
dn. logodz. 12 i pół pp. za b. p. 

W FILMIE 

Jego imleIlniczka odznaczała 
się również temi samemi zaleta
mi, umiejąc się zawsze wykrę
eić z rąk tropiących ją funkcjo
narjuszy. 

" 4,,, .. 8 rano " " " 
" 4,.. .. 8 rano .. .. " 

W olfa Brodacza 
Józefa Lewensona 
lcka Cynamona 

MAnll(~[U 
DZ E NTELMEN· ' 
WlAMYWACZ 

OD JUTRA W 
T. Ś. 

,,(asino" 

PlEBLE 
WSZELKIEGO 
RODZAJU. 

I 
pg, ..s 

Ostatniej :e-
Wystawy fCJ 

" Meblowej ~ 
w Berlinie i 

F.A BRYKA MEBLI 8536 

L ~alamonowi[l 
66 Piłsudskiego 66 
(WSChOdnia), telefon 134·25, 

Za miejsce uclwz~i słujyło 
swykle jej podwprko, w któl'em 
ukrywała sIę tak, je żaden li: tra 
plących fukcjonarjuszy nie 
mógł jej zna1e'Lli~ lub też cukier. 
nie wśródmieśelu, 
Były wypadki, ze tropiący ją 

fukcjouar.iusz był pl'lZekonany, 
te trzyma ją jui w ~u, gdy 
tymczasem .,Cyganicha" ucieka 
la drugiemi drzwiami lub przez 
kuelUJ~ 

Aresztowanie 
I wreszeje w dniu wczoraj

szym podwinęła si~ jej noga. 
Około godziny 8 wiecz, przeeho 
dnie na ulicy Piotrkowskiej przy 
zbiegu ul. Zielonej byli świadka 
mi ciekawe.i sceny, Oto do ja· 
kiejś niewiasty bardzo wyzywa
jąco ubranej podeszło trzech p~ 
nów, którzy u,leli .ią pod ręce l 
mimo oporu zaprowadzili ją do 
dorożki. 

Polic.lant stojący na rogu nie 
nobił nawet ruchu w kierunkn I 
uwolnienia jej z rąk owych met 
ezyZD. . 

,. 8.. ,,12 i p6ł pp. .... .. 

" 8 " 
" 10 " 
,,10 .. 
,,11 .. 
,,11 ty 

" 13 .. 
,,13 te 

,,16 lO 

,,16 " 
,. 18 " 
,. 22 .. 
,,23 ,. 
,,24 " 
" 2'<) " 
" 25 " 
.. 25 " 
" 26 " 

" 26 ,. 
11 26 8 
" 26 " 

" 28 ,. 
" 29 .. 
" 29 .. 
" 29 " 

" 1 po poło 
" 8 rano 
" 12 i pół pp. 
" 8 rano 
" 8 rano 
" 8 rano 
" 12 i pół pp. 
" 8 rano 

lO 12 i pół pp, 
" 12 i p6łpp. 
" 12i p6łpp, 

lO 8 rano 
" 12 i pół pp. 
" 8 rano 
" 8 rano 
" 8 rano 
.. 11 i pół pp, 

" " " 
" " " 
,. .. lO 

.. " " 
" .. " 
" " .. ,. .. .. ...... 
,. " .. 

" " tt 
li .... 

" .. .. 
" .. " ,. .. " 
" " " 
" lO " 

.. " " 
" 12 w południe" 'li " 

' " 12 i pół pp. "" .. 
" 1 po pol " .. " 

10 rano " " " 

" 8 rano " II lO 

" 12 i pół pp. " " " 
,. 1 po poło "" .. 

D-ra 1 Margolisa Od. 
Zarządu 

Augusta Barucha 
Bajli M~uszańskiej 
Poli Szvkierówny 
Pinkusa Żmigroda 
Józefa Landau 
Wilhelma Glazera 
Dory Szparog 
Benjamiha Miklu8Zań-

skiego 
Berty Rabinowicz 
Dawida Szmulowicza 
Markusa Szykietb 
Mendla Lewina 
l7,ydora Szykiera 
Jakóba Paperno 
Leona ,Pi1ichowskiego 
Felicji Neufeld 
Abrama Dawida Sau-

bermana 
Rysia KopIa 
Betty Feinerowej 
Marii z Zylbersztaj-

nów Gutmanowej 
Eugenji Krongold 
Beniamina Halperna 
Karola Marksona 
Adolfa Wohła Czł. 

Zarządu 
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Budowa radiostacii 
w liodzi 

Na począ.tku ubiegłego miesiąoa 
Da t~renie OdkUpiOillym od firmy 
Gampe i Albrecht przy zbiegu u
lic Wołowej il Inżynierski<ej, rozpa
o:.ęto budowę gmachu sta.ojij radjo
wej. Budowa prowadzona jest w 
przyśpieswnem tempie. Budynek, 
w którym mieścić się będą maszy
ny, jest już wznieSli'oLy do wysoko
ści drugiego piętr~ a obecnie przy
stąpiono do zakładania. fundamen
tów pod rilall"Y anten słupowych, 
które będą wzruasilOOe na wyso
kość 24 metrów. Roboty te prowa
«bone są przez Łódzkie oo.warzy-
stwo eletr.yczne. (w) 

GARAż 331 

Z przylegającym pokojem dla 
Izofera na ul. Pomorskiej 19 od 

zaraz do oddania. 
Oferty sub. .S.B." do redakcji. 

Kupię 

w dowolnej ilości. Trombkow
ski, Składowa 23 203 

Dr. med. 6691-4 

Juliusz Kahane 
Choroby serca 

Radwańska 4 tel. 187-27 
Przyjmuje od 5 do 7. ... 
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ZUCHWAłaE WłaAPll\łłlE W 8R __ ESCIU 
Kasiarze rozpruli kase w kancelarii reienla rzemienieckiego 
Pozosiawiona tbusietzka z init:jalami H. I. naprowadzit 

może polit:jc na ślad zlot:zgńt:ów . 
Wczoraj w nocy dokonąno 

znów w Łodzi 
zuchwałego- 'Włamania. 

Tym razem ofiarą włamywa
czy padła kasa rejenta Krzemie 
niecki ego, pnzy ul. Narutowicza 
nr. l, a więc 
w na.łruchliwszym punkcie mia

miasta. 
Szczegóły wykrycia tegQ prze 

stępstwa przedsta~ają się na
stępująco: 

O godz. 7 rano pl zyszedł do 
biura woźny Wacław Martulak. 
Zaraz na W.3'.t:ple zauważył on. 
że ktoś majstr lwał pPy 
drzwia-ch wejściowych. Byty 
na nich 
wyraźne ślady zadT8pań i rysy 
pochodzą~e od jakiegoś o"hegJ 
narzęJó!ł. 

Kiedy woźny otworzył pierw
sze drzwi, skonsta~')wał l .pTl.e
rażeniem, że drugie urzwi zao
patrzone w dużą kltiJkę 

są wyłamane. 

. Przerażony woźny pohie~ł na 
róg i !Zaalarmował posterunko
wego, który natychmiast zawi::t. 
dornił () włamaniu VIII koml
sarjat. 

Po uplywle kilku minut na 
miejsce przybyły władze śled
cze. W międzyczasie przybył re 
jen.t p. Krzemieniecki oraJz ka
sjer jego Mikołaj MalczyIlski. 

3 . 

Sytuacja, jaką zasłała policja 
przedstawia się następująco: 

Lokal za.jmowany przez biu
ro rejenta Krzemienieckiego 
składa się z trzech pokoi: w 
pierwS7.j7m pokoju mieści się 
ekspedycja i kasa, w drugim 
kancelarJa, w trzecim gabinet 
rejenta. 
Włamywacze, których musia 

łQ by'; dwuch albo trzech zajęli 
się tylko pierwszym i częściowo ----

tl1ZecLm pokojem, pozostawiając l łówkę zabiera się wieczorem do 
drugi nietknięty. W pierwszym domu. Wczoraj wieczorem do 
pokQju stoi kasa ogniotrwała I re.tenta przyszedł jakiś młody 
firmy K. Zinke - Ł6dź. Rabusie ' człowiek, z prośbą o zmianę mu 
widząc, że nie otworzą jej za- 350 złotych bilonem na papie}'· 
pomocą wycięcia zamka, odsu- ki, n.ieznajomy 
nęli kasę od ściany i otrzymawszy żądane banknoty 

.~yl ,.iej rozpl'uli rakie.m, ulotnił się, 
zabiera ląC · 350. Izłotych bIlonem. . 
Pieniądze t.e wędhw wY.l·aśmeń nie powiedziawszy nawet "Dzię 

" kuję". 
rejenta znalazły się tam tylko Ponieważ bilon 
przypadkowo. ponieważ całą go 

w; tŹbz~ z .... 
był drobny. 

pozostawiono go na nOC w ka· 
sie. 

LADY CREAM 

Po zoperowaniu Kasy włamy 
wacze pr!Zeszli do trzeciego po
koju, gdzie rozbili biurko rejen
ta, zabierając stamtąd około 2~ 
złotyćh . Po rozbiciu ,jeSlzcze ki}. 
ku biurek CAZIMI 

Idealny podkład pod puder, ożywia i 
zmiękcza naskórelt,nadaje akramiłnq 
~adlloić,chron; od szkodliwego dzjał~nla 
wiatru i mrozu, zapobiega p~llaniu skory 
i Dodnor; naturalnQ. rwietoić cery· 

K 

Zbiórkę na bezrobotnych 
przeprowadzi komitet obywatelski, powołany 

. przez p~ wojewodę Jaszczołta 

włamywacze opuścili lokal. 
Przeprowadzone na miejs~u 

dochodzenie ustaliło, że włamy
wacze byli doskonałynP fachow 
cami, czego najlepszym dowo. 
dem Jest fakt, że pracowali w 
gumowych rękawiczkach, oraz. 
że, po "robocie" 
rozsypali Po całym lokalu po-

piół, 

Jak się dowiadujemy z wiaro 
godnego źródła, wojewoda łódz 
ki p. J aszczołt w najbliższych 

Aresztowanie włamywacza 
który brał udział w napadzie na bank w Zgierzu WYbUCh pieca 

dniach, w zwiqJzku ze zbliżającą 
się zimą i nadzwyczaj krytycz
nem położeniem sJerokich sfer 
robotniczych, pozostających bez 
pracy, powoła do życia obywa
t.elsoki kQmitet. który zajmie się 
zbieraniem pieniędzy i datków 

by nie pozostawiać nawet śla
dów butów. PomimQ tych nad
zwyczajnych środków ostrożno
ści, włamywacze !Zgubili na mie.i 
scu chusteczkę męską z inicja
łami K. L., która może policJę 
naprowadzić na trop złoczyń
ców. Pozatem jak się dowiadu
jemy, śledztwo pójdve jeszcze 
w innym kierunku. Poli~.ia 
przypuszcza, że młodzieniec: 
który zmieniał wieczorem pie
niądze był wysłannikiem bandy 
chcąt'.ej się pl1zekonać, czy re
jent Krzemieniecki przechowuje 
pieniądze w kasie. 

JI8ik się dOWiadujemy do urzędu slalad:uono kilkanaście takich ak- W fabryce "Gentleman" 
'led~!1'''''''o w Lodzi prr.vszła ze sto- cH policJ'a warszruwska po areszto- w DAturze celem rozdzielenia Po 
~ -" W dniu wczQrajszym w labry 'd . 

licy OU>r>sacyim ... win'>"'moM o U]' ",- waniu ()wego o""bniko . m"" i "doml'- f' " mlę zy bezrobotymI m. Łodzi. 
=u ~- MIlv" oJV '" "... ce lrmy "Gentleman' , przy ull-

e4u na, gieldrRe warszawskiej osob- ta urząd śledczy w Lodzi. cy Aleksandrowskiej 156, miał 
Dika., który usibow.ał sprzedać lakcje W dniu dZlJsi.ejSlzym łódzk.il urząd miejsce nieszczęśliwy wypadek. 
Ww. &kc. O. B. Borst. śledc.zy ustali czy numer skonfisko który zakończył się poxanienjem 
Ponieważ w Baillku Przemysłow- wanej akcji u aresztowaillego osob- rQbotnika. 

eów Zgierskich podczas wła.ma.nw. nika akcji odpowiada numerowil, 
który skradziono w BlIinku Prze-Zebrania kontrolne mysłowców Zgl!erskich podczas 

Oto podczas ładowania węgla 
dQ pieca hutniczegQ zgęSlZcrone 
gazy spowodowały wybuch. KG
cioł pękł z ~elkim hukiem. 
przyczem odłamki pokaleczyły 
poważnie robotni,ka 36-letniego 
Franciszka Zielii'lskiego, zamies17 
kałego przy ul. Kwiatkuw~kic
go 19. 

rezerwistów Łodzi 
Jutro o godz. 9-ej rano obowiąza 

nB są zgłosić się na. zebrania kon
trolne w PKU. Łódź - Miasto I 
pI1zy ul. Nowo-Ta.rgowej 18 swre
gawi rezerwy i pospolitego rusze· 
nia z bronią ,l bez broni, urodzeni w 
loku 1889 zamies~aliJ na terf3nie 
2, 3, 5, 8, 9 i 11 looroisarjatów P. 
P., których n!lJzwiskJa rozpoczynają 
&ię naJ lij,tery L. Ł. 

W lokalu PKU. Łódź - Miasto 
II przy ul. Cegielnianej 51 szerego 
wi rezerwy iI pospolitego ruszerJa 
ot; bronią. i bez bromi urodzooi w ro
ku 1902 zamieszkali na terenie 4 
komisrurjJWtu P. P., których nazwi
!ik3J zaczyna/ją s!ę na litery od A 
do K włą.c~rue. 

włama!llIa. W r!lizie tożsamości nu
meru osobnik ów zostanie przewie
ziQlly do Łodzi. 

Pozatem zdołano ustalić, że wła 

rnywacze, którzy dokonałY włama

nia w Ba~u Przemysłowców Zgier 
sJdch przybyli na miejsce autem. 
Podczas pruch krusy auto ()Zekało 

w rynku, po robocIe zaś ruszyło w 
k&erullku Owrkowa. 

Bardzo er.:ergiczne dochodzenie
w toku. - • 

Nieszczęśliwy robotnik od-
niósł rany twarzy i rąk. 

Zawezwany lekarz pogotawia 
odwiózł Zielińskiego w stanie 
ciężkim do szpitala św. Józefa. 

PlEłłAZERJA 1S~!,!~!~!!~!.~=~ 
DZiś I codZIennie 

Wejście zł. 1.- uczniowie, dzieci oraz wojskowi niż-I 
szych rang po 50 gr. 8556 

~ a F 

Pierwszy w Polsce 
dźwiąkowy Kino Teatr 

-.:i SPLE DID 
miełią[ Senatorska 29. 

podziwiają wielotygięczne tłumy nie: 
zrównane arcydzieło Ś p i e w n o-

dfwiEłkowe 

"SPIEWAJĄCY, BŁAZEN" 

t~u~~~ej Ił l J O l S O N 
Filmy wyświetlane Sq na świat. sławy ap ar. 

Western Elecfric. 

- wkrńtce 
W lodzi 

~ ..... ... \ ..•. 4., ~" - · ... ~· .... ł~:. . ';\ 

----------~-----, ElitB towarzyską łaodzi 
Michał Znicz, Jan Mroziński, M. i A, Żabczyńscy, H. Skrzydłowska, Iza Faleńska, Irena HOl'scka, 
Saba Zielińska, Celina Niedźwiedzka, Stefan Michalak, Juljan Kerger, Helena Fotygo-Żebrowska, 
K. Tatarkiewicz i K. Kijowski przy akompanjamencie prof. J ezierskiego i dyr. Białostockiego 

ił POdwiłł:Zorku Polski~ 
I Biiłl~eo Ilrzgża 

bawić beda dziś 
od godz. 5-ej do 12-ej w 

kawiarni "Esplanadau 

MOC ATRAKCJI .. 

Orkiestra koncertowa cukierni 
"Esplanada" pod kierunkiem 
p. Zygmunta PILARSKIEGO 



tO 

Pisać, czy nie pisać? 
Wsp6łczucie dla ludz
kiego nieszczęścia, czy 
twardy obowiązek dzien-

l.XII.- "GŁOS PORANNY - 1929 

III WIE WYLOSOWAnE PAniE 
oirzgmają bezpłatnie swą loto8ral,j~ i portret 

Nr. 29B 

Zakończenie robół 
asIaltowych 

na ul. Piotrkowskiej 
i na Placu Wolności 

nikarski? 
W dniu wczorajszym posta

wJliśmy przed naszymi Czytel
nikamI problemat, którego ogól 
na teza brzmiała jak następuje: 

Jedną z najmilszych bodaj pa 
miątek .test dobra fotografJa j 

ładn, portret-
1\oIlło jest w latach później

szych .spojrzeć na IWą podobiz· 
nę z CZ38ÓW "górnej i chmur

nami, które nadesłały nam: pan Skrokówna, Rokieiriska 1)6. W dniu wc.rorajszym polskie to
na ,,BeatrJce", (psendonim) ul. Wymienione panie zechcą ~Io w.a.rzystwo a.sfuJtowe zawiadomiło 
Piotrkowska 114 i p. Helena si~ się do redakcji "Glosu PorałO I magistrat o ca.łkoW'item zakońoze-

'M ..... _4. __ a • QU' nego" we wtorek, dnia 3 grudnia niu robót betonowych i asfalto-
w godzinach pomiędzy 6 a 7 w. wych La Pl!l(lu Wolności. 

"Czy o wypadku, Jaki mial 
miejsce w . Grand Hotelu (samo
bójstwo s7J3nowanego obywate
la), należy podać do wiadomo
ści publicznej, czy też - na 
prośbę rodziny lub najbllższycb 
- maina go pomInąć mUcze
uiem?" 

nej" młod~ci. 
Pragnac umożliwić naszym 

p..e.l\ETNIlJSlłt; 
c,'\.\. ~J: 

~'"\ TOALETOWE ~It.. 

Ze swe.i strony składamy p. 
"Beatriee" i p. Skrok6wnie gru 
lulacje. Trzeha doprawdy młe' 
dużo szczęścia, ażeby być wyłG. 
sowaną z pośród tysięcy nade· 
słanych knponów. 

Odbiór tych robót dokonany zoo 
sta.nie - zgodnie z umową. - w 
ciągu czternastu dni od dm1L ukoi' 
czerr.a robót, t. j. do dnia 13-gl 
grudnia r. b. 

Do dokon.a.n.iJa odbioru powołana 
zostanie specialtllL komisja fal..ho· 

Już w ciągu dnia wczorajsze. 
go otrzymaliśmy szereg umoty
wowanych odpOWiedzi. Oto jed
na z nich, zasługująca na wy· 
różnienie: 

Czytelniczkom posiadanie takiej 
pamiątki, jednocześnie urozma 
icić długie cl1wiJe oczekiwania 
na wynik sądu konkursowego, 
który dokona wyboru najpif:k
niejszei łodzianki, zamieszczali4 
my codziennie w numerach "Glo 
su Porannego" kupony na bez. 

'\, KĄPIELOWE l"'<I 
DO GOLENIA 

SHAMPOON 

• Konknrs urodl i wdzięku ko
bIecego, zorganIzowany prn'3 
"Glos Poranny" trwa dalej. Nn. • wa .• 
wą ser.lę uczestniczek konkuf'SQ 

płatne zd.ięele f portret-
o IAWAAT()~C' 

iÓlTIC.6 JAJA KURZEGO 

RAY 
poda.iemy w dzisiejszym na
szym dodatku Uustrowanym. 

Te panie, które systematycz
nie zbierały kupony a nwsłepnle 
przesłały .fe do nasze., redakcji 

NIE PISAC. miały prawo ubieganiu się d 

Jako pedagog, chylę czoło tcn miły podarunek. 

Plejada urodziwych łodzianek 
walczących o zaszc~y tytul 
"Na.jpiękniejsze.l łodzianki" rOŚ. 
nie z dniem każdym. 

przed Redakcją "Głosu Poran- Nadesłane kupony zostally 
nego" za jej nawskroś humani. wczoraj rozlosowane. Z koła w-y 
tarne współczucie, okazane w ciągnięto dwie koperty ~ kupo-

Cenne podarunki, które zao
fiarowało szeret( firm łódzkich 

I złożone zostaną w hołdzie laure 
~----------_..... atce konkursu. 

tak okropnmn n~zczęśclu po. !!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!IPP!!!!~!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!,,!!!i. 
gl'ążone.i rodzinie. przez wspa· 
niałomyślne zamilczenie su.ze· IfJłIIł, 1'I1J11'U i SllIJH4 
gółów rozpaczliwego czynu, któ 
re bardziej jeszcze szarpałyb! Fafa morgana D"'.'~ wTEru~eTdz1R,",l~lEoJgSodK~. 1

9
_ w TloI) W;eoz.:>rem doskonała. komedja 

świeże rany bolejących ser". u,", u" u 1" Wł. Fodom .,Dr. Julia Sza.bo" •. 
Rzefz inua, J(dy chodzi o wy., nęci artys 6w ł6dzk:ch ludnie "Młody lJ6" J. A. HIJrt7.a.. Specjalne przedst3.wienie "Kop-

padek przypaIJkowy, wbrew I do stol.c J \\'" llitldzielę popołudniu "Artyś- ciuszk,a" dla ubogiej dziatwy szkół 
woli ofiary. Wtedy przYDa.ł- Teatry stołeczne są poteinem Cj" I GrYlVińską, JakUbllSką, W,)S pc,wszechnych dane b~dzie w 
mnie. i najboleśniejsze nawet ogniskiem świath do któreg~ Jak kowsklm na czele. w.wartek i piątek, o godz. 4-ej po 
sz~zegóły ~lie do~ykajlł ambicji I cmy, pędzą artyś~i ze Wszys&iCh Dziś wlecwrem "D7f.elny wojak połudn.'Iu. 
osierOCOnej rodZIny... zakątków kraju. Nie wystarcza im Szwejk" w r6Żyserji i insceruz.a.<.:ji TEATR POPULARNY 

Wówczas bezwzc1lędnym oho. L S h li 
l· kl' k 'deg e -an ra'" slawa lokalna. Tęsknła do stempla eona c i era. Dziś, w niedzielę, dwa ostatnie w ąz em az o o.", u p . "y . ~. W -, t -~_! h ... · 

jest podawać momentalnie szcze warszawskiego, uwazaJąlz, ze tylkG przyS14ym yglllWlu wc OUZi1 -..:au.y "Sk,almienanki.". 
. ten stempel cnrll patent aktor ki na aiisz teatru Miejskiego "Pan To J t ...... - k ś d P' góły śmIertelnego wypadku, tem -" s u ro, "Wre, ro a "OClą.g 

bardziej jesli ehodzi o osobie naprawdę wartościowym. Niestety, paz" komedJa w 4 aiktach M. 1'1- Widmo". 
stość wybitną, zajmującą stano 6tolłca Jest jakby Hollywoodem te- gnol'a. Retyseruje E. W!erciń6ki "Kopeiuawk powtórzony będ71ie 
wisko społeczne, .'ak to miało atralnym na malutką skalę. Bar- "KRÓL BA WELNY" dziś, w ni~Qelę, o godz. 12-ej w 
miejsce przy katastrofie samo· dzo niellcznl ~obywają tę redutę, Zapowiedź wystlAVleni& w pierw południtl. 
chodowej przedwcześnie zgasłe· podbijając sere;a publlcznośeJ i kry 
to dora Barcińskieł!o. tykI warszawskiej. Lwia czę~ć na.. szych d.n'&h grudnia l8D$Myjnej LÓDZKA. ORKIESTRA FILHAR-

Profesor - emeryt t mi t id· . i t d liztukf z; tycia. łódzJdego p. l "Król MONICZNA 
HENRYK SZTAJNHAUł-:Jł o a~ Zle ererns ą rogą rozcza bawełny"·wywoł!ał.a. w szerokich 

"RAJ DZIECIĘCY". 
W naszem mieście przy ul. N a,. 

tutowicza 34, znaJjduje aię fJJrma 
"Raj Dziecięcy", która. zaopatrzo
na. jest w niezwykle Wlie.l.ki wybór 
liajrozlOOitazych pięknych zabawek 
dla dloieci w każdym wieku. 

Firma powyższa, jako solidna.., 
~tnf.eje od szeregu lat i jest pro
wadzona przez fachowca, który 
jest loara.zem dobrym doradcą. 

Z powodu zbliżających się świąt 

Bożego Narodzenia. firma powyższa 
postam.ow"la dać możność wszyst
kim zoopatrzeoo 8ię w ~bawki 

dla swych dzie<1, odpowiedn'Jo o·b
Iliżył& ceny LiII. wszystkie artykuły. 

Na miejseu jest taJde wzorowa. 
klinilka lalek, która 7)a niewielką. 

opłatą uszkodzone z:llbruwki dopro
wadza do pi~otnego wyglądu. 

rowan, staczaJąc się z drabiny sła- sfer!l(lh społeezeństwa 16dt.kiego We wtore1f, dn1a. S gruwm o go 
... y w otchbań zapomnlen1a. ArtyścI zupełnie z,rO'Zum!lałe Io&int.ereeow~ dzUlie 8,30 wieczorem od.będ71e się 
ł6dzcy szczególnie nie mają szczę- nie. wielki koncert symfoniczny pod 
kła do WarszawkL P.-"eWlażole ps Jako reportart soeniozny nwk.& dyrekcj, doskonałego bpeJmi. 
ną w blasku stołecznych klnkJe- ta. daJe obru n.a.gilej rzeezywt6to6c4 atru. Ignacego Neuma.rka., który 
16w, schodzą na drugi plan, wege- łódzkiej, bes wszelkich osłonek l WNędzle zdobywa. sobie uznMlłe za 
tują pod względem artystycznym, przesadnej ornamentyki ,ł8rlystycz równo pruy )ak f pubł'~zn. Jako 
przeżuwając męczącą tęsknotę do nej". solista. wystą.pi świetny skrzypek 
minionych dni radości I sławy wiei- _ Pr.alVfda w literatul'lZe f na. Zlatko Balokovie, o którym cała. 
kiej, choć prowincjonalnej. scenie _ }e6t bowiem najaktual- pl!lJSa europejskla. wyraża się enŁu-

W ubiegłym roku stolica porwa u:ejszem h3cslem, głoBzonem obec- zJa.sty<.;znie. Program. tego interesu 
ła z Łodzi popularnego Kazjmierza L1e w Europ:e zachodniej. jącego koncertu ZrupOW1ada,: Bootho 
Szuberta, Jednego z ulubieńców na TEA TR KAMERALNY vena nieśmiertelną symfonję li 
szej publiczności. Jakżeż mu wte- "ErCilca", Wtfuera uwerturę "Obe-

l Ś t Dziś dwa przedsta.wierua. Popo-
dy w nszowali l 7lazdro clli ko~e- ran" or.aa: koncert skrzypcowy 
- , d ktO h d b l" I łudniu po raJZ ostaJtLi "Dr. Ju.lja. 

li. , o oryc ,,0 ry os s ę Brahmsa.. KOLeert wywołał olbrzy-
nie uśmieehnął! A tymczasem w te- Swbo". Wiecloorem "Mężcloyz.na. 1 mie zainteresowa.nie. kobieta". 
atrach szyffmanowsldch p. Szubert, ":=::~:!!d:!L ~~:!:::~::::::!!~=: 
powiedzmy poprostu, zmarnował Od ponied7iJałku do CtliWart.ku" ~-- __ i· 
się. W płerwszym okresIe krytyka włą.czn~ "Mężczyzna. i kobieta.". Przy zwapnIenIu naczyń krwlo
nie znalazła dlań ciepłego słowa W pią.t6k premjera fanta.styl.lonej nośnych móz"u I .. rea, utywaillc 

ki . d k --ł.. kań codziennie malll ilo'ć naturalnej wo-
otuchy I zachęty, a publicznol§ć, za- grOltes z.y 0\\".5 o - amory - d, gorzkiej Franciszka-Józefa oslll. 
patrzona w swoje gwiazdy, nie ekiej Ossipa Dymowa. "Bl"OOX - aa si~ łatwe wJPrółnienie. Wybitni 

Expressu. profesorowie-kierownicy klinik cho-
.. dostrzegła przybysza. Potem Z3Cl:ę- rób wewn~trznych nawet u ludai z 

"18 zna troskI małka, kfdra to mu dawać epizodki, w których TEATR GEYEROWSKI porażaniem połowy ciała osillanęli za 
• F*WPl4MC::;:& 

i d I k Ó ł k Ć h pomoCIl wody FrancIszka· Józef. p BlęgnuJa swa z Be D wcale uJe m g wy aza swyc D7ilŚ, w niedzielę popołudniu a.r- doskonałY. skutek w funkcjach tra-

nudrnm, My~łnm, KrnmOm :!~:w~ ~~:::ta nl:śc~:~~!e~ '::Y:p'~:_:_:a:w:;na.==,:!=w:adr=a:tu:l\:a.=k:Ola=u:' ==w:ie:n:ja:.~:t!!:'=d:a6~:w~a!!:p~:~~k~II~Ch~i~d~r~o~~. r U ~ U ~ ~ ~ sów dokonały reszty. DzislJał p. Szu -

o (zgtg 
!')IDEOWE PODSTAWY WYCHó
W ANIA FIZYCZNEGO I SPORTU 
ORAZ NAJBLIŻSZY PROGRAM 

W TEJ DZIEDZINIE". 
Jak się dowiadujemy pod takim 

tytułem wygłosi na zaproszenie 
Pols\ej Y. M. C. A. w Lodzi w dniu 
8 grudnia r. b. w sali "Resursy 
Hzemieślniczej", Kilitlskiego 123, c 
godz. 11 mir:. 30 w poł. odczyt 
pułk. dypl. Władysław K.itński~ 

dyrektor państwowego urzędu wy
rllowania fizyoznego i przysposo
biE'nia wojskowego w Polsce. 

Odczyt pulko Kilińskiego obudził 
łI na.szem mleśde zrozumiałe zar 
mteresowamie. 

ODCZYT DR. H. DORABIALSKIEJ 
,,0 wykonywaniu ffil.LZyk.i klar 

8ycznej" mówić będlje dzisiaj o 
odz. 5-ej popołudnflU w sali kon-
rwatorjum, Tro.ugutta 9, dr. He

l:eoa. Dona.bialska. I: Warszawy. Po 
odczycie, który w.ustrowany będzie 

prloez prelogentkę przyklad:lmi 
przy fo-rtepia.n.ie, od.bQdzie się dy
SkWlja.. 

Blety w cenie 1 d. i 1 zł. 50 gr 
n1\Jbyw&ć moina pr7Jed odLzyterr. 
p11Zy kasie . 

"zBRODNIARZ I SPOLECZEN
STWO". 

W nied~h:, d.n.l.a. 1-g0 grudnia 
r. b. o go<h. 5-ej popołudniu w 8ar 
M rady miejsk'ej odbędzie się od
czyt p. t. "Zbrodniarz i społeczeń
stwo". Odczyt wygłosi dr. A. S. 
Ettinger, profesor wolnej wszech
uicy polskiej. Ca.llwwity dochód 
jest przeznaLzony r..a P.a1tronat tow. 
op\3ki nad w1:ęźniaroi. 

Z WOLNEJ WSZECHNICY 
POLSKIEJ 

Najbliższy wy"klad publiczny ot 
temat: "Tomll.Sz Hobbes" (w 250-ą 
lOCZI1.lcę zgonu) wygłOSi dziś dnia. 
1 grudnia. o godz. 12 min. 30 do
c~nt Stefan Rud.niański zWarsza, 
wy. 

Wykla.d odbędZliIe Się w auli gi
mnazjum miejskiego ul. Sienkiew 
('za 46. 

Wejście bezplatne. 

KIERMASZ "KROPLI MLEKA". 

BEBE Szofmana bert nałeźy do plejady zespołowej, aktorskich Informowano mn'ie, na 
a mówi się o nim w kołach aktor- podstlalWie prób, ~ nasza mllusiń-

Ci w parze z talentem Ide 
life potrafłlt. 

Kiermasz "Kropli Mleka" wzbu
zrobić dza poW3zechr..e 2k'\Jintereso wanie. 

skteb stolicy, Jako o "smutnym I ska k~legom Po fachu dość się po
komiku", definitywnie usuniętym dO'pa. Uważają oni, że Jej charakte

" OTI-ioń~ LI- na dalsze plany sceny. rystyczne "gierki" i baso - dysz,... n ''0 Obecn1e dyr. Szyffman wyłapał kant, którym operuje, maidą echo 
chor. serca i płuc uam znowu dwie artystki, które na na wIdowni. Może mleć nadzieJę, 

Dr. med. 

Piotrkowska 80, teL 171-90 leżały do ńltrów naszego zespołu, ile jednak zajmie Jakłeś przyzwoite 
PO ",ró,11 pp, Jarkowską l Lubileńską. Miały uoojsce w stołecznej rodzinie aktor 

8230 one' być vlrlbus unitls odtrutką na KkleJ, cboclaz, Jak twłerdzą, wyklu-
Przyjmuje 5 - 7 p. p. p. Malicką, kt6ra podobno stawiała czone jest, aby mogła liczyć choć-• 

R ID LA" zbyt wygórowane tądanla. by w przybliżeniu na taką sławę, 
Wiem, że juz dzisIaJ, po kilku jaką miała w LodzL 

., załedwie tygodniach, p. Jarkowska Debiut p. LubleńskleJ wypadł 

Piotrkowska 88 (w podwórzu) tęskni do Lodzl. Przedwczora, de- bardZo blado. Coprawda 6w "c.. 
tel. 105-34. błutowała, ,ako C6r1oa gorodnle. rujący emeryt" Rapacldego, w kt6 

RadJoapar a'g go w "ReWizorze" Gogola. Nie by- rym wystąplła, Jest banialuką .,. 
łem na premjerze. Nie czytałem nfi:ef wszelkiego możliwego ~

~zęści. Najtańsze źr~dło. Doaodne 
•• runkl. r6wnleź reeenzlł. NatDmia.t a kół mu. z kt6re, nawet oaJIeptq cht-

N.1e można t:rłęe wydawać na tej 
podstawie .. do. 

K.ażdy może kupić tanio piękne za
bawki na cholilnkę, ślilczne ubranka 
dziecinne, g.alanterję, S!DJ!LC:l;ne pier 

Ale oto mowu w kolach oaktor- niki 1 wiele innych rzeC:l;y. 
sk.ich, które maJI! naogół "czuja", O _ .. - 10 . k nk d 

• _". __ I.t.-. L bie' k gV\JJl<. ~J:O ura na z ro-
przewaza M&'łIU1e, -- p. u ns a we dzl!OOko Kro li Mleka". 
nle zcloła sobie wywalczyć godne-j " . p . 

J J ~ II D i tl~.. O godz. 12-eJ popISy taneczne. go e m~ISQl w sto Cy. a ~ . S' 
b to była l l J f J do k 

szkoły pIast. 1 rytm.. p. tefanJ] 
ay mynaopna e a .. . 

_Nt. k lat Wa...ł ch • la, Pru;zkówny, po której zabamą Się p.--ty a 11 ...... 5 y upowazn .. 
ni tety d młzm Los 

nasi mLlusIDt;y. 
es , o pe.y u. y wy-

mienionych I nJewymleolonycb eml Zwolennicy sportów będą mieli 
grantów, wyrauaJlłcych do stoUey okuję o gooz. ,20-ej podziwi.a~ 
po wawnyuy, winny być w kaZdym ~ra,wnoM ł sprętystość &a.w~. 
razie 09trz.eł.enlem dla p~stawl- ków boktIU l ssennlerld. 
elell braci aJttorskle), by z wielką Loterja.. Orkieetra.. 
reze"" I rozwagll przyjmowali Pm;y'teal bufet obłieie zaopa.t'rYh 
kutqee or.ą tłoIIą. w. ny: 4nW1D~ po4wtu.1lÓL 
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1 grudnia 1929r. LO 
Dlaczego li zki przemysI rzeżywa kryzys? 
ODinja I stJtutu Badania Koniun tur G sDodarczrch i Cen 

(Od specjalnego sprawozdawcy gospodarczego "Głosu Porannego") 
W najbliższych dniach ukaże się 

cprawazdalile Instytutu badania 
lwnjunktur gospodarczych I cen 
za miesiąc październik b. r. Jak 
się dowiadujemy sprawozdanie to 
zawiera m. in. ciekawą charakt<ery 
stykę przemysłu włókienni<!zego, 

który zdaniem Instytutu znajduje 
się obok rolnictwa i przemysłu 

skórzanego w sytuacji kryzyso
wej. Przemysły te przeżywają prze 
dewszystkiem KRYZYS STRUKTU 
RALNY, nie zdołały bowiem do
tychczas przystosować się do no
wych warunków rynku oraz zmie
nionego chamkteru zapotrzeb~ 

wania. Słaby stosunkowo wzrost 
konsumcH mas, CIĘŻKIE POLO:2:E 
NIE ROLNICTW A, a także specy
ficzna organizacja przemysłu, nie 
mogącego przystosować rozmiarów 
wytwarzania do Istotnych potrzeb 
rynku - zaostrzyły sytuację tych 
rałęzt. 

SZEREG UPADŁOŚCI I NADZO 
RóW SĄDOWYCH w przemyśle 

włókienniczym stanowią spóźnione 

c.bjawy procesu ptzystosowania się 
do nowej struktury rynku i oczysz 
czania od przerostów, wywołanych 
Fcprzednią konJunkturą. 

Przystępując do bliższej chara
kterystyki przemysłu włókiennicze 
go Instytut stwierdza, że obslablo
ny pO długotrwałem ·przesileniu i 
wyczerpany brakiem śro,dków obro 
towych przemysł, z wielką trudnoś 
cia wraea do normalnych warun
ków i gwłatownie reaguje na wszel 
kie, nawet przejśc.iGwe objawy po 
gorszenia. Po pewnem ~pTężenłu 

w sytuacji kredytowej, jakie nastą 
piło we wrześniu dzięki znacznemu 
ponadsezonowemu ożywieniu, w 
październiku poziom przewozów ko 
lejowych tk'clnin ZNÓW SIĘ OBNI
ZYL, wskazując na zmniejszenie 
się obrotów, Co spowodowało po
lIowne ZAOSTRZENIE SYTUA
CJI. Znalazło to wyraz w podnie
sieniu się odsetka WEKSLI PRO
TESTOWANYCH w łódzkim od
dZIale Banku Polskiego (z 9,53 do 
10,45 proc.). Nie odbiło się to pogor 
8zenie w ciągu października na po
'ZtOjlDie uruchomienia zakładów; 

.wpl'lWWdzle zatrudnienie uległo pew 
nemu zmnleJszenlu, nie przekroczy 
lo ono jednak granic normalnych 
ruchów sezonowych - Po naJwięk 
~zem ożywieniu produkcJI I we 
wrześniu następuje zwykle w paź
dzierniku obniżenie. W roku bieżą
cym było ono nawet mniejsze niż 

przeciętne, tak że wskaźnik z u
sunięciem wpływu wahań sezono
wych wykazują niewielkie podnie-
5ienre: dla mklladów związku prze
mysłu włókienniczego w państwie 

polskiem z 98,0 do 98,9 w przemy
śle bawełnianym, z 101,2 do 103,7 
w wełnIanym; bardziej wzrósł 

wskaźnik dla ogółu zakładów, 0-

bjętych statystyką Głównego Urzę 

du Statystycznego, - z 114,4 do 
118,8 na co wpłynął w pewnym 
st"pnlu znaczny wzrost w przemy
śle jutowym. To, że produkcja nie 
zareagowała na pogorszenie położe 
!tla, tłomaczy się niezmiernie ma-o 
lem jeszcze Jej uruchomlienłem; 
!większanła zapasów przemysł uni 
ka I W POCZĄTKACH LISTOPA
DA WIELKIE ZAKŁADY W WY
DATNIEJSZY SPOSÓB ZREDU
KOWAŁY PRACĘ. Utrzymywanie 

ograniczonych rozmiarów podaży Il{WlłdOWanych zapasów i stąd lI

zapobiega gwałtolWniejszemu spad trzymywania ograniczonych roz
kowi cen, które cechufe lekka tyt- miar ów produkcji. 

związku ze złem położenoom rol
nictwa - stąd kryzys konjunktu
MIny. 

1 .. 0 tendencja zniżkowa. Przywóz 
Jeżeli zaś chodzi o WYWóZ WY 

surowców dostosowuje się do po- P.OBÓW WŁĆX:IENNICZYCH to 
ziomu produkcJI!, częściowo uzupeł-

Nim przemysł do tego nowego 
poło7Jenia na rynku się przyzwy
czai upłynie niezawodnie dużo wo 
dy I napłynie dużo protestów, upa
dłości i nadzorów. 

niane są wyczerpujące się zapasy 
(bawełna). Dążenie do upłynnienia 

zasobów przemysłu przejawia fjię 

w ogranic7ieniu dZlałalnoścł inwe
stycyjnej: mniej odbUo się to na 
imporcie maszyn tkackich, nato
miast silnIe skurczony jest przy
wóz maszyn przędzalniczych. 

W PRZEMYŚLE BA WEŁNL<\
NYM produkcja wielkich zakładów 
w październiku utrzymaŁa się pra
"je bez zmian w porównaniu z 
wrześniem; sprzedaż przędzy, we
dług statystyki zr~eszenia produ
centów przędzy bawełnianej, spa
dła, tak że zapasy w objętych te
mi danemi zakŁadach wzrosły pr~e 
szło o 200 tys. kilogramów; należy 
tu jednak zaznaczyć, że wzrost ten 
dosięga zaledwie czwartej części 
tej ilości, o jaką zapasy przędzy 

spadły w ciągu poprzednich czte 
lech miesięcy. W każdym razlie 
llo,dniesielliie się poziomu zapasów 
skłoniło przemysł do prmprowadze 
nla w początkach listopada redu
kCjJ pracy. Ceny przędzy miały 

tendencję zniżkową, na co jednak 
wpłynąć musiała znaczna zniżka 

cen surowca (około 7 proc.). W ce 
uach tkanłn ta, lama tendencja za 
znaczyła się w p~taeł podnosze
nia norm skon ta za gotówkę. Przy 
wóz bawełny w dalszym ełągu 

wzmstał (z 4,0 tys. w sierpnlu I 5,7 
tys. we wrześniu do 6,5 ty •• w pat 
dziernlku), już ponad poz1lOm za
potrzebowania, odpowiadającego 

obecnemu uruchqmieniu przemy
słu; natomiast niski jest ciągle Im 
1'0rt przędzy, który po przejścio

wem zwiększeniu we wrześniu 

znów spadł. 
W PRZEMYŚLE WEŁNIANYM 

podnosiło leszcze w dalszym ciągu 
pOlliom uruchomienie przędzalnic

two c2leSallkowe (wrzesień - 111,8 
październik - 118,4); zbyt przędzy 
w kraju (według danych konwen
cji) w stosunku do bardzo wyso
kich liC2b poprzednich dwuch mie
sięcy obniżył saę, pOzostając jed
Ilak powyżej przeelętnej z ubiegłe
go roku. Gorzej pl'2ledstawia się 

sytuacja w przędzalniach zgrzeb
nych i w tkalniach: w obrębie 

zwUązku przemysłu włókiennicze

go zakłady te w październiku l w 
początkach listopada znacznie zre
duko"1ały pracę. Ceny ·w dalszym 
ciągu kształtowały się w ścisłej za 
leżności od surowca: wobee trwa
jącego jeszcze w pIerwszej poło

wie paźd7J!ernika spadku oen weł
ny obniżyły się I ceny przędzy; w 
połowie tego miesiąca długotrwały 
silny spadek cen wełny wreszcie 
ustał, ustabiHzowały się ł ceny 
Ilrzędzy. 

W PRZEMYśLE JUTOWYM po
dniesienie poziomu produkcji dóbr 
spożycia umożl'iwllo zwIększenie 

zatrudnienia, wzrósł również im
port surowca. Ceny wyrobów ma
ją tendencję Zdllkową, Co pozosta
je w związku ze spadkJiem na ryn
ku światowym cen Juty i wyrobów 
z niej. 

Naogół sytuację obecną w prze
myśle włókienniczym cechuje dą-

7Jenie do upłynNenia środków, II-

nie wykazał on w październiku te
go silnego spadku eksportu tka
nin, jaki zazwyczaj następuje o tej 
porze. Dotyczy to zwłaszcza wywo 
zu tkanin ba wełnianycb, który 
wbrew zwykłej tendencji nawet 
hleco wzrósł. Natomiast eksport 
tkanin wełnianych z Łodzi i Białe

gostoku podniósł się wprawdzie 
pieco, pozostając jednak daleko 
ponlżef poziomu, osiągniętego w 
okresie kwiecień - sierpień r. b. 
Zmn~ejszyło się w ostatnich mie
siącach znaczenie Dalekiego 

Wschodu, jako rynku zbytu tych 
okręgów, natomiast wzrósł znów 
1ilnie udział Rumunii (we wrześn,q 
i paźdZIerniku prZ!eSZło 45 proc., 
po raz pierwszy od kt>ńca 1927 ro
ku). Wywóz przędzy czesankowej 
zmnilejszył się wprawilzie według 

sbartystykl konwencji., pozostaje Je 
dnak na Wysokim stosunkowo po
ziomie. W ekspordłJe tkanin weł

nianych z Bielska nastąpiło zwy-

"BędZIe g01'7Jef" - mówi spra
wozdanie instytutu badania kon
junktur gQspodarczych ł cen. In
stytut . ma rację. To sprawozdanie 
ZA PAźDZIERNIK jest napisane 
z proroczą siłą i jasnowidztwem: w 
listopad7Jie jest o wlele gorzej. LI
stopad się kończy I narazie -
prócz podwyżki cen na zboże -
uic nie przemawia za tern, aby w 
grudniu było lepiej. 

Nowelizacja rządowa podatku 
przemysłowego spotkała się z ostrą 
l{rytyką sfer gospodarczych całego 
kraju; gdyby opinja izb przemy
słowo - handlowych była wysłucha 
na, moglibyśmy mówić o pewnych 
krqkacb lPJe strony rządu) zmierZi'! .. 
jących ku złagodzeniu kryzysu. 

11.11. •• • ••• 
Dr. med. 714 

kłe sezonowe zmnieJszenie. Znacz- • Niewiaiski 
ną część produkcJi (około 25 proc.) Specjalista chorób sk?.mycb 
w'VW«m stalę przenur~ \ut()wy. wenerycznych i moczopłClOwycb 

. - • • - Teczenie światłem, badanie krwi 
OpinIa Instytutu - Jak widai i wydzielin 

jest b. niepocieszająca. CIągle Je- Andrzeja 5. telef .. 159-40. 
szcze przemysł nie umie słę przy- Przyjmuje od 8-11 i od 5-9 wiecz 
stosować do nowych warunków w niedziele i §więta od 9-1. 
zbytu _ stąd kryzys strukturalny Oddzielna poczekalnia dla pań. 

l do najnowszych warunków w •••••••••••• -o 1 rac. Dodatku obrotowego 
zabiega dla hurtownik6w. nieprowadząc,ch ksiąg 

- Stowarzyszenie Kupców m, Łodzi 
W związku ze z.f3.JZdem i~b 

przemysłowo - handlowych, kt6 
ry - ·.jak już donosi}i.śmy
odbędzie się w WarszaWIe w 
dniu 5 ~rudnia r. b., wystąpiło 
stowarzyszenie kupców m. Ło
dzi wobec łódzkie.i Izby prze
mysłowo _ handlowej z dezyde
ratem wysunięcia na zjeździe 
wniosku. domagającego się dla 
hurtowników, nieprowadzących 
ksiąg handlowych stosowania 
przez władze .tednoprocentowe.i 
stopy podatku obrotowego od 
podatku za rok 1929. którego 

wymiar odbędzie się od 15 mar
ca- do 15 kwietna roku 1930. 

Na posiedzeniu prezydjum iz
by, odbytem w dniu wczuraj
szym referował wspomniany 
WtIliosek dr. Jóxef Sachs, ""ee
prezes izby i prezes stowar.zysze 
nia kupców. 

Pr~zydjum izby, uzuając słu· 
szność wywodów dr. Saebsa i 
doceniając katastrofalne połofe 
nie kupiectwa, wniosek st0W9-
rzyszenia przyjęło i wystąpi z 
nim na zjeździe warszawskim. 

Najnowszy film wytwórni .Sfink". 
Wielkie święto polskiej wytw6rczoścl film owej 

~~~!~~~:kranu Jadwiga SlOosarska 
w potężnym dramacie miłosnym, na tle przeżyć erotycz
nych dw6ch kobiet i dwóch m~żczyzn. Według powieści 
naj wybitniejszego z mocarzy literatury polskiej Andrzeja 

Struga p. t. 

Grzeszna Miłoić 
Partnerami Jej są: 

Najnowsza rewelacja filmowa ZofJa Batycka, nAs" scen 
stołecznych Bogusław Samborski, znany artysta drama
tyczny Tadeusz Wesołowski, wybitny talent filmowy 

Jerzy Kobusz. 8386 

Pocz~tek seansów o g. 12-ej w poło Ceny miejsc na I 
seans wszystkie po 1 zł. Orkiestra pod kier. L. Kantora. 

..... 
&.08i 

1 grudnia 1929.r 

~'HfK ~lfHlfin, 
Ceduła giełdy pieniężneJ 

warszawskiej 
GOTóWKA 

.Dolary 8,89 i trzy czwarte 
CZEKI 

Belgja 124,73 
Londyn 43,48 i my Czwarte 
Paryż 35,11 iI trzy czwa.rte 
Pragla 26,43 i jedna czwarta 
Szwaj carja. 173.08 
Wiedeń 125,46 
Włochy 46,69 i pół 
Berlfm. 213,30 
Gdańsk 173,90 

AKCJE 
Polski 169.- 167,50 168.
Sila i Swiatło 98.-
Węgiel 72.-
Ha.berbu~ch 103.- 103,75 
Za;r()bkowy 78,50 

PAPIERY PAŃSTWOWE 
I LISTY ZASTAWNE 

Poź. inwestycyjna. 1177,50 
Dolarówka. 64,25 
5 proc. konwersyjna 49,75 
Stahi.Uza.eyjna 88,50 
8 proC. Banku Gosp. Kra.j. 94.-
4 i pół proc. L. Z. ziemskie 47-
5 proe. m. Łoruzi 46,50 

NOTOWANIA BAWEŁNY 
LIVERPOOL 

Ba.welr..a aanerykańska, zamkni.~ 
('le: 

styt,zeń 9,32 
luty 9,33 
manec 9,40 
kwOOcień 9,41 
maj 9,47 
czerwiec 9,47 
lipiec 9,51 
sierpień 9,50 
wrzesień 9,48 
październik 9,47 
1i.sto,pad 9,28 
grud1Aeń 9,27 
loco 9,59. 

ALEKSANDRJA 
B3Jwełn,a. egf.!p6ka., Jl8mknięcie 
Sakellaridia: 
styczeń 28,65 
marzec 28,14 
maj 28,60 
lipiec 29,00 
listopad 29,48 
Ashmouni: 
luty 19,48 
kwiecień 19,86 
czerwiec 20,23 
sierpr.eń 20,53 
październik 20,72 
grudLleń 1b,06. 

NOWY JORK. 
Baweh_a aanerykańska, zamknit-

c4e: 
loco 17,40. 
Kont,r,a,kty południowe: 
stycmeń. 17,;36 - 17,67 
luty 17.31 
mal'Z6C 17,66 - 1 i ,6 j 
kw~ecień 17.78 
mao 17,89 - 17,91 
czerw:lec 17,96 
lipIec 18,03 - 18,05 
Sierpień 18,03 
wrzeaień 18,04 
październik 18,04 
grudzień 17,22. 

amsssz •• U«WA 

~otoSA 
Jest ATOR! 
Sanator jest odżywką vita
minowo -lecytynową, przeto 
nieodzowną do uzdrowienia 
nerwów, pokrzepienia, wzmo
cnienia sił i uspokojenia ner-

wów pokarmem. 

S.lN.lI 
otrzymać można w każdej 

aptece i drogerji. 7550 
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z:ś mecz okserski Warszawa-bódź 
Sensacyjne spotkanie pięściarskie w stolicy 

Dziś wreszrie odb~dlzie się '" lić aby na stolec,znym gruncie po 
~tolic:v. od dawna zapow;;}dan~ konać twardych i żądnych zWY 
rewnl].ŻOW~1 mecz bokserski ł'.:- - cię~twa przeciwników. \\7 skla· 
:;pc , 16 \\' r~ jll ei ":lta.:yjnych Ll dzie reprezentacji Łodzi, poda· 
dzi i \Vanwwy. Pierwsze spot· nym przez nas uprzednio, za
k::t~J:e obu l'epreze~taci;, -lt!l:JY' 1 sąy jedynie nikłe zmiany. Tak 
t(- 24 marca w Łodzl Z;lkOflCI.Vł,) ! WIęC W wadze muszej l\lałosz
się na~zem i·jen.Jowanem I.W\'. czyk, który pokłócił się z kierow 
niC?~t~\enl w I>!osunku 9:5. \\' ''',~ nictwem swego klubu, zastąpio
dle ..: :~l:kiei ," &l~a s:ę ~lH~ odby .! ny. został Pa~l.akiem (Pozna.l1-
ła pdvz U}}11 mlasta nle "'\lS1,1- ski), zawodnIkiem wielce oble
wiJ y ,PpF7I:~htantów. cującym. Rówhież definitywnie 

Dziś ma Lódź zadanie truo· zdecydowany jest już udział 
niejsze, mimo, iż PIęściarze na- Stlbbego, któremu koszulka re
.i uczvnili ostatnio olbrzymie prezentacyjna słusznie się nale
post~pv, będą musieli się wysi. ży. 

wrw.p .. e,+ k .. , -

Po zmianach poczynionych 
również w składzie reprezenta
CJi stołecznej, walczyć będą na
stępujące pary: 

Pawlak (Ł.) - Kazimierski 
(W) - waga musza; 

Cyran (L) - Grass (W) - wa 
ga kogucia; 

Klimczak (Ł) - Głowackl 
(W) - waga piórkowa; 

Seweryniaak (Ł) - GłowackI 
(W) - waga lekka; 
Tr~onek (Ł) - Strzelec (W) 

- waga półśrednia; 
Meyer (L) - Stani szewski 

(W) - waga średnia; 
Kempa {Ł) - Mizerski (W)

waga półcIężka; 
Stibbe (Ł) - Targowski (W) 

- waga ciężka. 
Atuty stolicy, to zawodnicy: 

Odbądą się W poniedzia~ek W sali Widzewskiej M1zerski, Staniszc'"ski, Głowac- 1 Manufaktury ki i Gross, z ktÓfrymi nasi będą I 
! mieli ciężką przeprawę. Repre-

Zarząd Ł. O. Z. B. wy,znaczył l meczu jest zespół Sokoła, w z·entacja łódzka ma swe najlep-

F 

TuryŚCi •• Ge,er 
SellOn piłkarski w Lodzi ma· się sklaAi z gmcr,v ligowych, którzy 

JUŻ ku końcowi. Więkswść klu- tak pięknie walczyli w spotka.n:iu 
bów za~ywa już zimowego sp&- z Legią o swój byt weklItra. kła,. 
czynku, m'ewi~le tyllw nie OPusz-1 ~ie, drużyna Geye~ zaś po pozYSka 
('za. jesroze boiska. Są to takie dru· niu k\iaku cennych Jednostek za.po· 
żyny, jak LTSG, Zjednocroille, któ- wiada się tak rewelacyjnie, jak ze
re muszą wl8lczyć o finał swych oa. &pól Wlkizewskiej Manufaktury. Te 
łOTQcznych wysiłków, oraz Turyści też mecz tec napeWll() należeć hę· 
i Geyer, które postanowiły z.., dzio co rzędu interesuj~y<..'h. 
"' ?;g'lędu na. sprzyjającą pogodę 1'0- Zawody powyższe odbędą się na 
regrać za.wody towarzyskie. boiB-ku przy ul Wodnej o goch. 

To też d:D;Ś rozegrane zostanie 11-ej, przedmecz o godz. 9-ej lO

i'potkani>e między temi zespołami. zegr~ą rezerwowe zespoły tyeb 
1 uryśd wystawią bardzo sAlny klubów. 

l~i·lla·D~ 
Ziednoczeni KUIIC' Delalilcl 

Spółdz. Z od pow. udz. 

W łodzi, 
ulica Piotrkowska 17 - Tel. 187·30 

Biuro nasze umożliwia dogodne kupno na poniedz;ałck 2 grudnIa spot· którego barwa<:h startują repre sze siły w St1bbem, Trzonku. 
kanie bokserskie ? drużynowe , ze~tacyjni Plęści~l1ze Łodzi: I Seweryniaku, Klimczaku i Cy-
mistrzostwo ŁodZi. Do za- ,I Kl1ffiC'tak, SewerynIak. Trzonek ranie. I 
w.odów tych zgłosiły. się jed~· l i Kempa: Poznański ma swe ?aj I Najciekawiej . zapowiadaj~ s,ię NJl IłJlIl' 
nie zespoły Sokoła :I. Pozll.an- Ilepsze Siły w Konarzewsknn, . wobec zupełneJ równOŚCI SIł,! 
skiego, tak, że bQdziem,Y śwlad· Stahlu, Gamcarku i Pawlaku. spotkanie Seweryniak - Gło-
kanu .ośmi.1J walk: pomIędzy ,za. Spotkania powyższe odbędą wacki, które powinn? st.ać ~a 1 

wodn~ka~u po~yzszych klubow; siQ w sali Widzewski.cj Manufn. wyżynach kunsztu pięścIarskie· 
ZWY~IQskl z.espoł reprez:ntowac ktury, pnzy uJ. Rok·chl~kie.i 81. go; . . . 
Dę.dz1e Lódz w s~otkaJ.1.1ach o Począ~k walk o godz. 8 WIC-l ' Zaw.ody dZISiejsze odbędą Slę I 
mistrzostwo Polski:. czorem. w sall szkoły podchorążych, 

Faworytem ponIedZiałkowego należącej obecnie do ośrodka P. 
W. i W. F., a kierować nimi hę Co uSł,sz,m, dziś przez radiol ~:~~ znakomlty sędzia kpt. Ba· , 

WARSZAWA, 1411, 8 Dl. 

10,15 Na.l>OOefultwo z katedry po 
łLańakiejj. 

1~,00 - 13,00 Tr3dlSlIlisja " te-
atru Wiel1OOgo we LWGwia. 

18,00 Tra.:osmi.sja. s filh3ll'mGnj~ 

.wara$. n (,,~tć p<>racnku symfonicz 
nago. Wyko.nawcy: Orkiestra filhar 
monioz;na., Zbigniew Dymmfl'k (dy
l'Elk~. ora.z Em.ma Altberi.alllk.a 
li Eli7.& Roeenblum6wn.a (fort.) W 
pmgrMXlliie mu:tyka klasyczna. 

14,20 1. J. P. Sousa: MllLl'Sz kade 
I.6w. 2. Jan Str8lllss: WaJo "Nad 
pięknym modr~ Dunajem" ode
gra orkiestra.. 

14,50 1. Bohm: "Cicha jlllk noc". 
2. BjJd!8cll: ,. Wiosna' id1ii.e'· odśp. 

p. Tol., Ma.nkiewiez6wn&. 
15,20 - 16,00 1. &) St. M()~U8Z

ko: ZoaIia., b) l. Komorowski: KaJi 
na, e) Nowt<Jld: MaJzur "Ach poca
łuj" odśp. p. Ma.nldewicz6wna.. 2. 
61) St. Moniuszko: "Oiehy domku", 
b) Z. Noskowski': Strat I,'lId WJsłą., 
o)' M. Kotarbiński: Zaby - odśpie
;wa. obór m~ 8. a.) I. K08I!Iobudz
ki: Soo.ch, b) St. NieWia.dom8ki: Zło 
~. pt.a.szynlll, o) Fr. Chopitn: Uko
chana. - odśp. p. Ma.nk.iewicrowna 
•• 81) W, La.hmaa: 1) "Koło mego 
ogródeczka/", 2) ,,~dym jechał", 

b) St. Ka;zuro: Kt1aJkowiak "Daleko 
daleko", c) Kremser: Kołysanka 

- odśp. chór. 
16,55 - 17,15 Koncert !ywych 

mtl34'ków. 
17,15 "Z pllze!yĆ i dziejów na,. 

lOdu". 

jld.nCJ godziny'; - wyg!. p. 'Mieha.ł 

OrlitJz. 
20,30 Koocert popularny: Wyko

uarwcy: Orkiestna. P. R. pod dyr. 
J. Ozimmskrego, Belena Lipowska 
(aopr.) Winc. Jakubczyk (klaroet), 
prof. Saw. Śmlechowski (obój) E 
prof. Ludwik Urstein (akomp.) 

21,00 Kwadrans literacki. Fra
gment powiIeŚCli Ja'rosłlłJW.a Iwasz
kt€lW'icza "Hila.ry syn buchaltera". 

21,25 Dalszy cią,g kon(;ertu. 
22,00 Feljeion p. t. "W Sewilli". 
23,00 - 24,00 Muzyka taneczna,. 
W r~ław (325) 
17,50 Reco::Łal wilOlonczelorwy (Sui 

la G-dur Regera, Sona,ta E-moll 
Brahmsa). 

Frankfurt (390) 
19,00 RecitaJ fortepianowy (M, 

in. Sonata B-moll Lioszta,) 
Laugenberg (473) 
19,30 (}per.a Verdieg;o "Ba,l Mas

kowy". 
Kijnigswuster~ausen (1635) 
21,00 Oktet smyczkowy Es-dur 

Mendelssohna, Kwintet G·dur 
Brahmsa). 

Lipsk (259) 
16,30 Kwartet smyczkowy G

dur Ka.uffmana . 

17,00 Opera L<>rtzinga, "Oa.r i cie 
Ślal'. 

Daventry Exp. (479) 
17,00 Muzyk'3l looaneraJua, (Kwar 

tEty smyc7ikowe: Mozarta. D-dur i 
Es-dur, Pieśni). 

Medfolan (501) 
20.30 Opera Verdiego "Falshaff" 
Wiedeń (517) 

Prof. ffUHl H~lPfRn 
WZIIDWIL hEKCJE 

GRY FDRłBPlftIlDWEJ. 

II p. fr. Sienkiewicza 20 ~ 

Dr. 

~t. ~i~e,~al 
Moniuszki 11 

tel. 63-22, 
Choroby skórne 

i weneryczne 
elektroterapja 

Przyjmuje od 810 
I od 5-8 wiecz. 

w niedz. od 10-12. 
7770 

Lekan -Dentysta 

~l[l e [iń!k a 
ul. Sienkiewin8 

Hg 40 
Przyjmuje 

10-12 4-8 

. .:. ~. ... 
':\ • ~ • 1 .... to 

, . 

-~ 

BlflllNJl 
meika 

damska 
stalowa 

CeDY zniżone 

w następująCYCh firmach: 

tiUa firm knpie[kI[b, UłODkOw "let-Ka-oe" 
Brllcia Z. i A. RAPPEPORT, Piotrkowska 15 
KAROL GOEPPERT " 11 i 71 
L. PINKUS » 58 
MAGAZYN JAROSŁAWSKI »19 
Bracia P. i M. SCHWALBE ,,85 
E. RESTEL i S-k. • 100 
D. HECHTKOPF • 58 
I. M. BER1IłSTEIN, Południowa 15 
K. KAUfMAN. Piotrkowska 58 
J. MORGE;NSTERN ,,47 
.DOBROP\>L" .. 73 
KAHN i SZPIGEL »80 
A. WUTKE • f51 
A. FERSTER » 4f 
"ZYGMUNT" .. tJ7 
L. FISZER » 47 
M, OPOCZVŃSKl .. 88 
J. PISTERMAN • 29 
M. H. LIS AK • 5 
.KONWENCJA» " fOl 
KOSMOS" • 60 A. REJDER Wschodnia 56 

Bliższych informacji udziela biuro nasze 
Piotrkowska Nr. 17, tel. 187·30 w gmachu wprost bra.my. 

Biuro czynne przez dzień cały bez przerwy. 

MAGAZYN 

Jarosławski 
ul. Piotrkowska 19 

Tel. 129-61. 

PI61no 
PODelin, 

,..,kolaie 
Plrasole 

Ceny zniżone 

17, 40 - 18,30 Koncert orkie
&try polit.;yjlllsj. 

18.30 Kwadnam.s poeZlji z wie
~l()ru poetów z saJi mdy mieiskliej. 

19,00 Rozmaitości. Występ p. 

11,00 Koncert symfOllliClzllly. 
19,15 MU7iyka kameraJn.a, (Kwin- ~----------------.----------------... Zakład fryzjerski damlko-meski 

Władysława Waltera. 
19,25 Felieton p. t. "W służbie 

tet fOll"tep:kmowy Goldmarcka.; Pie 
śni). 

20,15 Operetka Offenbaeha ,,'UJ.,

ślubiny przy 131ta,n..i". 

K""h"usar Wyddallntynlenld Iwerlt· 
l" II mistrzowski dla budo J 

ng.nleurlchul. Frank.nhau"n 

maszyn I lImochodów. dl. ttchnlkl pr~~., 
silnych I słabych. Wytszy osobn)' wy
dział dla budowy maszyn rolnJc&ych I 

lotnictwa. 
A. HOlodrniaka, 

Piotrkowska 27, teL 138-09 

ondulacja czesanie 
.trzy!enl. farbowanie' 

Nowe la 1·0" Gdańska 12, wł Z Kow,-n" ska systemem stosowanym z~granicą,. vyykwint-
II telefon 182·73 .' ny manicure. Obsługa , wyhl(· ··~ lllc. przez 
.\ft dogodnych warunkach Phl-I.- p4E.' a Warsztaty reperacyjne na miejscu. pOllotowi. radjowe, I pierwszorzędnych laebvI" (;u \\', 
poleca wszelkie wyroby ~ cen, pU1sł42pn.. produkcla .p.rat6. n. lI\łel.Clu Uwaga: p, Maks powrócił I nadal pracuje. 

Ir6Jka PhIIIDS'a -Z IlmDlml Zł. 310.- .... __ ---------.1-..... 
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Dzi~ a sz~uki 

kupuję, sprzedaję, szacuję, ustalam 
autentyczność i konserwuje 

lJ.waga. PORCELANĘ pr.zyjmuje do reperacji, za
rowno wyroby z marmuru, szkła i ko§ci słoniowej. 

Wykonanie trwałe i tanio. 548.29.12 

S WATENBERG Piotrkowska 82. 
• , tel. 165-92 

pr. ofic., 4 wejście, I gietro 

Hallo! Hallo1 DZWO~yf::sze tel. 136-69. 
- - - . Szybka Pomo[ Kra,ja[ka 

ul. Piotrkowska 110 w podwórzu 
Z powodu wielkiego kryzysu wyko
nujemy od§wieżania, pranie che-

miczne, farbowanie, reperacje. 
przer6bki, nicowanie i sztuczne 
cerowan)e wszelkiej garderoby po 
cenach znacznie znltonych. 

Na sezon przedświi\teczny dajemy rabat. Na każde te
lefoniczne żi\danie wysyłamy gońca. Wystrzegajcie się 

firm konkurencyjnych niefachowych. 8552 

~ .... .m~ .... """""""."" 

HRlalao!!! 
Telefon 117-89. 

IIddź, Zlalona ZI 
Introligatornia i tłocznia mechaniczna wy
konywa jako specjalność księgi kolekcyjne 
do wklejania próbek dla przemysłu poń
czoszniczego i włókienniczego oraz wszel-

kie roboty w zakres fachu wchodzące. 
Zlecenia załatwia się solidnie i szybko po 

cenach przystępnych. 

I Względem powierzonych mi wzorów i pró
bek zapewniona ścisła dyskrecja. 8575 

Szkola TaAcOw 
. HENRYKA HENRYKOWSKIEGO 

(Wschodnia 57) 
Lekcje prywatne Gdańska 9, tel. 166-93. 
Wyucza najnowsze szlagiery sezonu jak: Six-Ei,ht, 
Fox-Anglais. Blues, Valse-AngJafs, Tango-Salee i 
i innych. w grupach i pojedYrlczo w asystencji "'
bitnego mistrza z zagranicy p. Carlo Novarro. 

Akta sprawy Nr. Z. 268-29 r. 

Wezwanie publiczne. 
Przewodniczący Wydziału Handlowego S,

Idu Okręgowego w Łodzi na zasadzie art. 4 
Rozporządzenia Prezydenta Rzeczypospolitej Pol
skiei z dnia 23 grudnia 1927 roku o zapobie
ganiu upadłości (Dz. U. Nr. 3-28, poz. 20) zą
wiadamia, że firma ."A. Kirsztajn i Ch. M. Gur
ke", mieszcząca się w Łodzi, przy ul. Piotrkow
skiej Nr. 22, wniosła w dniu 15-go listopada 
1929 roku podanie do Sądu Okręgowego '\V Ło
dzi o udzielenie jej odroczenia wypłąt i te ter
min do rozpoznania powyższego podania. został 

Dywany 
najladniejszy podarunek gwiazdkowy -

nowy artykuł po cenach fabryczn~ch 

Dywany Wełn.-Welurowe 
znane z pierwszorzędnej jakości 

Dywaniki przed łóżka 60Xlal 28,75 
Dywany 9OXl80 67,50 

" 135XalQ 119,-
" 160X24Q 167.-
.. alQX29Q 249,-
to ·270X350 425,-

Owalne dywaniki 65Xll0 34i,5O 

Dywany-lmifacJa-Smyrna 
dwustronne - gatunek trwałY. 

Dywaniki przed łóżka 5OXl00 ' 6,75 
Dywaniki przed łóżka 60X lal 10.so 
I)y:wllny, 9OXl80 25.-

.. 140XalQ 39.-

.. .. 
Owaln'e dywaniki 

Bezwarunkowo ceny słałe. 

175X250 59.-
2OOX300 88,-
250X350 144,-
65X1l0 13,75 

Juljusz Rozner, Łódź 
Piotrkowska 98 i t 60 

wyznaczony na dzień 21 grudnia 1929 roku na • ___ --------" 
godzinę lO-tą rano w gmachu Sądu Okręgo- .------.----~ 
wago w Łodzi, ul. Żeromskiego Nr. 115, pokój ." illit 
Nr. ~ierzYCiele powyższej firmy mogąprzybvć II. HELENA CYMERMAN II 
na .rozt>r~wę sądową celem udzielenia Sądowi I WŁAŚt. PRACOWNI SUKIEN III II 
wy]aśmen. CEGIELNIANA NR. 7 

Wice-rr~z~: KiszmiszJan II P O W R Ó C I Ł A Z P A RYŻ A II 
Sekretarz II II 

w z. (-) B. Olbromska III ~~T~~~I~~REAĆJE MODY 8545 \I·----------tJ -----------• 
O.loszenie. 

Syndyk tymczasowy masy upadłości firmy 
l.ózef Maebtinger na mocy art. 512 K. H. po
daje do wiadomości wierzycieli upadłości, te 
decyzją Sądu z dnia 23 listopada 1929 r. został 
wyznaczony nowy 10 dniowy ostateczny termin 
sprawdzania wierzytelności. 

Sprawdzanie odbędzie się w dniu 16 grud
nia 1929 r. o godz. 12 w Sądzie Okręgowym 
w Łodzi, w Wydziale Handlowym przy ul. Ze
romskiego Nr. 115, pokój Nr. 64. 

Wierzyciele, którzy do tego terminu nie 
zgłoszą swych pretensji, ulegną skutkom, prze 
widzianym wart. 513 K. H. 

Syndyk tvmczasowy 
apI. adwok. Jakób Chwat 

Łódź, Piotrkowska :W, tel. 178-24 
kupiec Berek Hamermesz 

Łódź, Piotrkowska. 22. 

Dr. med. 

M. LERNER 
spec. chor. dzieci 

powrót:il 
Przyjmuje od 3-5 
Zachodnia ę4. 7853 

--------------------------
Dr. med. 

IlinRCY PlRRIiDblS 
Iplllalllla ahardb aCla 

Zakład Stolarski 

RZEMIEśLNIK POLSKI 
wł. W. LISICKI 

Lódf. Pałacowa 12. przy Kelma 
dojazd tramwajem nr. 1 i 6. 

poleca z własnej 
wytwórni wykwin
tne meble, garde
roby. szafy, ł6żka, 
trema, toalety, kre 
densy od 200 zł. 
do 1100. krzesła 

oraz wszelkie 
przedmioty w za
kres stolarstwa i 
tapicerstwa wcho-

dUlce. 

przyjmuje codziennie od 12-2 i od Sprzedaż na bardzo dogodnych ratach 
7-8 w niedziele od 1-2 p. p. Zakład otwarty codziennie od 8 rano 

lad., IIL Halllllllllt II. Iliafan II-lido 9 wieczorem. 

N4 1ł4JY od 5 zl. 
GADEROBĘ: 
DAMSKĄ 
MĘSKĄ 

I DZIECINNĄ 
Uwaaa: Wszelkie arty

kuły s~ na miejscu. 

Jedwabie: 
KOŁDRY, 

TOWARY 
ŻadnYCh procBntdw nlB dolicza II" .. tygodniowo. i OBUWIE 

18 -
Do akt. Nr. 
285,919,1323/29 r. 

Obwieszuenie. 
Komornik Slldu 

Grodzkiego 
w Zgierzu, I re

wiru powiatu 
Ł6dzkiego Bro
nisław Dembow
ski, majllcy siedzi
hl; w Zgierzu, 

przy ulicy 
Stary Rynek 3 

na zasadzie art. 
1030 Ust. Post. 
Cyw. ogłasza, że 

dn. 9 grudnia 
1929 roku od go
dziny 10-ej rano. 
będzie dokonana 
publiczna licytacja 
ruchomości nale-

żi\~ych do 
Zygmunta i Sta
nisławy małż. Rut

kowskich 
iskładaji\cych się 
z mebli, dw6ch 
wałach6w, krowy 
oraz stu okien in

spektowych 
ocenionych na C 'k . sumę Zł 2240- enm otrzymać można bezpłatnie 

. ." . w składach przybor6w fotograficznych 
LicytaCJa będZIe lub bezpo§rednio z fabryki. 

dokonana 
w Radogoszczu Wyłączne Przdstawicislstwo na Polsk~ 
przy ul. Szosa Hom Handlowy Henryk Politur. 

Zgierska Warszawa ,Zielna 451 
Zgierz, 15.11.-29 r. ' . g. 

Komornik ~eeeeee8eM84 
B. Dembowski OBSZERNY 

~_ .. - .. - nadające si~ do ka~dego celu 
na ul. Pomorskiei 19 od zaraz 

do oddania 
Of. p. "S. B." do administracji. 

GGlOSZE , 
• 

Niżej wymieniona firma potrąca 
Na dogodnych każdemu kupujllcemu żarówki elek
warunkachl triczne firmy\ .Philips" lub .Osram" 
Wielki w,.bór po 50 ar. od sztuki zakupionej przy 

w6zk6w dzieeln. zwrooie przepoJonej łar6wki. 852!? 
nych krajoW'J'ch i "ELEKTROS" 
sagranicznych 16- Ł6dt Cegielniana 26 teJ. 156-59 
jak metalowych' , . 
wyżymaezek ame
rykańskich, mate
racy wyściellUlych 
orazma_te.racy 
spr~żynowych 

"Patent" do 
meblowych łóżek 
podług miary. 
Nabyć można w 
fabrycznytn skla-

cizie 7856 

" D O 8 R O P O L " 
Ł6di, 

Piotrkowska 73 
w podwórzu, 

tel. 158-61. 

, . 
.~ ": • '. ': ',-'f'I J 

,.',;J:::':G.Io
\.' ••••• ~,.?.; ..... '=-: .. 

~ , ~ I ,', .': 

niebywała okaz jal 
500 par pantofli damskich w cenie 

od zł. 20 do 35 
200 par o buwia męskiego w cerue 

od zł. 30 do 40 
z najprzedniejszego surowca solidnej roboty 

WYPRZEDAJE 

Uwaga: Na kalosze i śniegowce gabardy

nowe "PEPEGE" zniżka 10 proc. 
.. .... a. .............. . 



LX1I- GŁOS PORANNY - 192~ 

NIEZWYllA SENSACJA! 
Z powodu krytycznych czasów obniżyłem ceny wszelkiego rodzaju kosmetyków, jak: mydeł toaletowych, perfum, 

pudrów, wód kolońskich i t. p. Pozatem przygotowałem dla Szanownej Klijenteli 

. SeOSa(gjoą nlespodzlan".;' 
Przy każdym zakupie wydaję KUPON, zao
patrzony w pieczątkę firmową. Jeśli kupujący 
przedstawi 10 kuponów otrzyma zadar ... oryglnalftłł amerykańską maszynkę do 

golenia J.GłLLETTE" lub na żądanie 
3 SZTUKI MYDŁA TOALETOWEGO. 

Prz'idźcie sie Drzekonac! 1.1 W,korz,stakie nauWJuaiQ ole_zJe! I. Pruidźcie sie Drzekonae! 

Z poważaniem • J O·IłIJUflł Zawadzka 11 PerfumerIa. ft telefon 175-92. 

Kino SPólaDZIElałtl 
Sienkiewicza 40. 

Dziś i dni następnych 

O~JAJnl R~lKnl HURTowniA fUTER 
Porucznika N o sz t, 

DRAMAT. 
W rolach głównychI 

J V O R N O V E L L O, EWELINA 
HOL T, ERNEST VEREBES i inni 
Następny program: 8246 
"Poj~"ynek W Przestworzach" 
Dramat życiowy w 10-cilt aktach. 

W rolach gł6wnych: 

łódź 
Piotrkowska 31 
I p. -Tel. 5-8ł 

Poznań 
,. st. Rfoek lit 95-96 

Te I eloo lit 26-37. 
Mady Christian! i Gabriel Gabrio 
W dm powszednie, z wyj"tklem 
sob6t, pocz/ltek seans6w o godz. 
4.al, zaś w SOboty, niedziele 
i święta o g. 12-ej w poło Ostatni 

seans o godz. 10.-
Nil I seans cen mie jsc znitone. 

Lek.-dent. 
poleca oryginalne paryskie modele pJ.lt 

Ogromny wybór nowości sezonowych w skórach l blamach futr7anych. 

wznowiła przyjqcla 
Piłsudskiego 72 (Wschodnia) 

Tel. 120-87 
przyjmuje od 5-8 wieczór 

" IBBlPlcy .,sanlłal" Clgllllnlana Z9 
od 3 - oS p. p. 

Dr.E. Gutman 
choroby dzieci Z~L 

przeprowadził alą 

na ul. Piotrkowską 11 
(Zawadzka l. Tel. 173-00) 

przyjmuje od 11-12 i od 4-5 

!~!~J !~e~a!!~!al~~i~~a,t!i!~ 
Od 26. XI. do 2 XII. 1929 r. 

DLA DOROSŁYCHI 

Szecherezada 
(T .lJEMNICA WSCHODU) . 

W rolach głównych I 
Marcela Albani, Mikołaj KOlln, 
Agnea Petersen-Moaiuchlnowa 

I Iwan Petrowlcz 
DLA MŁODZIEtY; 

WILK i SZAKALE 
Dramat Pionierów Pustyni Zacho
dniej. W roli g16wnej Pies"WiIk 

"Rin.nn-Tin" . 

Do akt. 
Nr. 3140-1929 r 

Ogłoazenle. 
Komornik S"du 

Grodzkiego VI 
rewiru w Łodzi, 
Leon W"sowski, 
~am. w Łodzi, 

przy ul. Wólczań
sklej 10, na zasa
dzie art. 1030 U. 
P. C. ogłaua, te 

w dn. 
17 grudnia 

1929 r. od godz. 
10 rano w Łodzi, 

przy ul. 
Nowo-Targowej 31 
odbędzie si~ sprze 
dat przez licytację 
ruchomości nal~ 

tllcych do 
Juliana Prieull 
i składajllcych 
si~ z heblarki 

telaznej 
o cenionej na 
sumę Zł. 1600 

Łódl, 29.11. 1929 

Komornik 

L. WQsowslci 

Nad .program: Obóz letni przyspo- Do akt. 
sobienia kobiet do obrony kraju Nr. 3372/1929 r. 

w porczynie pod Kościerzynll. 
Poulliek seansów dla dorosłych o Ogłoszenie • 
gods. 18.45 i 21, w soboty i w Komornik VI 

nfedziele 16.4~, 18.45 i 21. rewiru Slldu 
Po\:z/ltek seans6w d.Ia młodzieły Grodzkiego w to-
o g. l.5-ej i 17.-, w soboty i ni~ dzi, Leon W,,-

..... __ d .. z.ie;.;,le,;.,,;;0_';.;;3..;i .. '_.5;.;-e.i ..... _8;;30,;;,;2;;..: sowski, zamiesz
kały w Łodzi przy 
ul. W6lczańskiej Doktór 

WOł:aKOWYSKI 
CEGIELNIANA 26, TEL. 128-87 

Sp.oJellale chor6b ak6rnvch 

• 

I weneryc.nvch 7429 
LECZENIE 8WIATŁEM 
(lampą kwaraową) 
eedanle krwi I wyd_lelln. 

PIII1lmllje od 8-2 i od 5-0. 
w niedl!l.ele l św1fjta od 9-L 

Dla pań ud 5 do 6 po pol 
oddeielna. poce.kalnl~ 

Dr med. 2748-

Z. DAT' ER 
urolog 

111artII, nln_, "Ihlrll l dr., 
IlIaiiiw, ... 

~IIIOWlcza Nr. 2 T.Ie •• 148-81 
Pł'I7k4 od • '0 i ~ • - • 

Nr. 10, na zasadZie 
art. 1030 U. P. C. 
ogłasza, że w dniu 
12 grudnia 1929 r. 
od godz. 10 rano 
w todzi przy ul. 
Kilińskiego 29 

odbędzie się sprze 
dat ~ przełarau 
publicznego ru
chomo~ci, naJetQ-
cych do firm, 

Lewin, Szwarc i 
S-ka 

I składaillcych sl~ 
z motoru elektry
cznego, wir6wek i 
kotłów miedzia-

nych 
oszacowanych na 
lum~ Zł. 510.
ŁcSdt, d. 29. XI. t9 

Komornik 
L. Wlłlowsld 

po cenach przys :ęp nych. 

• 

Do akt. 
Hr. 3276/1929 r. 

Ogłoszen'e. 
Komornik VI 
rewiru Slldu 

Grodzkiego w Ło· 
d~i. Leon Wll

lowskl, zamiesz
krłf w Łodzi przy 
ul. W61czańskiej 

Nr. 10, na zasadzie 
an. 1030 U. P. C. 
oałasza, te w dniu 
10 grudnia 1929 r. 
od godz. 10 rano 
w Łodzi przy ul. 

Ce,ielnillnej 64 
odbę-

dzie sl~ sprzedaż 
z przetargu publi
cznego ruchomo' 
~ci, na1eżllcyćh do 

łtipolita 
Ludwika Pii\tkow

.klego 
i skłlldajllcych aię 

z mebli 
oszacowanych na 
sum~ Zł. 5.000-

t6dj, d. lO.XI. 29 

Komornik 
L. Wlłsowski 

'11....... Wirlka okaz.a fanla wyprzBdał ••••••• , N::~4;~t·1 ~ r. 
i ~~:~~~mE "Pfluson LłEłłFlłłtT" ul. Ceglelnia8! 55. Ogłoszenie. 
JI'l poleca wRzelkiego rodzaju ubiory dzieci~ce dla dziewczllt i chłopcó... K lic 
II jak: paletkI!, sukienki, ubranka, mundurki dla uczni6w i uczenic~ omor!, = , bieliznę i o')Uwie. Równie! puyjmuiemy zamówienia z włunych i VII rewIru . 
'" powierzonych materjałów. Uwaga! Warunki dogodne. Ceny przystętJne. S,d,! Gdr~cbStklfeao 
... .. .. o Zł, e an 
............. ~ ••••••••••••••••••••••••• _........ 06rski, umie-

"kały w Łodzi, 
prz, ul. Sienkie
.Icn 9 na za
sadzie · art. 1030 
\1 .P. C. ogłasza, 
te w dniu 17 
grudnia 1929 r. 

od aodz. 10 rano 
w Łodzi, przy ul. 
Południowej 20 
odbędzie się 

sprzedał li prze· 
targu publicznego 
ruGhom"'ci, nale-

!lłcych do 
Piula Radzinera 
ł alcładaiQcycl\ aię 

li mebli 
oszac:owallych na 

sumę Zł. 585 

PIOTR"OWSK4 '2. TfL.1.20.92 tAcW,25.t1. 20 r 
K .. onlłk 

S. ucm .. "" 

TWARZ 
DEKOLT 
RAMIONA 
R·ĘCE 

JEDYNY SRODEK 
ŁĄCZĄCY W SOSIE 

ŁAGODNOŚĆ KREMU I 
MATOWOŚĆ PUDR 

NIE PLAMI 

iĄOAĆ WSZĘDZIE 

M _ i: '«_&ii; - = lAW 

PRZEPISYWANIE na ma
szynach: polsko i ros., TŁU
MACZENIA w pieciu języ· 
kach. POWIELANIE dru
k6w. Korespond. handlowej, 
P R A C E rachunkowe na· 
maszyn. do liczenia wykąny-

wuja BIURO 

I II 
II . , 

Piotrkowska 44 
m. 8, lewa of. I p. 

Nauka pisania na maszynach 
r6!nych !lystem6w. 8301-2 

Tanio! FUTRA TanłD' 
wszelkiego rodzaju w surowym i go-

towym stanie 6200 

J. DpaloW3~' ], Kiłińskiego 134 
Tel. 154-95 

Dojazd tramwajami 4, 10, 16 i 17 
• 

Zako B 
Pensjonat Słoch6wka 

Ja~wili Kurłan~ówny 
ul. Kasprusia 38, tel. 563 

po gruntown8m odświeżeniu 
poleca ładne, słoneczne pokoje. 
Wszelkie wygody. Przepiękni 
położenie tuż obok "Lipek
(Tor saneczkowy) Kuehnia wy
kwintna. Ceny przystępne. Zgło
szenia listownie lub w Łodzi 

tel. 147-58. 8433 

TECHNIK i STROICIEL 
fortepianów 

K.fDI~~~ 
lidańska 11Z. 

Dr. med. 7418-

ST. P O T 
Gdań.ka 77a, tel. 209-95. 

GINEKOLOG- UROLOG 
CHOROBY KOBIECE 

i DRÓG MOCZOWVCH 
pn,Jmuje od 5-7 pp. 
...... .., .,&ANITA'" 



Nr.2OO 
o.;...--.;...~__ _ _ _ _ • ~ __ _ .. 

Urzednic,1 
Robotnic,! 

gwarantowane po cenach konkurenc. kupicie tylko w firmie --
oloar.alulcie si .11 adzie tanio i ' ilobrze ... 

II II II t Y lk o u II 

l! "Zjednoczonrch Fotografów" il 
II Łódź, ul. Narutowicza 13. :: ' Telefon 205-00. :1 
I: II 

l~IAWKI 
jak r6wniet: rowery, drezy: PO renach niezwykle niskich 
ny, samochody, mebelki I 

po eca 6306 
dziecinne. krzesełka do . 

. :::a~::~i' ~;:::::.~:~~:: R~I· nIl· oli· O[y" 
--- i _ piłki, huśtawki, ozdoby" U U r; ~ 

n N K I ·:t::i~~::;~y:~:c:~~~:: • ~ Kil - freblowskich. -:iti łłarutoullcza :Iti 
Uwaga! na miejsca wzorowa klinika lalek~ Uwagar 

II CENY KONKURENCYJNE. II 'w 

II II ~----------"----------------------"I------"'", R 12 fotografii m. biust .. Zł. S El 
l: fi popzło' lilek (relusz.owanYCh.. 5 II 
I: . u w c. figura) łł II 
1= UWAGA: Od p. p. Amatorów przyjmuje się wszelkie roboty foto- =. 
I: graficzne. - Niepogoda nie robi różnicy w zdjęciach.- B. 
1
= Zakład czynny bez przerwy od 9-ej do 7-ej wiecz. - :Ii 
• Agentów firma nasza nie wysyła. 6961-5 D. 
~ •• B.B •• B.B •• BBB •• BBB.BB.B.B.B ••••• BBB ••• B ••• aBBD •••• B.~ 

~---------------------------P STORY wykoByWa ATELIER PRlEMUŁD ARTY~TY[lHE60 H F 
Piotrkowska 81, tel, 155·99. 

KAPY' Chustki haftowane. Ceny przystEłP.ne! i aplikacje 
i OBRUSY Wyłącznie ręczna , robota. ws:!%elkie 

KORALIKOWANIE I CEKINOWANIE SUKIEN. 

" Łódź, Piotrkowska 65, 
tel. 159-02. 

polecI aparaty, budowane wf g 
najnowszych wymogów techniki.. 
Swym odbiorcom F-ma ładuje 
akumulatory bezpłatnie przez 

cały rok. 8287 

Dr. msd.l.lłakowski 
specjnIisttS chorób uszu, nOSII, 

gardła i płuc 
Konsłanłynowska 9 

tel. 127·81 
Przyjmuje od 12-2 i od 5-7 

UTRA w wielkim wyborze 
w surowym 

i gotowym 
stanie 

B-cia f. i J. Pietruszka Zielona 2 
tel. 142·38 

Piotrkowska 165 
Pracownia kuśnierska na mieJSCU. , 7599- tel. 175·17. 

Firma 

"CHAPEAUX AGNESU 
Z WARSZAWY 

~.~~ f\ÓillbOO 
- . ~ .... - ~. ' 

b~dzie sprzedawać w dniach 3 i 4 grudnia br. 
oryginalne paryskie modele: Kapelusze, suknie, 

8weatry, szale, biżuterja . 
PLVNNY NłEZAWOOHI 

Łódź, Al. Kościuszki 21, u Boruńskiej ilWDElC OD POTU 

I Gab!net, 74351 

KosmeiJki lekerskiej 
D-rl1med. Marli LEWINSONOWEJ 
Cegielniana 8, lelef. 143·83. 
Godz. przyj. dla pań i panów 

10-2 i 4-8 
Csynne są na.stąpujące działy: ' 
1. chor. skóry l włosów. 
2. Beante 
3. Kuracji odmładzających. 
4. Masażu (ogólny i cząściowy). 
5. Epilacji (electrocoagulacja 

elektro Iiza "~o 
6. Elektl'oterapji(diatermja, d'Ar-
8onvalizacja, galvanofaradyza.cja. 
7. Helioterapji (Roentgen, kwaer, 

sollux, kąpiele świetlne). 
8. Chirurgii estetycznej (bliz

ny, :tylaki. zniekszta.łcenia, 
nowotwory i t. p.). 
pod kierunkiem chirurga 

D-ra Z. LEWINSONA 
ordynującego codz. od godz. 12-2 

•••••••••••• 
SKŁAD FUTER 

326-

JAN SINlłłlAK i 
DBRDłł" UP SPRRWACH I 

PODRTKOWYCH . 

PRZYJMUJE 
od 5-7 p.p. 

PIOTRKOWSKA 83, fr. 
Tel. 210-40. 7419-

zapewnia powodzenie 
w tańcu 

Dr. med. 

filER 
Choroby skórne i weneryoline 

UL. NAWROT 2 
TELEFON 179·89 

Plllllyjmuje do 10 r. i od ~ - 8 wieoro 
w niedBlelę od 11 - 2 po południu 

Dla pań spec. od godz. 4-ó 
DO pol.. dla. niella.mo2lnych 

CENY LECZNIC. 7430 

ZAKOPANE ~ K U P I ą ,_o _ większą i1o§ć 

PEnsJonat .. Świt··, Zamojsklsga 8 kalendarzy 
pod zarz. HElEny OdBrbBrgolllBj 

poleca pokoje komfortowo urzą-
dzone. Ciepła i zimna ' woda bie- Oferty proszę składać do admini-
żąca w pokojllch. KuchnitS wy- stracji pod .Gotówka". 8520-
kwintna. Ceny przystępne. Tel. 437 

r 

i Zakład Kuśnierski Na raJlg 
J. §zwar(lBan w Ik d k d b 

Tow. Akc. wyrobów wełnianych i gumowych 

ttarufowicza 4! (sldep frontowy) Radioamatorzy rob~~y 1utrzaa~sw~nQj!~k:r~tn1ejs~~: F. W. SCHWBIKERT, W fAodzi, ul. Piotrkowska 147 
TELEF. 188.31 Z powodu zupełnej wyprze- wyk~maniu przyjmuje, z własnych i Hurtownicy: 

poleca gotowe futra damskie i m~skie daży części radjowych i aparatów powlerzont~~kr:;::~d~ł~;'ch~o cenach M. FANTU LIS, Łódź, Ogrodowa 2. 8198 
oraz skórki pojedyńcze wszelkiego CENY ZNIŻONE O 20% M BO'II!UDI!:AG B. BOY I SKA Łódź, Piotrkowska 154. 
rodzaju, po ceOtSch przystępnych, na "fl':UlIłO&:" _ fi ~Iió ... a;glói "GUMA", Łódź, Piotrkowska 49 

dogodnych warunkach. LR" 
Obejrzenie nie obowii\zuje do kupna. tódf, Cegielniana 26, tel. 156·59 CEGIELNIANA 38. TELEF. 1e3·Sn. J. ROSENBLUM, Łódź. Piotrkowska 19. 

P. P: krawcom udzielam rabatu. _____ • ___ I __ i Lewa oficyna, II-gie pi~tro. CH. MĘDROWSKI, Łódź, Nowomiejska 32 i Zg.ierska 34. 

'

TYLKO NA 

NARUTOWICZA 
• W podwórzu 

Tel. 134·18. 
1 12 

u I. M. TERKEL TAUBA są do nabyeia 
w wielkim wyborze z własnego wyrobu 

Qraz r6!"e POJEDYNCZE Tylko Nr. 

SYPIAllrtIE, JADALłłIE, IiBBlrtETY 1'11611 _ l~' od Najskromniejszych do Najwykwintniejszych. -
Cen, bardzo DrZJsteDne! Warunki naidogodnieisze! Długoletnie gwaranqe! UWAGA! Filii żadnei nie posiadam! 



-
W CIĄGU MIESIĄCA 

WYKWINTNĄ 

bieliznę damską, pońcZOL-hy, skar
petki, rękawiczki, trykotaże pole· 
ca: "Bon - Ton", Zielona 6. Ceny 
konkurencyjne. Uwaga: Reperacja. 
jedwabnych pończoch. 6725·12 

TAPICER. DEKORATOR 
prlzel'\3Jb~ Il'Ip:bJe, z'wkłada. ~ranki 

DIłRI'IO nalłwlazdkQprzez 
_ . cały miesiąc otrzy-

ma każdy zdejmujący się w nowo
otworzonym Zakła- H~I'IDS' 
dzie Fotograficznym, ilU 

przy ul. Andrzeja 26 portret retuszowany w naj
legs.zem wykonaniu. 

Ceny niepodwyższone. 

L 

DO SPRZEDANIA 

w dobrym sta.nje pokój stołowy ł 

eypialnia .• PiiOtrkowsk1l< 80, m p., 
m.4.. 840-2 

POSZUKUJĘ 
pied-a-terr'u. Oferty do "Głosu 

MAGAZYN 

jObilersko-Iegarmistrz~lki ,. 
f. fISl'IJlN, luBI 

i pod gwarancjll wykluczającll abso
lutnie wszelkie ryzyko, - wyucza 
praktycznie na samodzielnego bu
chaltera-bilansistę rzeclozn. z wyż
szem wykształceniem i kOntro!. syn
dyk. przemysł. - Kończącym świa
dectwa. - Bliższych informacji 7-9 
wieczór, Piotrkowska 183, J p. 327 

i dekol1a1cjfJ, przyjmuje ohstalunki -------------..... 
Porannego" sub •• Inł." 329 

NAWROT NR. 1. Polecal Zegary, ze
garki damskie, m4:skie, plater,., klo
sze, papierośnice, obr,\czki, piedcion
ki, branzoletki, spinki i wszelkie 
wchodz,\ce w zakr~s jubilerstwa - z .. 
garmistrzowskiego. - Urzędnikom I 
wojskowym daję na spłaty do 3·mieo 

aięcznych rat. 8571 

WYKWALIFIKOWANA 

hygjen:-stka wykonuie zastrzyki po 
cenach ruskich. Wiadomość: "Bon
Ton", ZieloLa 6. 6734-12 

tapczany, ko.zetki, materace i fote
le 1)Q cena~,h ni~kich. Cegielni·alJla 
Lr. 64, m. 9. 336-1 

DO WYNAJĘCIA 

od l'Jara.z W nowona.dhudowamynl 
budyn1..-u 2 pokoje z ką.pIelowym. 
wyg'oda, elektryczność i gtaJz oraz 

PIANINO p{lIjedyńcze pokoje z kuchntą. z 
w dobrym stanie potrzebne dla gim wsz·elkiemi wygodatilli w <Jantrum 

nazjum na 2-3 miesillce. Oferty sub Jl'lDasta. Wiadomość: Sienkiew~.c~a. 
• Pianino~ - "Gimnazjum" do biura "9 '" 
ogłoszeń S. Fuchs, Piotrkowska 50. liT..r., m. I, od 8--10 ra.no i od 

8356-3 2-4 popołudniu. Tel. 220-59 i 
----------. 204-68. 334-1 

DO SPRZEDANIA 

SZTUKA LUDOWA 
p. f. ,.l'IJlRfiOJ", Piotrkowska 64, tel. 77-08 

DO DEKORACJI WNETRZ 
KILIMY od zł. 3S za m. kw. 

NARZUTY, DYWANY, MAKATY, . 
PODUSZKI od·'zł. 4.90 do 1"50 zł • 

LALKI, FETYSZE do aut. 
Przy większych zakupach przyjmuje się weKsle kupieckie. 

POKÓJ 
przy rodl1Bn:ile do w.ynad~1a. od .. 
raz. Główna. 9, m. 18. 83'7-1 

ELEGANCKO 

I umeblowany pokój (gabinet) fAl 

w.~elkiem.i wygoda.md (wlnd8l, tel., 
łaozienkta.) na.tychm.ila.st do oddani&. 
N arutowlc7l8. 56, m. 10. 888-1 

, 

W ELEGANCKIM 

domu pokój do wyłU1ljęOla. 
jlllzd 80, Dl. 7. 

Prze· 
838-1 

3;;: morgi :mierni pszennej, buracza~ 
lH:j. z łąką i Zlahudowani.a.mi. Je
f](:ll kilomet-r od kościoła; 2 k.Home
try od stac}i'; 7 lrilometrów od mia
ta K/'oślliewice. Cena przystępna .. 
Adre~: Zil>mla warszawsk.a" }XlW1i'a.t 
kutnowskj, gmma. Ła·nięŁa, stacja 
Krośniewice, wieś Ordutów. Wi~-I 

--------------------------------------------------------------------.. Cześci rowerowe I masunowe 
Hurtowo poleca Hurtowo 

Ił.llduński, Zawadzka 17 
ściC1iel W. Woźwak. 34t-l prawa oficyna, II wejście, I pi~tro. 8550 

Pr I3Duml!lf!'2la mi6!lięczna .Głosu Porannego" lIO wH}"8łkiemł do- I Dgloslsnl!'2 za "'er. rałlfnIIIrowr I· ..... ., ( ....... 8 5 _alt -)I w Celdełe 50 gr .. nadesłane 1'0 tek-
U li II datkami wynosi w ŁodIl lIł. 5.00. sa odnossenh ~ II Acie 40 "i ne",~,o" do 150 wIerszy 30 IV., wyłej -40 ft. ZWJc&slne (str. 10 Hp81t) 12 

40 gros.., z przesylkl\ pocsiowl\ w Inaju - II. 6.60; I18gramOtl ' wł. 10.- "., Drobne 15 IJI'. ZII_w,rlur:; najmnioiue o,fosaanle ... 1.50 Q1'. P~eu.iw.nie pracy to p. za wyru; naj
mniejsze d. 1.20 gr. otIIo •• ellia &.~.,,,owe i :&łdlulJi"owe 12 zł. Ogłoszenia zamiejscowe oblicsane S" o 30 

___________________________ .:.:-...;.p'..;o.;.c;.. • .;.dr;..o..;.ł.;.eJr.:.' _f_fr_m...;.za;:.lł:;.,a;;.;ft_l.;;;cz_.~,ch o '00 proc. -== 
Redaktor odp.: Jan Urbach. Wydewoa: .P1'8Ia". WvdaWDiosa SpóJka I 01P'. odp. . W drukami własne; Piotrkowlka 101. 



Łódź 

1 grudnia 1929 roku. 

• DODATEK SP l E C Z N O· L I TE R A C K 

D. ROL/N. 
• 

RO-BLEMAT 
Gdy czytałem "Magję Czar

nych" Paul Morand'a (przekład 
polski "Rój", 1929), bawiłem 
przez pewien czas w Skolem, 
małem mieście w GaliCji W seho 
dniej, w malow niczych Beski
dach, nad Stryjem. Większość 
ludności stanowili żydzi. Prze· 
chodził.em pewnej soboty przez 
miejskI ogród. Prawie wszyst
kie ławki ibyły zajęte - w ca
łem mieście panował świąt<>cz
nv nastrój. Nagle stanąłem w 
pewnem oddaleniu od jednej z 
bwek: "Oto żywa ilustrac,ia do 
"Magji Czarnych" Morand'a -
do głównej myśli, kt6rq prze
prowadza autor w sw,vch 000-

wbdaniach ..... 

Ławka zajęta była przez gm
pę żydów, należących snać do 
szanownych obywateli, hyć mo 
że członk6w mi.ejscowego rabi
natu. Wszyscy ubrani byli od
świętąie, w jedwabiach, w du
żych, okrągłych futrzanych 
czapkach na głowie (mimo nlt'
znośnego upału). Za ławką. w 
pewnem oddaleniu stało dwuch 
innych żydów, którzy z uszano· 
waniem spoglądali na S]P.d7Q" 

cych i Jakgdyby ogradzali ich 
od reszty przechod1ll6w. C1, 
kt6rzv siedzieli, nip- ruzmawlall 
ze sobą. Przerazał wyraz ich 
twarzy - oczu. Było to spoJ
rzenie wewnutrz siebie iamCI:r> 
Nic ich nie o~hodziło. Widać 
b:vło, że stanowIą olli r.ałv 
śwrat sami dla slcbt t!. Oczv dv
szały utajoną siłą, wiarą", p~
gardą wobec otoczenia i miały 
wyraz - najtrafniej okreśI~, 
gdy powiem - mag1LT.ny. Albo 
wiem wierzyli, że widzą to, C7.e
go nie widzą inni, że widzą 
pr~wdę, l~krytą p,rzed n/epo
śWlęconym1 . W tym wzroku 
przeświecała magja magja 
ras ... 

• * * 

Paul Norand: "Nal!ja (zarngt:b" 
nych miałby i nadal pozostać' tu i chwały. Jednostki, dla któ· 
najczarniejszą z plam, zaćmie rych potężnem źr6dłem sił, źró 
wających lśniący koloryt pasą dłem życia i mocy staje się 
gu wolności w Ameryce Półnllc właśnie owa świadomość ~wej 
n~j. Ale w tern właśnie tkwi po odrQhności, świadomość poczu
waga sytuacji i cięża- probIerna cia swej odrębnej psychologji 
tu, że różnica pomiędzy rasa, rasowej. Ich wzrok pogardza o
rni nigtly nie da się sprowadzić t .. r,1p.niem, tryska wiarą wsie
do 'różnicy pomiędzy koloryt"m bie i swoich i zawie~a sile, mn
powierzchowności lub tylko rv- giczny urok, potężnIe działają
sami twarzy i kształtem czaszki cy na wielu z otoczenia. 
- mimo usilnych i często naj- Takim jest, naprzyklad, Ma
szczerszych usiłowall przedsta- mad u ("Adieu New-York"), mu 
wicieli jednej, zazwyczaj, '\ł:łb- rzyn, syn jednego z wodzów o
szej z ras. kręgu, więzie6 białego admini-
Istnieją, przedewszystkiem, ta stratora kolon.ii. Mamadu u

kie jednostki, które po dziś jesz ciekt. Ale nie o to idzie. Nie to 
cze - mimo wszystko, mimo Jest ważne, czy zdołał ten od
wzajemne oddziaływania, wply- ważny dzikus pozostać w swej 
wy otoczenia, kultury, mimo wsi, Cly też wpadł po pewnym 
~k1"7.vż()wań - zachowały w cn- czasie z powrotem w ręce euro
łości psycholog.ię swej ma~v, pejczyk6w. Znacznie wnżniej
swego narodu, swej nac.ii. Są szą jest inna okoliczność: z nim 
jednostki, w kt6rych tkwi jetlz- razem uciekła Parnela, biała, 
cze owa siła pokoleń, prze- kulturalna amerykanka, w 0-

szłych generacJi, kt6re zacho- hydny spos6b oszukana porzez 
wały jeszcze potęgę. powstałą w wdak6w współtowarzyszy. 
cr.a..sach. niezawisłości, dobroJ),,- którr.v pode 'rzewaJi - zresztą 

WALLACECAROL 

J 

słusznie - że w jej krwi pły
nie pewna ilość czarnych "mu
rZYllskich" pigmęntów. Okręt 
ucIekł. Pamela znalazła schro
nisko u zarządzają{!ego okrę
giem administracyjnym. Tam 
poznała murzyna i przy pierw. 
szej okazji udekła z mm. I zno
wu nie'o sam fakt ucj~c1.kl 
idzie: biali byli, oczywiście. 
przekonani. że murzyn jl\ pc,
wał. 

Rozwiązanie przYllQsi finnt o
powiadania. 'Vpadłszv do w')] 
murzYIl.skiej, Pamela .iak~dyby 
znalazła samą siebie, otrząsnęła 
s~q ze wsz, 'stkich okych nal<>
clalości i stała się tern, czem bv 
la ongi, czem byli jej przodkn~ 
wie, czem powinna była by~ .. 
"Adieu New - York!... - kla
skała w dłonie, zglęta we dwoie 
Drzy każdej kadencJi. - do
py przy sobie, nogi zwarte, bIO
dra wygięte - jak murzV'nki, 
teraz jedna z Illich ...... 

To założenie jest u Morand'a 
najważniejsze, tę właśnie myś1 

KI 
Król pobierał "czynsze" za pałace, zamki i majątki 

Dwie wiązki chróstu, jeden lewskim, który jest w peruce i ku 1235 bez zmian. Natom list 
topór, jedna kosa, lO podków i Jedwabiach. Ofiarodawca dźwi- ~ercmonJa z toporem podlegltłll 
61 gwoździ - olo roozny ga pod ramionami dwie wiązki pewnym zmianom. Jeszcze w 
czynsz dzierżawny, jaki płaci chróstu, związane czerwonemi roku 1245 musiał dzierżawca u
Londyn królowi Brytanji. 0tll kokardami, topor z r.zcrwnną goru porozcinać chróst dwoma 
700 lat przekazuje tradycja te rączką t kosę i nie wje, co naj- nożami. Przyczem jeden z tych 
ceremonje, podczas kt6rej rzecz pIerw złożyć w dar.ze. 'Wreszcie noży musIal być dobry, a jeden 
nik miasta wręoza te śmies.me kładzie jedną wiązkę chróstu bardzo tępy. Dowodem tego, ,~!ł
rzeczy królewskiemu urzędni- na bloku z drzewa, kt6ry znaj- ki zły był drugi n6f, było, "le {I 
kowL I za 00 się płaci ten oso- duje ~ię pośrodku pokoju. Na- strze m:alo się pogiąć pr.zy kra 
bliwy czynsz? Za jakieś dwa stępuje mocne uderzenie topo- .laniu zielonego sera". Ale st'r 
majątki, które już nie istnieją i rem li chróst leci na wszystkie był potem uznany za megodu:f 

Jeżeli idzie o stronę społecz-
ną problematu rasowef!J _ w o których obecnie nie mają poję- stronv pokoju. Następnie rzeoz- i nóż :r.ostar 7.llstąnfonv iir:t.Cl: 

tym wypadku rasy czarnych - cia, gdzie się ongiś znajdowa- nik kładzie drugą w1ązkę na kosę· 
zebrane. w "Magji Czar.nych", o- Iy! Wiązki chrósttu, toporek, bloku i zamierza ją kosą pokra- Bardzo dużo dóbr jest w An
powieścI o murzynach i stosun- kosa - to ozynsz za kawal u- .lać. Zamla.r się nie udaje. Pn- glji, za kM:'~ opłatę dziedzIctwa 
ku do nich białych, charaktery- goru w I\hropshire, który on:.:iś bliczność się bawi. Wtedy po- czy dzierżawy uiszczaJą król~w! 
zują Morand'a raczej jako prze. T M " Od d . w podobny sposób. 
konąnego sceptyka i wobec te- nos1ł nazwę " he oors. rażnlony rzecznik jeszcze raz 

. i Ks,iążę AthoJlu "p wręcza go pesymistę. Teoretycznie, mo- stuleci już niewIadomo, ~dz ~ robI próbę, która tym razem się . . , 
- królowa na każdenl krbl/·w-żna ów wyjątkowo, ważki pro- ten ugór się znajdował. Zaś udaje. Urzędnik królewskI wo-

bIernat ras, czy też. mniejszości podkowa i gwoździe to ła z zadowoleniem: .. Dnbr1.e po_ skiem przyjęciu - białą r6tę· 
narodowych - mnIejsza o naz- c:zynsz za kuźnię, która jcslf"Ze rąbane!" RÓŻa - to ozynsz za zamek 
wę - rozmaicie rozwiązywać. Następu,fe druga częM cere- Blatr Atholl. Książę Wellington 
Ale I!dy poeta zapoznał sie, do- IC"cł czasÓw Ryszarda II została 

" h6 mon,jt. Podają rzecznIkowi iw- posyła królowi w każdą rocmi-
kładniei z psychiką rasy. w tym 7.hurzona podczas rozruc w. 
wypadku specjalnie czarnej, Mimo to odbyła się ł w tym ro pyto i gwoździe, kt6re pocho- cę bitwy pod Waterloo -- ma-
- murzyńskiej - więc możli- ku Uak zazwyczaj) ceremonja dzą z czas6w, gdy rycerze la- łą chorągiew. To czynsz za ma
wość rozwiązania palącego za- podług przekazanych form ~'C. konu Templarjuszy jetdziti na ją tek Slrathfieldsaye, który par 
gadnienia stała się w jego prze . . turneje na swych flamandzkich lament podarował wielkiemu 
konaniu mocno problematycz- dmowleoca. rumakach. Rrzecznik rzuca pod WęIlingtonowi. Książę Marlho-
ną· Najpros!sżą. by~:;tby natural I .. Dzierżawcy i mieszt:allcy u·· HOg1 kr6lewskiemu urzędD'1ko· rough także płaci maleńką cho
n~ droga n1wel1zac.ll. o~rębno- goru pod nazwą "The Moors"! 
ŚCl rasowych, asymIlaCJa cz:\r- . '.' wi podkowy, które z głosnym rągwia w każdą roc::rnicę bitwy 
nych w państwach ' białych ProszQ SIę wysunąć 1 spf!łmć brzękIem uderza.fą o podłogę. pod Blinheim. Gdy zaś król 
p'rzecież gdyby różnica sprowa- .. woj obowiązf'k" - woła sck rl!- Następnie odl'cza długie gwot- odwiedza zamek Kidwelly, po_ 
dzałlł się wyłącznie ,Jo koloru tarz sądu donośnym głos~m. dzie. Gdy. dochodzi do 61 gwot- dają n:.u właściciele zamku ku-
skóry - świadczyłoby to, zai-., . 
ste, o zmierzchu nietylko tole- Na t~ słowa występuje rzt!c~- dziu, woła znowu ndowolouy bet śniegu, gdyż pod tym wa-
rancji, ale i całej kultury ludz- nlk miasta w modJ;lem ubranlU urzędnIk: "Dobrze policzone". runkiem książ,ę otrzymał ten ,za 
kości, jeżeli pro1;llemat' czar i stlije przed ul\zędnikiem kr6- Ta ceremonja istnleje od ro- mek w swoim czaiSle. 

ilustrują w pierwszy,m rzędzie 
jego opowiadania: potęgę rasy, 
moc jej psychologji i psychiki, 
potęgę magji rasy, ~tórej ulega 
każ~y, kt~ posiada w swojej 
krWI chOCIażby odrobiny ob
cych ciałek, obcych pigmentów. 
POd.lega - wbrew swej chęci i 
wolI, mimo wszystkie swe sta
rania, by zrównać się całkowi
cie z innymi, z większością. z 
rasą panujących .. , 
Błahy wypadek mógł spowo

dować, że murzyn, ale już dok
tór . - Lincoln Jamp nagle 
zdzIczał i stał się pierwotn VI11 

człowiekiem -- pantocą ("SYra. 
kuzy"). 

Tancerka Kongo ("Kongo"), 
która doprowadzala do szału ca 
ły Paryż, nie może się w żaden 
sposób wyzwolić z pęt zabobo
nów i przesądów swe.i ras\', z 
opętańczej siły "magji czar
nych" ... Do czego zaś ta "mugja 
c~arnych" jest zdolna, ile potr:
gI, ile żywiołu niszcz:"c:d skic,r~1) 
za. wiera prymityw duszy ~"'t ~o
wej, który atawistycznie rqdzi 
późniejszemi, najbardz:ej już n_ 
świeconemi lataroślami. iI0S:.l d. 
nie ilustruje opowiadanie 
"Lud spadają~ych gwiazd": lud 
za namową swego "proroka" 
niszczy cały sw6j dobytek, by 
stać się godnym mającego spaść 
nań z nieba Szcz~ścla, dobroby
tu i wolności... 

III * :I: 

Słabą stronę opowiadań Mo
ra.nd'a stanowi element społecz
ny zagadnienia. Auior nie negu
j~ w opowieści o zabitym przez 
białych murzynie . ("Charle
ston") całej zgrozy rasowegu 
problematu, zwłaszcza palącej 
konieczności uregulowania sto
sl!nków pomkdzy murzynami a 
bIałymi w Ameryce, Antor nic 
neguje że stać i murzyna na to, 
by odseparować się od białe~o ł 
zorga:nizować w;rorowe osiedle 
z samych rodaków - murzvnów 
("ExcelsioT"} . 

Ale naog6ł, pod wpływem 
swego zasadniczel{o punktu wi
dzenia, nie wierzy Morand w 
p~zyszłość rasy, obarczonej ata· 
Wlzmem i podległe.i czarom 
swej "m!lgji". "Czarny Car" 
stanowi cIerpką sntyrę na przy· 
szłe pallstwo murzynów, na 
groteskową komunę czar
nych ... Jednakowoż jest to kwe
stja zbyt wazna, by mo~na było 
rozwiązać ją ty'ko z punktu wi
dzenia psychologji rasowej i si
ły atawizmu. Zresztą poecie 
wcale nie szło o rozwiązanie naj 
bardziej zawiłego ze wsp6łcze
s.nych problemat6w sl'olecz
nych. "Magja. Czarnych" jest 
w pierwszym rzędzie zbiorem 
wrażdl, kt6rych doznaje euro
pejczyk przy bpzpośredniem 
zetknięciu się z obcą rasą n3 
tle ich krajobrazu. 

Jako szkice podróżnika i pOf' 
ty ,są to utwory ze wzgl~du nn 
treść i jeszcze bardzie.i na spo 
s6b ujęcia - Z'n ak-omi te. 

• 



JERZY CLEMENCEAU. 

W pał~ sprawiedliwości nie obciążają go zbytecznemi czeństwa wyrzuconą .1ednostką, I łów swoich kreatur~ minJsfI'a' miesiące więzienia dla wlór.zę. 
amajduje się izba kar, która za) mowami obrończemi, porusza po~o badać grunł.owuie każdy sprawiedliwości, pochłoniętego gl. 
mn.le się osobnikami 8chwytaA spoko.łnie żelaznem kołem, któ- I}(lip(iyiu~zv wypadek i próbo· I całkowicie parJamentarnemJ jn- l Chrystus byl przytem i pO
t1ymi na gorącym nczynku "pel re miażdży tę nędzę ludzką, a- wać ludzi sprowadzać na drogę I frygami i całego nieświadomego· zwolił, aby stę to stało; - pruw 
niania niewielkich przestępstw. by porządkowi socjalnemu sta- poprawy, mt~lSł na słowa Jeh: społeczeństwa. dopodobnie nIe zroz~ial, bo
'Pijacy, włdezędzy, żebracy, to- to się zadość. "Bylem bez pracy", zmu~ if-h Po tej długie,l przedmowie, wiem nawet się nie poruszył. 
trzyki mnie.lszego kaUbru, lu- Nikt nie wnosi skargi, aIt! do mil.czen)a odpowiedzią: ...P~ DrzystępU.lę do rzeczy. OPO- Przecież mial niezwykłą okazję, 
Uie, którzy obrazili urzedni- wnIczący ze snem asesorowie, winniście byli pracować". wtem ją tak, jak się stała. aby wtrącić kiJka słów i wy ja-
ków, lub tacy, którzy są oskar- ani przewodnłczący, którego t.;zyż nle .~est znllcznte p .. o- Stary wlóczęga, głupkowaty, snłć sędztemu, że "gdy robaczy-
ten' o opór władzy, przesuwa.fą warg} oboJętnie kSiltałtu.tą art y- ście.ł kazać deUkwentowł lt}Ję- dobroduszny, brndny i obd~- cie, że coś takiego się sta.łe", 
li~ jeden po drugim przed trze kułowane dźwięki, zamieniające dzić człerna§eie dni w więzf~. ty, został wezwany przed szran jest to zwiastowanie nal1Dłod
ma zaspanymi sędziami, którzy się w ludzkie cierpienie, ani e- nIn, o ile się wie napewno, źe ki sądowe. · Stanął przed okien- szego sądu przez pismo święte, f 
po snmaryc.zn~m przesłuchaniu rZędnlcy administracyjni, dum plęłn~tego d11la ten sam Ił- kiem, w którem wydzielają wie- ze wlóezęga powtór:aył tyłkłJ 
rOzdzielają między niclt miesią- ni z tego, że praeują nad utny- rzędąik sprowadzi go przed t.,- siące więzIenia i czekał na swa- słowa pisma świętego. 
ee więzienia. manlem paJislwa, ani oSqdzeni, go samego · sędziego za to samo ją kolej, tak, jakby czekal na Trzy mlesiąee wlęzfenta za 

Chmara nrzędników sprowa- przez los sam wydani na pe.-I przewinienie. swoją porcJę zupy w towarzy- błaganIe o kawałek chleba ł 
.łza te socjalne, gnane losem, stwę zniszczenia, ani nawet Cóż można na to powiet.~ .. p~ stwie dobroczynnem. Oskarży- przytoczenIe boskich słów na 
8zumowiny. Mężczyźni, kobiety, Chrystus, który jako bezużytecz Sędzia jest stępiony. Uderza na delką byla kobieta. Młoda. poparcie swej prośby, - to 
dzieci przesuwają się przed są- ny widz, zdaje się mówić wszy- ślepo, przekommy, że nawet, o mniej więcej trzydziestoletnIa wiele. Przyznaję, ~ gdybym 
dem. Sędzia spieszy się, wierzy stkim tym ludziom: ile 'r~ka .tego .test ciężka, nigdy I żona rzeźn~a, w odświętne.i 0- siedział na krześle sędziego, 
bezwzględnie urzędnikowi poli- - Ponieważ nie ·chcec!e się nie trafi niewinnego. Czy mn- dzieży, z zakr.,-,oneml loczka- przydzieliłbym trzy mIesiące 
cyjnemu; usprawiedliwłanie się kocha~, ni'enawidźcie się, ale żccie sobie wyobraLifl, h Iloma. 'mi; mIała świeżą cerę i żywc 0- więzienia chrze§ci,iance, zbawio 
jest zbyteczne. Człowiek nie mnie zostawcie w spoko,\u! czy on swym przełotonYłD, iż czy. Mówiła krótko ł gwałtow- nej przez krew Chrystusa. Ale 
zdąży otworzyć ust, a już jest JednostaJny dramat rozwIJa w' jego oddz.iele eodzień mają nie. .Sprawa miała przebit'g na- sętlzia nie zastanawiał się dłu
osądzony. llrzwi wł~zienia: się powoli, .fedn~ scena następn- mie.tsce straszliwe niesprawh.·. SI~puJący: ieJ nad tem i słowa: "Jak by~ 
otwieraJą się antomatycznie w je za drugą. Od czasu dO czasn dliwości, że te żałosne postac'e, ŚWIADEK: Tak, wysoki są powinno", wydawały mn się cOl 
chwili, w której delikwent prze- rolfega się okrzyk zdum!~nia. które wtrąca się do w!ęzienia, dzle, poznaję go. Wszedł, zaźą· kiem naturalne. Te słowa wyra 
stępuJe próg sali sądowej. Prze To nowicjusz, · który nie wł\h nie pO:lOSZą winy za wł3lSne ; dal kawałka chleba ł rZ('kł przy ża.ią rzeczywiście polojenie ~ 
ważnie już przedtem karani lu- dział, jak się to odbywa. S~ia czyny, lecz są ofiarami sueJnl- tem coS, czego nie 1IIYUł1lam. j cjalne. Trzy miesiące wlęzfelua, 
dzie wiedzą o tem j nie stawia- otwiera Jedno oko l bez zbył- uej niespl'aw!edliwośei? Za la- Jak być powInno, odmówiłam na które skazal oskarżonego 8ę 
~ą oporu • . Czują oni nad sobą niego zastanowienia zaostrza kie słowa napewllo nie zosła!by mu. Wówcz~ rzekł: ,,Dobrze, dziu, są, - chociaż dają sporł 
pięśii siły socjalne.l i, nie mo- karę; dzięki t.em~ zdumlony no odznaczony! :Milczy więc 1 p .. a~ ale gdy zobaczycie, że coś ta- do myślenia, - mnie.t mówiącC1 

·gąe stawić OpOl'U, poddają się. wiejesz przyzna.ie sIę do. wu~t cu,te pa:y po~ocy akurat b~dą- kiego się staje, wieduie, ~e .lest I niż proste zdanie: "Jak byt po· 
POlicjant mówi .iedeo słowo, s~ kiego, co mu za1'Zuea.\ą • .. , " .. cego ,u steru ministra, który 7a~to już blisko drzwi". winno". Jest to ostatnie SłOM! 
tłzia stawia jedoo pytanie, odpo . ZDam pewnt!go ·\r··· ttl'z~di'i'ika rj~ty .fest zas})aka.faniem apety- SĘDZIA: CO oskaJ'iony ebCiaJistnie,iącego porządku. 
wiedzią jest potrząśnięcie głową sprawIedlIwości, który, nlc bę- · ~~-= ..... ~ plOZCZ to powiedzieć'! "Jak być powinno'· .sędzIa 
i sprawa załatwiona. Obrońcy dąe złym człowiekiem, jest prze OSKARZONY: Nie. zostanie odznllczony za te ~e 
uiema. Na co zdad2ą się tłoma- konany, że nlf, mo ze bye ina- Traktor nil scenie SĘDZlA: Więc oskar~ony przez czas ~edn~o luo.zkkgo 
c,:enia i wymówki? Adwokaci czeJ.. . Moskwa, (CEPS). - Przed kilku n!e ZIl11l'Zecza. Oskarźony WiU- 1 ~tnl.enia rozdzi~~i setki lał ~1~ 
ją tylko dla bogatych. RozumIe on dobrze to, te dniaJTJJ, teatr miejski w Kremienczu szony .1csł przyznall, je nie 0-

1 

zlen1a; eh~ześClJanka, za klllł.<l 
Zresztą, dokąd pó,tdą ci ws~y- sąd trudzi się, bada i wal~zy, gu (Ukraina) wystawił sztukę, c granicznI się na żebraninie, ale darów, ofiarowanych na I:..u-

I dzi• .• .. . której akCja wymagała puszczenia I ś "1 tr bl ł' -A sey u e, gdy się Ich nIe uka- gdy chodzi o sprawy, w ktGrych prób3wa! wymusl~ jałmużnę CIO, o zyma ogos awIell' 
rze'! Dziś być zwolnionym, aby w l'acbubę wehQdzą plenląalze . . w ruch Ila scenie tral.t(;,ra. Aktor, groźbą ••• i .ieszcze jaką groźbą~ stwo niebios, a wlóczęga będde 

obsługujący m{)tor, nie był prawdo I 
ijutro znów być ujętym, - ia- Ale snem fantasty - ·marzyc: .. J.a Łatwo .fest wyobrazić sobie, J'a- siedział w więzieniu, gryrrąe podi},brue z mechatllizmem maszyny 
ki w tem cel? Gdy wchodzą tu- wydają mu się trudy, ponoszo.: należycie obeznany, gdyż traktol' kic- przestępstwo · zamierzał po- kromkę chleba, podaną tllU 

taj, nie potrzebują powstawia~ Ile wówczas, gdy chodzi o lum;- w pewnej ch1(li całym pędem pelulć oskarżony. wreszcie pl'zez litościwego d.,. 
'~a sobą wszystkich nadziel, bo- ki·e życie - w dodatku niższe.' wpadł na budkę suflerską, rozbija- OSKARZONY: Cooo?! zorcę. 
wiem żadnych .1uż nie mieli. Z kategol'.1i. jąc ją i raniąc śmiertelnie znajdu- SF;DZIA: Już dobl':r..c3 I"'flszę Oto .lak wygląda wielka spo-
poddaniem pochylaj.ą się przed Puco zajmować się szczegó- jącego się w niej suflera. Traktor milczeć. leezna równość mi~ dziećmi 
losem. Sędzia zadowolony, te lowo każdą po za nawias społe- ważył około 200 pudów. Wynik :ej rozmowy: T't'/,y tego samego Boga. 
Me weEa.WJi 

. (Iemenceau 
W anegdOCie 
Po śmierej "Tygrysa" posypały 

5ię liczne wspomnienia i anegdoty, 
z których przytaczamy poniżej naj 
bardziej cIekawe: 

DOKTóR ANTYMILIT ARYZMU 
, CIemenceau., był jak wiadomo, 
lelmtzem, ale zawqdu swego nie 
wykonywał. W pierwszych latach 
swej kartery był nieprzejednanym 
antymilil1larystą ~ dlatego nazywał 

tJebie "doktorem antymilitaryzmu" 
"Nie nadarmo więc ukończyłem me 
iycyn~" - oświadczył raz w pry 
,watneJ rozmowie. -

CLEMENCEAU - LEKARZ 
Pewnego dniJa zemdlał w kulua-· 

fach parlamentu. Jakiś młn1ster, 

którego Clemenceau lllienawid.zlł, 

Poniewaz nie było żadnego Innego 
lewza, przywołano Clemenceau~ 
który zbadawszy puls, odezwał się: 
"zostawcle go w spokoJu, za parę 
minut będzie wszystko w porząd
ku". - Po kUka mlaułiaeh młni4 
... lIJDIUł' 

e "fE' .1Iji\. a:1.N w 

RADYKAŁ I REWOLUCJONISTA Mistinguette, która Po jego ode!
§ciu nie żałowała sup'e1'latyw dla 
nf.ezwyldlej śwleZości sędziwego 

"tygrysa" 

PREMJER l MINISTER 

Clemenceau nlkogQ nie oszczę

dzał. "W moJm słowniku nie istnie 
je słowo "pardon" - zwykł był 

mówić. Ze swego nazwiska ukuł 

następującą grę słów: "Si j'etais 
element, je semłs sot". (Gdybym Było to przed wojną· Sal'ieu o-
był łagodny, byłbym głupcem). trzymał misję utworzenia gabinetu 
Swą lmrjerę rozpoczął Clemen- i urządził przyjęcie dla po)ityków, 

eeau Jako radykał. W rqku 1870 ldórzy. wC~~dzlli w rachubę. jako 
sympatyzował z komuną. Ukuł wów. przys~U mln1Strowie. Wcho~z~ Cle
czas słynny dotychczas aforyzm: menceau. "Czem mogę słuzyc, ko
"NaJtrudnieis7.ą rzeczą podczas re-· challY przyja~ielu?" - za:pytał Sa-
wolucji jest ochrona porcelany". rieu, :w~kazuJąc na bufet. 

U PROF. WORONOWA 
Kaz mówiono w Ieg~ Oipecnol§~ 

o znanym poHtyku. Ktoś powie
dział: "On nie fest wodzem". -

"Ale jest chorągwią - ~o płynIe 
z wtatrem" - odpowłedzłał Cle
meneeaa. 

Gdy Clemeneea.u liczył 85 1311:, 
zjawił 81ę u niego prot. W orODOW 
z propozycją dokonania operacji 
odmładzającej. "Zaczekam, aż bę
dę kłedyś sItia.-y" - ~powledzłał 

Clemeoceau. 
Opowtadaao teł W PIJ1ła, te 

Clemenceau przed kIJku laty spę
dził cJcbe I!Opołudail. tławaeJ 

"Mwlsterstwem spraw wewnętrz 
nych" - odpowiledział CIemen-
ceau. 

CLEMENCEAU PREMJER 
Opowiadając o trudnościach, la

kie miał do zwalczania w r. 1906 
podczas swego premjeros'twa, Cle
menceau żalłł się ironlczułe: 

- Cóż mogłem zrobić, wtłoQZQ

ny między Caillaux, który się miał 
za Napoleona I Bri1llnda, któremu 
sIę wydaje, że fest apostołem. 
Słowa te pmvtórzyll wnet Ulluł

ni pnyJaclele BriandowL W kilka 
dni p6tnlej spotyka _ Brlllnd I 

Clemen(ua w parku Luksembur
skim. 

- He - pyta "Tygrys" - nad 
czem kc.,leg,a pracuje obecnie? 

- N ad nową ewangelją, - re
plikuje z miejsca Briand. 

BRIAND I CLEMENCEAU 
Briwd opowlada w otoczeniu 

swych przyjaciół o Clemenceau. 
Spotkał go pewneg~ razu, po po
wrocie jego z Ameryki, w kulua
rach parlamentu. 

- Wiem dobrze, że kolega nie 
lubi "mego" Pokoju - odzywa się 
~~Tygrys". 

- Racja, nie lubię tego Poko
ju, zbyt jest podobny do ko
legi - repliku~ Briand - kape
lusz ma nasunięty na bakier, a la 
ską wywija młynka. 

CLEMENCEAU I POINCARE 
Było to w r. 1922. W cńoczenłu 

Clemenceau debatowano nad przy
szłym wyborem następcy Brianda. 

- Może nim być Polncare -
rzuca ktoś. - Tylko on utrzyma 
niemców w rymch. 

- Poincąre? - wąła "Tygrys" 
nie znaCie go wcale. On? W po
ludnie wypowIedziałby wojnę niem 
com I aljantom. O wpól do pierw
sze) ofiarowałby Alzację I Lota
ąnlię dla miłego pokojuf 

-----------
Podczas wojny przyplsyWl34lo 

Clemenoelllu następujące powiedze 
nie o Poincare'm, ówczesnym pre
zydencie: 

- NJabój armatni om,nitqł'Y " 
!.'kórę zająca! 

------_ ....... _--
CI>emenceau otrzymał swego eza 

su od POilncare'go egzemplarz ksią! 
ki zaWierającej zbiór mów, wygło 
S'zonych pTzezeń. Zlapytany kie
dyś o zdanie o książce PoIncal'ego 
odpowiedział: 

- Wcale niezłe, wcale niezłe. 
Wszystłdego potrosze. Jlak w wo· 
zie meblowym. 

CLEMENCEAU I DESCHANEL 
Prezydent republiki, Deschanel, 

uległ wypadkowi podczas Jazdy ko 
leją. Wyleciał przez okno wagonu 
!iypialnego, raniąc się śmiertelnie. 
Gdy opowled~allo o tern CIem en
ceau, zauważył złośliwie: 

- Dziwna historia, często wy
sIadałem z pociągu, ale nigdy " 
ten 5pt:l$ób •.. 

Po chwilt za§ dodał: 

- Ale p. Deschanel to człowiek, 

któremu się zawsze spieszyło do 
kal'ł ....... 
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FIYD RYK BOUTET 

Auto zatrzymało się pl"Zed f Delarbre mówił z nim o lO- w parku, w pobliźu domku dO-l przejrzenia, . Zauważył, że były zwiększył swą pilnośt, aby po-
zamkie~. Sylvain wysiadł imaliskich legeudach. zore1. to wyłączDle urywki legend, dołać potró.inym obowiązkom. 

schodamI wszedł na górę; przed Następne~o ranka obudziła - Wolałbym, aby pan przed wcale nIe opracowane l zaWle- Po kilku dnIach zauważył fA' 

I'zeźbionemi drzwiami we.iścio- go poko.iówka, która przynlo- pOłudniem pracował li moim ra.\ąee tylko nielicznc lIwa~i p:t zdumieniem, ze ,jcgo "tarania 
wemi ukazał się służący. sla śniadanie. Szybko się ubrał synem - rzekł pan Dełarbre. na Delarbre. były ile rozumiane. Napróżno 

- Jestem nowym nauczycie- i zeszedł do bibH<Jteki. . Młody I SylvaIn nie ośmielił się riO- :- NaJefy to wS2ystko nr1:ą- przesiadywał dłuże.f z Dubel'-
lem. - rzekł Sylvain. - Proszę l pan po,ławił się dopiero o W!łÓłl wjedzie~. że młody człowiek Ea d~ zu,ełnle inaczeJ. - r»lckl I tł:"ID, naprótno starał Slę uzupel 
zawiadomić paua Delarbre o : do dziesiąte.t. wszedł do biblio- snął. Wrócił więc do bibl.foteki. do deble Sylvain z zapałem. -, nić wIadomości pani Delal'In'e 2 

moIm przy,icździe. teki i . rzucił się na fotel. Z led- , Po dru((iem śniadaniu Bpęd'It C,hłf!piec musi zda~ egzamin, .iczyka blszpańskI.~o. naproin 
- Pan Dela.rbre zaraz pana wo~cią wysłucl.ał wykładu liw.- I godzinę u pan,i Delarbre, ob.ia- panI domu musi nauczy~ się .ft: żądał wcfąż od pana Delarbrł' 

przvimie. ratory. łrt6ry wy!'łA'>Sił Svlvairt i śnił jej kilka prawideł z hiilz- zyka hJ'Izpańsldego. a pan I 'f!' dokładnie.łszych danych o ru-
Sylvain znalazł się w dużym zasnął. Następnie nauczyciel po ~ańskie.t !1"amptyki. poczem za- larbr~ ~ mo;" "0' .. ,. "t >;r mańskich Je~endach - nte~o 

pogl'ążonym w półmroku salo- stanowił rozpocząć pracę z pa- dał jeJ kilka pytań, aby stwi .. r- napewno dobrą pracę. J1łp osląl!ał. 1\IIast dodatnIcb wy 
nie, Był nieco zdenerwowany: nem Delarbre. lerz nie znala7! dzic\ .. czy wszystko zroz·,tniala.' Jego chęć do pracy hyła 01- nik ów odezuwal WJlrastahlClł 
~I!lże bp,dzie się podobał Dn'lU go w gabinecie. Sylvain zaczął NastcDn;e pan Delal'bre dał mu brzymła. Ponieważ chcIał OKa- wokół niego wrogość. Dlaczego? 
Delal'bre... ta dobrze opJa~ana ~o szukać i znalazł go wreszrie dużą pakę zapisanych kartek do zać się sumiennym I gorliwym, l.zy był za mało gorliwy? Po. 
kondyc.ia była dlań prawdzi- . as I ---.............. ~ • .:.u&& aa ... • ... S aa; u &4.... "tanowlł podwoM swe stal'ama. 
wem szcz~ciem ... Sylva1n 8110)-' t"ozałem dreczyła go .Jes.t~zt 
!'zał w lustro i poprawił fryzu- LEOPOLD ARVIZ. Insa troska. Mimo zupełne" nie 
rę. Z zadowoleniem zauw~zył, §w1adomości na polu erotykI, 
że duże okulary, w ł10złaca!'('.ł ~ ~ 6' .,., Ił l O P ~ D'J Ja :t:auwazył, że poko,iówka Pauli-
oprawie, dodawały IRU tl(H'h~ L l' ., • L"" na. która pf'Lyno!ll mu ~rana 
lłowa~L. . ! • '.. . I • I' §ntadanłe. darzy ~o specialny-

Służący WI'ÓClł i zaurow!',hlł D?koła słyszy .SIę WCl~, ze . lomvl Angielskie wydanle: dłoń i podz:ękował mi z całego ,..,; ~·"'.'"iI"JTIi PauJil'1l. mIła i 
~o do dużei pięknei bibllott.'.J. ludzIe w szczęśhwvc~ czasach cena tylko 1000 koron, kt6, serca. Poczem. - o tem nawet ładna dziewezyna, uśmiechała 
Przed mon~mentaln'ym lnmln- prze.d,;o.ienny~h . bylI .~ wieI." I re można sptac:ć w ralach nie .mar~yłem, - odr!lzu za- "le do uloto czule l często za~llł 
kiem słał notętny m":(.ez~'-:Il\l ~ l~p~ l 8P.r~W1edhw~l, n~z d~l- . miesięcznych po 50 koron płacIł ml całą sumę· . dała do Jego poko.tu. Sylvain 
gestą broda, czerwoną tw.uzą i slaJ. Choclaz ~~rt"? mnte to, Zl' Przeczytałem dwukrotnie napis Gdy wręczałem MarjannIC' odpowl:!dał na te zaroł~' po_ 
szerokIem ezołem. , mus~ę sprzecIwIć. s:ę te?Iu mnie na tabl:czcp., - w głowie mej książęcy pre.zent, pozwoliła m' wści~liwem mUczeniem. Minę-

_ Nazywam się Dehlrbt,c, - manIL!, chcę w. mte~esl~ ,pra;;- powstała znakomita myśl. To pcx;ałować. sIę. w ~zyję i ~ap~- fo Jesz('ze kiJka dnI. Zycie Syl
rzekł z godnością •. - a pan jest .dy hIstoryczneJ wYJaśnlc, . z,e, wielk:e dzieło muszę zdobyć za I "':DIła mn:e! ze n1~~y w zvc:? vatna na zamku było tor'Uz 
panem Sylvałn? l pr~edtem był~ taka sama 110sc I wszelką cenę, ponieważ mam me zapoml'!l o mOJe,' gala~ten1. przykrzeJsze. Czul, Iż otacza go 

_ Tak. . II.udzl d.obr;ych 1 złych, przyz~o-I wrażenie, że to arCYdzieło napi-I Je~n,ocześnle zaprosIła D?-n1e na ni'ellawłg~. Widoczne było, łe 
_ MóJ przy"adel pfl)~~tł ro! ltych. 1 nJehonorowych" . .lak sali anwelscy uczeni spec.ialnie I dZlen następny na kolaCJę, przy pan Del~rbre cZf'ka na oka':t,ł~, 

pana tak gorąco, te zdl!cVdo- obecnte, Jednym z ~dz! n'eh? dla mnie. Nie wahałem się dlu-I czem doda~a, że powinienem aby go SIę pozbv~. 
w;ałe!" się zaan~~a~ować pana 'llorowych, byłem las.nie .Ja żej, w chwilę P?tem b~łem już hyć .szczę .ql:wy z tego ~~wo.du. -. Cói z~Winlłem'! - p~·tał 
p1śmlennie. ProsIłem go o nole· s~m. Ciemna plama mOJeg.o zy- IW sklep:e i kupIłem dZ'e~o na h?wIem t~klem wyr6zn1enlem sfelb!e Sylva1n. - Jacy ludzie 
cenie mi sumienneąo. zdo'nego ?~ przvpa?a na okres zna.l0mo- miesieczne raty. Po załatwieniu nIe może SIę dotychczas po-I "a n'esllTa'włedli",t. Przeełeż sta 
młodzieńea... Czy 11an jest ,;u- sct z Mafla~ną, smuk!ą, zlot')- zwykłych formalności, wypeł- szczycić żad~n. człOWIek, ~v· : ram ~ię ponad siły, ""'flet! HO 

miennv i zdolny? włosą wo1tyzerk~. Mar.Janna ~vy nieniu i podpisaniu formularza, łe~ rzeczyWIścIe d,!m~y z OS1ą: \ bi~ (toDrawdy nie motoa ... 
• __ Mogę pana zapewnić, że stępow~l~ .C? wleczór w. cVyfi.U z:apłaciłem pierwszą ratę - 'z gnlę!ego powodzenla l od te] Postanowił odjeeh:tC!. znnllD 

tak Jest, - )'zł:"kł Sylvain Ctlet'- ~orrod1nl 1. Ilekroć. POla~;~l~ m01ch ostatnich pieniędzy. Mo- chwlli troszczyłem się luż tylko I zostanie odesłany. Pewne' nClcy 
{rl"zn!e. - A raczeJ. - pono'a· SI.ę na ~re~IC, rozum~~łem, ze J~.J je obliczenia były całkiem pro- o to, ~:y handlowa ~t~0l'!a enr.v· pt;!WZlął właśnie tak;e postano· 
w:ł SIę skromnJe, - zapC"wnUlIU plęknosć l zręcznoś? zasługl!tą ste. Encyklopedję sprzedam, a kloped u z?stała mO,zl1wle szvb- wlp.ufe. Następnego ranka po· 
pana. że uezvfJł .. wszystko. aby na to, !łbym był .mety.lko nle-/ za ot~zyma,ne pieniądze kupię kQ zał!ltwIona. KSIęgar" ~rzy- prosił Paulinę o kl~c"! od poku 
pan bvł zadowolouy... m.ym . W1dz~m, aJ~ I .z~ ~JDJ ID dn I pierścIeń, którym zdQbędę ser- słał. mI następne>:o d~!a w1 elką .iu, w którym stał .lcgo kufer. 

_ Ochrze. dobrzf'. młodzl"ń- WIelkIch ofiar W1elb;elełf'!n~ se najczarowniejszcj woUy~er- angIelską encykl<?pedJę. Przy- - W jakim celu nrnSl lHhl o 
cze! Wlem dokładnie wszystko, Woltyżerka przyjęła mnIe har ki św'ata. Pozostawało jedynie niósł ją pracownIk sklepowy z tf\" - , .. ~~,'~l'l PIl1J1; .. " 

co się tyczy pańskiclt stud,iI.w. dzo. uprze.imi~. . . 'znaleźć kupca na enCYkIO~ję'll~stem firmy. Gd,y przeczytałem Sylvainowi zdawało się. że w 
Pan mi sie podoba. U m"le be-' PIątego dn1a na<;ozej znaJomo , Po krótkim namyśle z ~abz'l "111st, o mało ~l!e upad~em ze eałym domu tylko ta dziewczy
dzle pan jednocześnie sekreta- ści, ~dv wciąż jeszcze bezsku· I sobie ofiarę: ~ył nią mój w.uj wzruszenia. K~lęgarZ ?z1lęko::,a~ na okazała mu życzliwość i 
rzem i nauczve)elem domowym· teczn:e szeptałem czułe zakJę- Muki, stary dzIwak, kt6ry mIał za obstalowanIe encykloped.J1 1 wzruszony otworzył przed nią 
Uczofpm pańskim b~d·zie mói cia. do małego !lszka Marjanny, manję kupowan;a wszelkich przysyłał mi r~wnocześn;e pierw . swe serce. Prawie 'Z płaczem po 
syn. Hu~ert: chłopiec Jest nle- dowied.ziałe}D .SIę, że pragnjp O-I książek., i. dum~y był ze .sw~.i ~i- szy !om wielk'ego dzieła z u,,:a wiedział jej o swrch trofikach, 
zwykle Inte~entny. mimo to n~ posladac pIękny. brylantowy hljotekl, Jak wouz plem:en:a In- gą, ze następI.y tOf!1, kt6rv s1ę o daremny~h wvstłkaeh. o ota
nie zdał egzamf1'6w dOJrz:t'q- pIerśc i eń. Ze słów iej łatwo bv- dyjskiego ze swo:ch wojennych ukaże za cztery mlesiące.. zo- eza.iące.ł go wrogości, której po
Ś('I. Pozałem b .. dzic pan moIm lo zrozumieć, że odrazu wpud- trofeów, Po kwadransie bylem stanie m' doręczo;)v tak samo jąć nie może ... 
sekretal',zem. Obecnie pracuję n~ w nieł~skę pi.ęk~eJ woltv-'-er-I już u. wuja Muki i )1-0 kr~t~i~ I p~l1Jktua!~ie. Byłem g~~bo~o ---: Jak taki. mądr,y ezłowit'k, 
Dad wtelkiem dzłełem p. tył. kI, gdy. Ule .kUplę leJ brylanto- wstęp:e przeszed~em do v' asc'-I ~Ieszczęsl· ",:y. Okazało SIę, ze mo ze być takI głUPI! - zawo
"RomańskIe legendy". Pau poj- 'Yego plerŚCI~l1la, kt6ry ogląda- wego celu mej WIZyty. N:e trze- Jestem nlehonorowym OSZU- łała ze śmiechem Paulina. -
mUle cbyba domflsłość te.l P'!'8- ltśmy w ok:n'e wystawowem oe· ba było długo prOSI":: wUja. o I stem, kt6rv sprl~dał encyklo- N'pn" nan zoo;ołlłwi tyc" ludzi w 
ey. Będ,zie pan pracował tuta .• wnego jubIlera podczas na- pokazanie bibljoteki, bowIem 1)ed,ię prze(lfem. nIm została na, spokoJu, przeeteż tylko teł!O 
~ bibHotece. albo w swoim po szych wsp6lnych 'Spaeeró\\. L:" z ledwością rzekłem, że intere- p~sa,na. Wyl'cZY~em natych- pragną. Przecież. pan tylko 
koju. Maj gabinet .lesł tam na leżało mi zaś bardzo na it~i ł~- suję s'ę książkami, a wuj już I m~ast, że o iip k!łżdy ';1astp onv psuJe im ich spoko.ine życi, 
prawo. O ile pan będzIe chciał skach, chociaż dotvcJ.t.'~a~ nil' prowadził mnie do bi~l.ioteki tom ukazywać Sl~ ~ędz-e w od Swoi, g,!I'Ji,,:ości~. Dlatego pa 

o cOŚ spytać. zawsze moze pan przekroczyły ?ne grall;c ntewln N~ p6łkach stały rzędam: arcy' st.ępach czter~-mIeslęcZnych. dl' I na nIe cIerpIą .... 
wejść do mego poko,lU. A~ha, l nego spacer? I poc~llIlIku w ~~' dz:ela starych kl~syk6w 1 mOd-

1 

oI:ro po o~m· t! la!ach bpdł' - Więc paco zostałem zaan
Jeszcze coś: pal! mo calklf'm kę., Gdy po}ąlem.' ~f'. ~~ .. ta ł1!{' nych poetów i p .sarzy. mogł ,WUJOWI Mukl przesła{' gażowany? - spytał zdumlon, 
dobrze język h1S7.l.ański. nie- moze !rwac dł~;e.1 1 re milSl(! _ No, mój synu, - rzekł sta w.?zys!kle 32 t?my, cncyk.lope. SyIvain. 
pł'8wdał.'l wreszc:e wstąpIc.w okre: tz~ ry z dumą, - co m6wisz do Ule d.11. B'cdny \"U l, kto~y. chorUJ" - Przecież dokoła są lU-

- Tak. panie Dela!bre. nu, 'pozegn~łem SIę z m.n.!'.l J~' ,,0 zbioru? . na. s~lerozę, l. led.woscla cI1"bu dzie .... świat, sąsiedzi. ,Znam jeh 
_ Moja żona eheIałabv PO- !OŚClą, ośw'adczyws'lV lej, z~ - 1"lC;:kny, bardzo pIękny, .- dorYJe ukazanIa SIę ostatn>cgo II dol}rze, często słyszę ich rozmo 

pracowa~ nad tym .t~ykłem. Jest.em z!"usz,ony n:l <.IW::ł dn odrzekłem, - ale brak w n:m tomu! wy... N:ech pan nie błer;u~ ieb 
Mówi ona trochę po hls~Jla-;-1 wYJec~ac, .7.as Pt? p:nv mr. e la- czcgoś ważnego. Zacząłf'm myśleć o samobój- J)~ 'V a ,h. if' p~n lesł sum·"nuy. 
8ku ... Widzi pan więc, mój rulo melduJ~ SIę. u. nIej 7 brylanto- I ~tary o rP'łło nie zemdlał. stwie i JUŻ chciałem udać się pan ma skrupuły ... Pan dopro-
dz~eńeze, że nie braknIe to pa-/ wym plerśclemem - Brak w n:m najważniej- nad rzekę, aby s!e ut0 nir:. g~l" wa(tza fe':' do rozpuc:I,y tenu 7a· 
nu pracy. Wynagrodzenie pan Ze smutk:em wyszedłem d.> szej cegieiki, - ciągnąłem, - naele ogarnęła mnie taka fa~a bje~ami. którł:" małą na ('elu nil 
Btl~. Czy posada ta Od)łOwia(la miasta i łamałe~ soh:e ~ł1wę I pocóż leżą tu te wszystkie książ m:łości, że mlast rzucić się VI' kł~nienie ich do pracy .. , 
panu? I nad tern, W iakl sp )s61:; zdobyć ki francuskie, ang,elskie, wło- ciemne fale rzeki, pob:egtem do Pa'zez chwHę Sył'\'aln illUezał 

_ Na.łzupełniej] panie O~lar-I pieniądze na klIpn'). i1ierś{'1('11!U I skie~ ł~cillskie, i gr~cJde, ~ ,ile. mieszkania Ma:.iann~. zadumany.. To, I~O USIVlł7:al 
1)re. Pan może IlCzyĆ na moją ~denerwowany knp,d~m 1)0 t,I- ta b,bl.~teka nIe pos:ada ant jed I Ręka NemeZIS dos'ęgła mnie. przed chwilą, wvdawalll nlU 

gorJiwoś~. ll~ach i z~trzVIllY\'iałcm 'iIf! n~go dzIeła, obejmującego całą M'eszkan:e było puste. Marjan- się ,lasne i prawdz'wc ... 
Słn:ląey za~rowadrił Sylvaln3 przed ~()ZmaItemI wV5taWa'111 WIedzę? na uciekła z p:erścionkiem i a~ '- ~o, o ile tak mal-1 'it~ Sllrn 

D3 dru~ie piętro. Przydxelono WreszcIe znalBlł~m ~H~ przed - Mówisz pewno o starym te krobatą, wy. be(łą ont h~":l1 fili 7.1' mntf' 
mu ład~e dwa pokoJe. Z rp'd~ wystawą jubiIersk::t i spojrlał(>m stamende? • * :lo zadowoleui. Przestanę im prze-
~cią wypakował swoJe rzeczy. na brylantowy pierśc'eń, pod I - Niel M6wie o w.elkiej en· szkadzać. - rzekł "e 7.ło~(·h~ • . -
O tak! Na .fego I(nrlłw('ł~ć mo- k!6rvm widnlała kuwr./kn z T1::!' cvkloped.ii angielskiej! Wczoraj zona moja szybko Boże, Jakil11 osłf'm bvlem! 
tna było liczyć. p1sem: 800 koron. Zagrvdpm Stary był zaskoc!ony, ale ze wbiegła do mego gabinetu. Za n- - .Ja tei nie .iest~m w('nle na 

Wieczorem poznał panią De- wargi .i pos~~dłem dakj. V:, ",:stydem musiał w)'lZnać, .że ważyłem, że pragn:e ona spra- pa~a zła. choc pa~ wZ~'l;;J'~II' 
farbre, wysoką blondynkę, lu- pewneJ ChwIlt załrl.,.m:lłcJll SIę me zna nawet nazwy tegO cIZle- wić mi iaklłś miłą niespodzian- mule zachowywał "H; t (}PYf'hn

bu.iącą się w szalach ł młode~o przed wystawą księ~~rską, Prz\' la,. .' kę .. P?dcszfa do mnie, ob.ię;:.I jącu... -. I!ozepn~lu Jl n4mic-
Huberta. rOzlazłego chłopa!.a o glądałem się ~ zalntereso,,:a-I - NIe szkodzI, - rze~lem to mll1e l pocałował~. gO:ąco w s~- dH'm Pauluu:. 
ł h kach pr .. •· . niem powieścIom oprawlo- nem pocieszyciela - o He wUJ' me usta. Po chw 'h UJrzałem, z(> Od tl\l1O dnia Svh'ałn m[r:w-z vc nawy • L , • . ' t k . k ' k : . """ . 

Ja"edo m~.~e o IlIOWP. Na kAla- nvm w płótno, ostatn'm n0WO- tego dz:cła nie zna, zdobędę je rzyma ono w.rę 1\ Ja?S s ?':- dl "'''''(''7. fto;',:"'''~Ą; Sł,t'··'H~O'. 
eJl bvło nieć ('zv s1'e~ć O~J;,l, 7 ściom rynku księgarskiego itd. dla wuja j to W specjalnie o_ l l,e. Poznalem J[t. B~,ł to ostatnI, I dzi~kl temu j~o ź""'e na zam-
8;"siedztwa. -SYlvain prawie nic Nagle spojrzen'e moje padło zdobnem wydaniu, w 32 to- , 32 ŁOI? e,l1cvkJ.oped.lI, a~urat. W~ "11 stalo s, .. bal'dz!l przyJemhe, 
brał udziału w rOz ..... 'lwie. Mu- na tabliczkę z następującym mach. - za n:ewielką sumę , pr~y~ · eśh .. ~I'!.Ja :P;ona n e t;lla!a Rodzina Oelarbl'e. ktńrą prze, 
słał .Jednak odpowiadać pani nap:sem: • J 8~0 koron, t. j. z·nacznie taniej, I POlbęclda. .la 'e • wSPO~T~~la słały nienokoić wyr~uty Bumie-
Delarlri'e, która wypytywnłs NOWOŚC! NajwIększa, mż w sklepił!. wz u zlla we mme ta s ąz.a nla. bardzo go nawet polubtła. 
CO ~ hiszpańską literaturę. Pan w świecie encyklopedja. 32 Stary ucieszony, uścisn!lł mą Tłum, Ow. a Paulina była rozpromientołlu , 
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Skorzystajcie z okazU 
T Y L K o D o 7 -go G R U D N I A 

--_-. ____ 1 ___ ' 

Skorzystajcie z okazii 

TANIA WYPRZEDAŻ POINWENTARZOWA 
50°10 artykułów zniżono od 15-' 30°1° ' :-: Każdy kupujący otrzymuje gratis: Różne niespodzianki. 

PIERWSZA KONKURENCYJNA PERFUMERIR 

5 • . B II .: B W J\ J': laódź, Piotrkowska ZZ, tel. 131-43. 

• 
Gabinet kosmetyki leczniczej 

. i toaletowej 
Ab$olwentki wydz. lekarsk. uniw. Odeskiego 

Z. SZW JtlBf, Zielona' 17. 
Pielęgnow~nie cery~ u~u~anie brodawek" zmarsz~ 
czek, piegow, wągrow I mnych defekt6w. Masaz 
kosmety.czny. Maski parafinowe, balsamiczne 
i in. Utrzymywanie włosów i usuwanie łupieżu etc. 

UWAGA: Usuwanie bezpowrotne I bez ~ad-
nych ślad6w szpecących włosów wyjątkową 
metodą. Całkowite usuwenle odmrożeń. 

Godziny przyjęć: od 10-2 ppoł. i od 4-8 wiecz. 

;c , .. dSkJb&łZ4' 

Klinika Połoinino-[birurgiClna 

" S ATO" 
Ogrodowa 10, tel, 13-57. 

Ordynatorzy: \ 

Dr. med. Eigerowa Szarlota 
Dr. med. Reitler Kurjańska 
Dr. med. Michał Kantor 
Dr. med. Juljusz Baum 
Dr. med. Wolf Eychner 

I i II klasa. 

lna~lli ~iaRino An~u!ta foeutera 1 
Wielka oznaka nowoczesnej budowy pianin. Piękne 
w tonie i wykonaniu. Na wszystkich wszechświato
wych wystawach odznaczone jedyni/' pierwszą nagrodą. 

Wyłączna sprzedał I najwięk!zy wyb6r 

wSKŁADZIE FORTEPIANOW i PIANIN 

Karol Koischwitz, Lódź 
ul. Piotrkowska 67. Tel.154-78i224-72m. 
znanych powszechnie firm: Betting, Gaveau, Hof!"a!'n, 
Sommerfeld. Używane, dobrze wyreperowane planma 
nil składzie. Uprasza się o zwiedzenie składu be~ I 
zobowiązania. Ceny przystępne. Dogodne warunki 

spłaty. 8197 

~------~~-----------
~ammeRE ........ ~ma .. " 

SkłarU arłyłmlóUl elektrotHChH1!cznych 

R. i F. Krauss 
Łódź, Piotrkowska 146 

poleca w wielkim wyborze ŻYRANDOLE EL.E
KTRYCZNE, LAMPKI STOJĄCE ELEKTRYCZ
NE i NAFTOWE, ŻARÓWKI OSRAM, PHI.IPS 
i TUNGSRAM. Zapalniczki, I,ampy kieszonkowe, 

I 
baterje, koszulki gazowe i naftowe, thermossy, I 
maszynki do strzyżenia włos6w, Lrzytwy do 

golenia i t. d. 8225 

~. '. 

1hl 

(lltl 
ciastka deserowe 

DO 20 gr. 
WWBOROWE. SMACZNE 
HYlUEłłłCZItEIiD W y P I E KU 

POLECA CUKIERNIA 

z. tiOl'lOllN5KlltiO 
PRZ!EJAZD 1. TEL. 209-87. 

CZEKOLADA, PISeHINGERI 
KINO-TEATR 

Narutowicza 2. . ••• Piotrkowska 92. 

MIMOZ 

IłfiO JfSZ':lf Nil BytO " 

6 Dni Wyprzedaży fi Dni 
• 

SALON OBUWIA 

Le old F DE 
121 Piotrkowska 121, tel. 171-20 

Niebywały asortyment wysortowanego ,obuwia 
damskiego w cenie od Zł. 25 do Zł. 40.-

Uwaga: 10010 rabatll z obuwia damskiego i 
najnowszych fasonów. 

UL. KILINSKIEGO Nr. 178. 

Od wtorku dnia 26 do poniedziałku, dnia 2 
grudnia 1929 r. włącznie 

Tan erka(lMo~KWY) 
w roli gł6wnej: Dolores dei Rio 

Do powyższego obrazu zaanga-' 
żowany został ch6r rosyjski. 

Następny program: "Uśmiech losu" 
z Jadwigą Smosarsk~ 

KURSY KOSMETYCZNE ~ 
D-ra MARJI LEWINSONOWEJ 7434 

Cegielniana 6, front I p. 
\,nro,me.l. i z •• '.' .odzi~nnl. od 10-8 wlecz. 

"Wielki wyb6r 
ł 6 i e k melalo
wych, w ó z k 6 w 
dziecinnych kra
jowych i zagra
nicznych. Matera
ce wyściełane, 
druciane oraz ma-

czynna od 8 rano do 9 wierz. 
11-12 ) przyjmuję 
2- 3 ) kobieta-lekarz 

w niedzielęiświęta od 9-2 pp, 
leczenie chorób 

wenerycznych i skórnych 
terace sprę!ynowe B d . k .. d' li 
hiSjeniczne r,Pa- a ame rWI l wy zle n na 
tent« do meblo- syfilis i tryper. 
wych ł6tek podług . Kon8ult~cJe z neurolE)glem 

miary. I urologiem 
Nabyć można w i Gabinet Swiatlo-Leczniczy 

Fabrycznym ~ Kosmetyka lekarska 

"D osrirpeo L" I Odd.lel;O~~~~lni; ~; K07~:; 
Ł.6dt' ; ..!..""::.._. 

Plotrkow~ka 7a L E C Z N I C A 
t:~O~;~:~~. I lekarzy specJallst6w 

MIl m j pr.y G6rnym Rynku 
Piotrkowska 294, teL 122-89 

~ UWADZE SI. PAŃ! 

~ Co i liDZIE g"u '~f"ZDKU ? 
D nn' tnn' D I ~:~7;J~:{~t~?-~L~:~wj!1~ni;J!~~ 
Ił H r L r U Ił W •• yatkle specjalności i dentr

słyka. Kąpiele świetlne, lampa 
UROLOG. kwarcowa, elektryzacja, Roentgen, 

Choroby nerek, szclIeplenla, analizy (moczu, kału 
T pęcherza i dróg krwi, plwecin, wydzielin ltd.) Op .. 

A 
N 
I 

· 0 

• 

Polecamy w dużym wyborze naj piękniejsze 

RESZTKI od 5 do 25 zł. na SUKIENIt~ 
w gatunk.: wełniane, jedwabne, aksamitne, muślinowe i in. oraz 
ładne i niedrogie obrusy. ręczniki, sztuczki pł6tna i wiele 
in. odpowiednich lIrtykułów na 

PREZENTY 7603 

1'1. BRY1, Piotrkowska 58. 

moczowych. racje, opatrunki. 
A Pr. Narutowicza Wizyty na miasto, Porada 4 zł. 
N 28 (Dzielna) Porada dentystyczna oraz wen ... 

I telefon 144-10. rologlczna dla chor6b sk6rnych 
i wenerycznych 

O Przyjmuje 3 ZŁ.OTE. 7411 
od 1-2 i 4--8 w. 

• 620 3 "~ft8jMWMWIIIfMIt~~MWMH!Ifł8~~" 

DR. Dr. med. 

• , lu~wi~ fał~ J r!ldnb)e nrrkel 
WęlilEL do m I e s z kil n :~~:~::~:;:;~:~ · ~!'~~~o~l 

w plombowanych workach na tele- N~YfRg1 ." chlrurgja szcz~k, jamy u8tnej 

foniczne zamówienia dostarcza firma 7715- d 10 e 12i oX'S 7 I plastyka, 
o - - REGULACJA Z~BOW 

1'1. P 14 1'1 Tel. 185.51. 7478 RENTGENODIAGNOS VKA. Ordynuje 3-7 7415 

Łódź, Kolejna 2. 111. PGotrkoUllka 161. -'BI. 127·SB. 

b <ci , 

•.. w~A S~NNE Berwisy ~!l!!l!!~ p~!.ą!!~~a [e n, ~ar~lO Drmt~Dne I 
PloirkoWlka li5 stołowe, kawowe itp. raz serwisy Kryszt. IIllz,nla kuchann. Solidna obsługal 


